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0 m m WSKA
Wychodzi codziennie o godzinie F, po południu 

r. wyjątkiem dni poświsjteoznycb.
Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 cen

tów, poc2tą 8 centów. — Biuro Redakcji i Admini
stracji ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy nalepy 
frankować.

Reklamacje otwarte wolne od opłaty.
Telefos Rsd.Weyi sr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i c  16 z ł ,  p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a l n i e  
i  zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 85 et. W  miejscu; r o j ł n i e  12 zł., p ó ł r  o'.e*nie 6 zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. 60 et. miesięeżnie. 
We wszystkich innych państwach JJ zł. 90 et. miesięcznie.

„Przew odnik naukowy i  Iiieraeki“ , dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
ezerwca lub od 1 lipea do końca grudnia, ewiereroezm i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., drudzy 
30 e t  — P r z e w o d n i k  prenumerowany? osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika !.. 9; we Prancyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail
Nr. 105 bis.

Zaproszenie do przedpłaty.
P rzedp ła ta  na G a z e t ą  L m p w -  

s l z ą  wynosi za czwarte ćw ierórocze, 
w m i e j s c u  3 zł., p o c a tą  4 z ł . ;  
za  m iesiąc październik: w m i e j s c u  1
zł., p o c z tą  1 z ł. 16 c t . Z P r z e -  
W fJfltliJcieM b  za trzecie ów ierero- 
eze w m i e j s c u  3 zł, 75 ct., po*  
c /itą  4 z ł .  75 c t.; za m iesiąc paździer
nik w m i e j s c u  1 zł. 80 c t .  p o c z tą  
1 z ł. 65 Ct. P ren u m era tę  miesięczną 
przyj muj» -się  tylko od 1 lub 16 k a ż 
dego m iesiąca.

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenum eraty.

Z prawdziwą, radością spieszymy donieść 
czytelnikom naszym, że z końcem październi
ka lub w początkach listopada b. r. rozpo
czniemy druk

j *O W IK £C I S p P Ó Ł C I E S ™
Henryka Sienkiewicza.

Po jej ukończeniu nastąpi zapowiedzia
na już historyczna powieść Sienkiewicza p. i.

„K 11Z Y Ź A C Y“

CZĘŚĆ URZĘDOWA
0 . k. Dyrekcya poczt i telegrafów wo 

Lwowie przeniosła asystentów pocztowych: 
Józefa K l i s i e c k i e g o  z Krakowa do Pod
górza, a Władysława F i  a le  z Podgórza do 
Krakowa. __________

Obwieszczenie
c. k. Namiestnictwa z dnia 6 października b. r. 
do 1. 8-5.194 w sprawie zakazu wprowadza

nia do Czech przeżuwaczy i świń z niektórych 
politycznych powiatów Galicyi, zamieszczone 
jest w „Dzienniku urzędowym“ dzisiejszego 
numeru Gazety Lwowskiej.

Lwów, 8 paźąmernila.

^/ywód finansowy
JE. P an a M inistra skarbu dr. Leona  

B ilińskiego,
wypowiedziany w Izbie posłów Rady państwa 

w dniu 1 października r. b.
(Ciąg dalszy).

Wedle wniosków rządowych prelimi
narz budżetu na rok przyszły zawiera trze
cią jeszcze zmianę. Często wys. Izba miała 
sposobność — wspmniałein o tein już dziś 
także — zauważyć, że mimo zbyt wielkiego 
preliminowania wydatków, mimo przekracza
nia wydatków uchwalonych, dochody rzeczy
wiste dają jeszcze przewyżkę, którą atoli wys. 
Izba dotychczas rozporządzać nie mogła. W ko- 
misyi budżetowej niejednokrotnie uchwalano 
rezolucye w tym kierunku. Miałem zaszczyt 
z togo już miejsca oświadczyć, że przy sposob
ności wniesionia preliminarza na rok przy
szły przedstawię także projekt ustawy o rze
czonej sprawie. Danego słowa dotrzymuję ni- 
niejszem. Przewyżki dochodów w gospodarce 
bieżącej wynosiły już w ostatnich pięciu la
tach w przecięciu po 25 milionów złotych. 
Tych przewyżek użyto po części na wykupno 
obligaeyj salinarnych i skarbowych pieniędzy 
papierowych. W ten sposób użyto razem 41 
milionów a resztę oddano do zasobów kaso
wych. Szanowni panowie, proszę mi wierzyć, 
że, gdy się pominie prawo wys. Izby co do 
rozporządzania temi przewyżkami, ze stano
wiska materyalnego uznać trzeba, że było to 
z pożytkiem dla Państwa, chociaż ustawicznie 
słychać skargi na zbyt wielkie zasoby kaso
we. Wysokość, której dosięgnęły one wsku
tek inkasowania przewyżek w gospodarstwie 
bieżącem, .jest dopiero właściwą i konieczną.

Widać to z olbrzymiego wzrostu obrotu ka
sowego. I  tak w r. 1890 zasoby kasowe wy
nosiły 101 milionów, obrót kasowy w docho
dach i wydatkach 10 miliardów i 26 milio
nów; w r. 1891 gotowe zasoby wynosiły 107 
milionów, obrót kasowy 10 miliardów 588 
milionów, w r. 1892 zasoby czyniły 120 mi
lionów, obrót kasowy 11 miliardów 812 mi
lionów; w r. 1893 zasoby 152 milionów, o- 
brót 13 miliardów 142 milionów; w r. 1894 
■zasoby kasowe wynosiły 164 milionów, obrót 
kasowy 13 miliardów 518 milionów. Trzeba 
więc rzeczywiście zasilać zasoby kasowe w 
tym stopniu, żeby Rząd nie znalazł się w 
położeniu, że w chwili wypłaty kuponów 
miałby kłopoty pieniężne, chociaż, dzięki 
Bogu, skarb austryacki jest dość bogaty, by 
wypłacić na czas swoje kupony.

Ale i co innego jeszcze pokryto z owych 
przewyżek dochodów bieżących ponad wyda
tki bieżące, co teraz okazuje się pożyteczne 
skarbowi austryackiemu. Od wielu lat trzy
mano się praktyki, żeby nie zużywać pienię
dzy wpływających w złocie, chyba w bardzo 
naglącej potrzebie, a i to wtedy tylko, gdy 
innego złota dostać nie było można. Składa
no więc złoto w skarbie, aby przy operacyi 
walutowej nie odwoływać się znowu do tar 
gowiska pieniężnego, lecz przedsięwziąć ją 
przy pomocy pieniędzy zaoszczędzonych. Ten 
skarb złoty, że go tak nazwę, wynosił dnia 
15 września r. b. 57 milionów. Rośnie on 
szybko. Panowie, proszę nie brać mi za złe, 
że mnie to interesuje. Gdym obejmował mój 
urząd, skarb ten wynosił 42 miliony; a więc 
urósł w tym czasie o 15 milionów. Tych 15 
milionów przybyło nie zasobom kasowym w 
zwykłem znaczeniu, bo nie rozporządzamy ty
mi pieniędzmi, lecz trzymamy złoto w odwo
dzie; jak go zaś użyjemy, o tem później bę
dę1 miał zaszczyt powiedzieć.

A teraz powiem: Kasy Państwa są o- 
becnie, nie mówię na całe wieki, ale na nie
jaki czas zasycone; są tak dalece uposażone, 
że przez lat kilka nie będziemy potrzebowali 
występować wobec wys. Izby z żądaniem no
wego uposażenia zasobów kasowych. Wsku
tek tego można z góry już postanowić sposo
bem ustawodawczym o użyciu lub zużyciu 
przewyżek dochodów nad wydatki bieżące. 
Zachodzi tedy pytanie: jakże to uczynić'? 
Już dotychczas używano przewyżek tych na

wykupno obligaeyj salinarnych, a to z upo
ważnienia władzy ustawodawczej według li
sta wy z roku 1894, a mamy i teraz zamiar 
w tym także roku wykupić ich za 10 milio
nów na podstawie tegoż upoważnienia. Było 
to postanowienie speeyalne ze względu na 
reformę waluty. Co do przyszłości, Rząd za
myśla rzecz tę tak urządzić. Proszę uwzglę
dnić, że o wysokości każdej rzeczywistej prze
wyżki dochodów w gospodarstwie bieżącem 
można dowiedzieć się dopiero po przydłuższym 
czasie. Rząd wie, jakie są dochody, i może 
w ciągu tego czasu stopniowo przewyżek tych 
użyć na pewne cele; ale nie może przepo
wiedzieć ich wys. Izbie, nie może naprzód 
wnosić odpowiednej ustawy. Dlatego pomie
szczamy już w ustawie finansowej na rok 
1897 artykuł, który mówi: W roku 1897 
będą prawdopodobnie pewne przewyżki do
chodów w gospodarstwie bieżącem; ile one 
wynosić będą, dowiemy się dopiero późną je- 
sienią roku 1898; nakłada się przeto Rządo
wi ustawą finansową obowiązek, aby o prze- 
wyżce ogólnej roku 1897, o ileby nie była 
zużyta na spłacenie długów, najdalej w koń
cu roku 1898 przedstawił Izbie projekt usta
wy specyalnej. To znaczy: Rząd w ciągu tych 
ośmnastu miesięcy lub dwu lat stosownie do 
przekonania swego, że są przewyżki docho
dów, będzie wykupywał kapitały długu pu
blicznego, a więc będzie długi umarzał; a 
gdyby tego z jakiejbądź przyczyny — n. p. 
dla zbyt wygórowanego kursu giełdowego — 
nie uczynił, albo gdyby nie zużył całej prze
wyżki, wtedy w końcu roku 1898 powie: 
Przewyżka według zamkniętych rachunków 
wynosiła tyle a ty le ; z tego spłacono długów 
tyle a tyle, pozostaje więc tyle; projektuje
my przeto rozporządzić tą resztą tak a tak 
Tyrn sposobem dana będzie wys. Izbie spo
sobność rozporządzać przewyżkami aż do o- 
statniego centa, naturalnie pod warunkiem— 
przeciwko któremu nikt pewnie z wys. Izby 
nic nie zarzuci —■ że spłacane będą długi. 
Co zaś będzie się umarzało, czy nowe obli- 
gacye pożyczki inwestycyjnej, czy inne pa
piery, zależy od kursu tudzież od tego, który 
interes Minister skarbu będzie mógł najko
rzystniej przeprowadzić. Natomiast — a mó
wię to z całym naciskiem — nie będzie już 
Rząd w tych latach i, spodziewam się, także 
w następnych stawiać w^wys. Izbie wniosku
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TEODOR JESKE-CHOIŃSKI.

OSTATNI RZYMIANIE.
P O W I E Ś Ć

7i CZASÓW TEODOZYUSZA WIELKIEGO.

VIII.
(Ciąg dalszy).

Podstępną walkę zalotności z cnotą chrze- 
ścianina śledził uważnie Komes Walens i ba
wił się jej skutkami.

Podczaszy Emilii wniósł duży puhar, 
napełniony winem greckiein.

— Biesiadę rozpoczęliśmy od libacyi na 
cześć boskich i wiecznych imperatorów — 
mówiła Emilia, podając wojewodzie kryszta
łowe, artystycznie rżnięte naczynie. — Obra
ziłby nasze uczucia wiernopoddańcze, któby 
nie spełnił tej ofiary.

Kłamała rozmyślnie, wiedząc, że tylko 
kłamstwem zmusi Fabricyusza do wychyle
nia ogromnej czary. Nowy Rzymianin nie 
odmówi libacyi dla imperatorów.

Wojewoda wahał się przez kilka sekund. 
Trzymając się ściśle przepisów swojej wiary, 
był tak umiarkowany w uciechach dzbana, 
iż przeraził się rozmiarami naczynia. Odurzy 
i upije się odrazu....

— Cześć i chwała naszym boskim im
peratorom ! — zawołała Emilia.

Fabricyusz strząsnął szybko kilka kro
pel na posadzkę i wlał w siebie, krztusząc 
się, napój ognisty.

— Niech Bóg prawdziwy zachowa jak 
najdłużej naszych wiecznych panów dla chwały 
państwa i świętej wiary Chrystusa! - -  wy
rzekł.

— Niech ich zachowa! — wtórował 
mn Walens.

Rzymianie milczeli....
Żaden z młodych bogaczów, należących 

do stałych goś :i Emilii, nie brał udziału 
w sprawach publicznych i nie troszczył się
0 taką lub inną wiarę, wszyscy wyznawali 
tylko kult stały dzbana, gry i pięknego ciała 
niewieściego, lecz i na ich obojętne dusze

I padł cień groźnej chwili i oni nie lubili im
peratorów, którzy zaprzysięgali zgubę dawne
mu porządkowi, 

i — Niech ich ów bóg nędzarzów i bar
barzyńców przeniesie jak najprędzej do kró
lestwa niebieskiego Galilejczyków — odezwał 
się jeden z paniczów półgłosem.

— Nie pozazdrościmy im chwały krainy 
cieniów — mruknął drugi.

Salę zalegała przykra cisza, świadcząca, 
że się do towarzystwa wcisnął obcy, niepo
żądany żywioł. Poganie i chrześcianie spo
glądali na siebie z pod czoła.

Emilia, zmiarkowawszy, iż potrąciła o 
przedmiot drażliwy, kazała napełnić puhar 
powtórnie i mówiła:

— Godzi się nowieyusza wtajemniczyć 
w nasze misterya. Wiedz i pamiętaj, woje
wodo, że w granicach mojego państwa nie 
ma miejsca dla bogów. Wszyscy prawdziwi
1 fałszywi, wielcy i mali, uznani przez impe

ratorów lub tylko łaskawie znoszeni, zostają 
za drzwiami mojego domu, wszyscy bowiem 
są nudni, do zrzędzących starców podobni.

Fabricyusz otworzył usta, by przeczyć, 
lecz zamknęła mu je drobna ręka.

— Nudni i nieznośni są mieszkańcy 
niebiescy — ciągnęła Emilia dalej — albo
wiem śladami ich postępuje zaciekłość, z któ
rej rodzą się: niezgoda, gwałt i nienawiść. 
Oni zatruwają rozkosz życia . strasząc śmier
telnika karami innych światów, oni zmieniają 
kwiecistą ziemię w krwawą jaskinię, oni mie
szają języki, rozumy, c-noty — swarliwi, jak 
filozofowie.

Powtórnie chciał się Fabricyusz odezwać, 
lecz znów dotknęły jego ust białe palce.

— I za drzwiami mojego domu zosta
ją — mówiła Emilia , uśmierzając wojewodę 
zalotnym uśmiechem — stare, ponure, bez
zębne wiedźmy, zwane cnotami obywatelskie
mu, smutek, ubóstwo, wszelkie głupstwa i nę
dze tej ziemi i wszystkie kłamstwa, któremi 
się człowiek oszukuje. Co uprzykrza życie, 
nie ma przystępu do naszego bractwa, złą
czonego żądzą rozkoszy. Jedną tylko mieszkan
kę niebios witamy zawsze z radością, bo z nią 
wchodzi wesele, szał, zapomnienie. Bogini 
nieśmiertelnej, zawsze młodej, niezmiennie pię
knej miłości składam to szlachetne wino w 
ofierze....

Wylała całą zawartość naczynia na po
sadzkę i klasnęła w dFnie trzy razy.

Zewsząd, z prawej i lewej strony, z gó
ry i z dołu, z po za wszystkich kotar, tło
czyły się do sali ciche, stłumione dźwięki fle
tów. Zdawało się, że cały dom grał. A gdy

miękkie, słodkie tony umilkły, zadzwonił sre
brny głos niewieści :

Żyjmy, kochajmy, moja Lcsbio miła, 
Mnljsza o zrzędę surowej starości,
Słońce zachodzi i wstaje w światłości,
Nam, gdy pomrzemy, nie będzie świeciło.

— Nam , gdy pomrzemy, nie będzie 
świeciło — powtórzyli chórem za ukrytą śpie
waczką goście histryonki.

Gwiazda żywota, noc przejdzie bez końca, 
Więc daj całusów tysiąc, sto tysięcy,
Znów drugi tysiąc i stem jeszcze więcej, 
Potem znów tysiąc, potem pół tysiąca.

A kiedy wiele już tysiąców zliczę,
Zagubim liczbę, ażeby zazdrosny 
Nie zajrzał mojej pieszczoty miłosnej,
Aby nie wiedział, jaki skarb dziedziczę.

— Nie ma już dziś Katullów — ode
zwał się jeden z patrycyuszów.

— Bo spłoszyły ich śmieszne spory re
ligijne, wymyślone przez głodomorów i nie
dołęgów — odpowiedziała Emilia. — Zostaw
my bogów w pokoju. Jeśli są potężniejsi od 
nas, wówczas obywają się doskonale bez na
szych hołdów. Cóż im po naszych ofiarach, 
kadzidłach i modlitwach?

Rozłożyła się wygodnie na sofie, splotła 
ręce pod głową i zwróciła się twarzą do Fa
bricyusza.

(Ciąg dalszy nastąp1).



0 emisyę renty amortyzacyjnej. Rząd bowiem 
wychodzi z tego zapatrywania: zwykły preli
minarz budżetu powinien zawierać pokrycie 
z bieżących dochodów na to wszystko, co w 
myśl ustaw, ze względu na ekonomię spo
łeczną lub na finanse bezwarunkowo jest. po
trzebne. Do tych bezwarunkowo nieodzownych 
wydatków, które Rząd na wszelki sposób ło
żyć musi, należy umarzanie długów'. Amor- 
tyzacya przeto ma odbywać się z bieżącycdi 
dochodów, a nie przez nowe emisye re n ty ; 
natomiast z pożyczki inwestycyjnej ma się 
pokrywać wszystko, co wprawdzie pożyteczne
1 potrzebne, czego atoli każdej chwili zanie
chać można, gdy inne wydatki Pańltwa bedą 
tego wymagały.

W tym duchu ułożone są trzy omówio
ne tu projekty, które mam zaszczyt złożyć na 
stole wys. Izby.

Może zaciekawi wys. Izbę przy sposob 
ności wniesienia preliminarza budżetu dowie
dzieć się, nad czem w kierunku finansowym 
obecnie pracuje się w Ministerstwie skarbu. 
Pozwolę sobie krótko tylko powiedzieć, że ro
boty około uregulowania podatku gruntowego 
są w pełnym toku i że spodziewamy się, iż 
na czas będziemy gotowi z tą ważną refor
mą. A dalej Rząd całkiem na pewno przy
puszcza, że legislatywa na wszelki sposób do
prowadzi do skutku reformę podatków oso
bowych. Ze względu na to, chociaż ustawa 
nie jest jeszcze gotowa, Rząd pomieścił już 
w preliminarzu na rok przyszły 600.000 zł. 
na przeprowadzenie reformy w praktyce; a 
nadto personal, który ma ją przeprowadzić, 
otrzymał już instrukcyę, aby był należycie 
poinformowany; urządzono kursa instrukcyj 
ne, urzędnicy Ministerstwa skarbu będą ob
jeżdżali kraje i pouczali organa wykonawcze, 
tak, że ustawa będzie przeprowadzona w tym 
duchu i w tej myśli, w jakiej uchwaliła ją 
wys. Izba.

Co sio tyczy poboru podatków, wypada 
mi przedewszystkiem oznajmić, że życzeniu 
wys. Izby, co do spłacania podatków wr po
cztowej kasie oszczędności, w Dolnej A ustrji, 
już przedtem stało się zadość, a mogę tylko 
stwierdzić, że publiczność bardzo chętnie ko
rzysta z tej instytucyi i że w Dolnej Austryi 
urządzenie to okazało się bardzo dobrem. Że 
mogliśmy instytucyę tę zaprowadzić, zawdzię
czamy tylko Jego Ekscellencyi panu prezy
dentowi najwyższej Izby obrachunkowej (Ho- 
henwartowi), a potrzeba było do tego z jego 
strony pewnego poświęcenia. Rzecz okazała 
się znamienitą, a spodziewamy się. że z cza
sem będziemy mogli zaprowadzić ją  w innych 
krajach przemysłowych — bo tylko w tych 
może mieć powodzenie. Co się tyczy ustawy 
o poborze podatków, o której przy ni,-jednej 
sposobności już tutaj mówiłem, a która za
wierać będzie także postanowienia o wyna
grodzeniu gminom poboru podatków, praca 
nad projektem jest w toku i przedstawię go 
wys. Izbie; ale czy ta, czy przyszła Izba ją 
uchwali, to już nie odemnie zależy. Mojem 
zamiarem jest wprowadzić ją w życie dnia 1 
stycznia r. 1898 razem z reformą podatkową.

Jest w toku także praca nad kodeksem kar
nym w sprawach skarbowych, nad reformą u- 
stawy, która już liczy wiele, dziesiątek lat a 
którą obywatele Państwa austryackiego by
najmniej nie są zachwyceni. Zasady reformy 
tej ustawy, dzięki uprzejmości P. Ministra 
sprawiedliwości, są już tak dalece ustalone, 
że przystąpiliśmy do wygotowania projektu. 
Gdybym miał krótko wyłuszczyć te zasady, 
powiedziałbym, że nowy kodeks karny w 
sprawach skarbowych obejmuje nietylko de- 
fraudaeye co do poborów pośrednich, lecz 
także przewinienia co do pbdatków bezpośre
dnich ; że dalej w. sprawach ważniejszych 
orzekać mają sądy zwyczajne; że nakoniec w 
eałern traktowaniu spraw takich ma być za
stosowana nie fonnalistyczna teorya dowodów, 
lecz teorya swobodnej ich oceny. Mniemam, 
że ustawa ta, jeśli przyjdzie do skutku, będzie 
rzeczywiście ustawą bardzo postępową i uczy
ni zadość także życzeniu, które wyszło od Izby 
wyższej, żeby nietylko sprawy karne, tycząbe 
się podatków pośrednich, lecz i podatków 
bezpośrednich, pod ustawę- tę były podcią
gnięte.

A dalej, co się tyczy należy tości skar
bowych, powiedziałem już jawniej, że refor
ma jest w pełnym toku. Co prawda, muszę 
wys. Izbie powiedzie^ że oprócz przyjemnych 
spowoduje ona także nieprzyjemne na
stępstwa. Reforma sadownictwa kosztuje tyle, 
że Państwo straciłoby przy tej sposobności 
1 do 1 ',/j miliona złotych, opłat sądowych; 
dla tego trzeba, będzie zreformować zarazem 
także koszta sądowe.

Zdaje mi się, że wys. Izba interesuje 
się także sprawą soli dla bydła. Otóż ta sprawa 
także postąpiła już tak daleko, że spodzie
wam się, iż niezadługo będę mógł przedsta
wić wys. Izbie projekt ustawy, polegającej na 
zasadach następujących : Jak- wiadomo, mówi 
ustawa teraźniejsza o kontyngensie 7* mi
liona ceni narów metrycznych, którego jednak 
ani dziesiątej części nie zużywano, bo postę
powanie w wydawaniu soli dla bydła jest 
takie, że trudno temu uwierzyć. Rozdziela się 
bowiem te 500.000 centn. metr. na każde 
bydlę, a nikt nie może pobierać więcej niż 
na jego trzodę przypada. Jest to mniej niż 
dla bydła potrzeba. Oprócz tego zakupno po
łączone jest z tylu trudnościami, żo największa 
część rolników woli nie pobierać soli dla by
dła. A dalej jeszcze wypływa z ni ta wy., że 
tylko rolnicy mogą dostawa® sol dla bydła ; 
a wszakże nie szkodziłoby, gdyby Irófiio tram
wajów ikonie wojskowe także sof-dostawały. 
Wygotowaliśmy 'przeto projekt ustawy, który 
będzie można wmieść dopiero za zgodą wę
gierskiego ministra skarbu; zgody tej potrzeba, 
nam na mocy traktatu o związku bandlowo- 
celnym, a spodziewam się, ste ją z pewnością 
uzyskam. Projekt ten będzie bardzo prosty ; 
każdy będzie mógł nabyć soli dla bydła w7 
rozlicznych składach po 5 złr. za centnar 
metryczny, każdy będzie mógł urządzić so
bie skład na przedaż cząstkową i przeda- 
wać ilość dowolną; jeśli zaś dopuści się 
nadużycia i użyje soli bydlęcej na inne ce

le, karany będzie z urzędu bardzo surowo. 
Przeciw temu nikt pewnie w wys. Izbie nic 
nie nadmieni. Ma być zupełna swoboda prze- 
daży i zakupna soli dla bydła, jak ta, która 
:na miejsce- co do soli kuchennej. Mniemam, 
że tym sposobem życzeniom wys. Izby zu
pełnie stanie się zadość.

A nakoniec powiedzieć mogę, że tych 
zasad, które co do polityki finansowej nie
jednokrotnie wyłuszczyć tu miałem zaszczyt, 
w Ministerstwie skarbu zawsze się trzymamy, 
t j. że urzędnik skarbowy powinien w gra
nicach ustawy baczyć zawsze tak samo na 
intepesa skarbu, jak na interes opodatkowa
nych. Czytałem wprawdzie gdzieś, że kiedyś 
byłem w złym humorze i odtąd ściąga się 
podatki bardzo surowo ; ale na to mogę tylko 
odpowiedzieć : jeśli jest zaległość, ściągać ją 
trzeba, chociażbym był w najlepszym humo
rze ; z opodatkowanym zaś trzeba obchodzić 
się po ludzku, chociażbym był w najgorszym 
humorze. Pod tym względem nic się nie 
zmieniło.

Tyle o sprawach czysto finansowych. 
(Głosy : A płace urzędnicze 1) O tej sprawie 
pomówimy.

(Ciąg dalszy nastąpi]

l c. Ł  Krajowej MtszKelnej.
C. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 

na posiedzeniu z dnia 5 października b. r.:
1. Zatwierdzić wybory do c. k. Rad 

szkolnych okręgowych: ks. Jana Fischera za
stępcą przewodniczącego c. k. Rady szkolnej 
okręgowej w Snialynie; ks. Piotra Niedźwiedz- 
kiego na delegata Rady powiatowej do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w PodhajcacL; Pio
tra Litarowieza, nauczyciela szkoły ludowej 
w Równem, n^reprezentan ta zawodu nau
czycielskiego do e. k. Rady szkolnej okręgo
wej w Krośnie.

2. Zatwierdzić nominacyę ks. Maryana 
Kruczka na duchownego członka c. k. Rady 
szkolnej okręgowej w Czortkowie.

3. Zamianować nauczycielami w szko
łach ludowych: Aleksandsę Studzińską nau
czycielką starszą szkoły pospolitej żeńskiej po
łączonej z wydziałową w Tarnopolu; Ignace
go Krogulskiago nauczycielem kierującym

klasowej szkoły w Dąbrowicy; Ludwika 
Wnękowskiego nauczycielem w Dębie; Sta
nisława Dutkiewicza w Stanisławicach; Mi
kołaja Stetkiewi.cza nauczycielem kierującym 

ył klasowej szkoły w Kołodziejówce; Bazylego 
Wilczyńskiego nauczycielem w- Kałaharówce; 
SeweWwię Ziembicką nauczycielką młodszą 
2 -klasowej szkoły w Horodysławicach; Stani
sława Cwakleńskic-go nauczycielem starszym 
•5-klasowęj szkoły męskiej w Dobromilu; Ka
tarzynę Terlecka nauczycielką młodszą 2 kla
sowej szkoły w Izdebkach; Dyonizego Trusza 
nauczycielem starszym 4-klasowej szkoły w 
Peezemżynieą Michała KSzałkowskiego nau
czycielem w Cielążu; Jana Langego nauczy

cielem starszym 8-klasowej szkoły w Biłce 
szlacheckiej; Ludwika Latawca nauczycielem 
młodszym 5-klasowej szkoły w Rudniku; Leo
na Macielińskiego nauczycielem kierującym 
2-klasowej szkoły w Turskiem; Helenę My- 
eoniową starszą nauczycielką 4-klasow'ej szko
ły w Ozahowie; Maryę Falkenstein młod
szą nauczycielką 4-klasowej szkoły w Czcho
wie ; Józefa Szabłowskiego nauczycielem star
szym 5-klasowej szkoły męskiej w Chrzano
wie; Karola Frączkiewicza nauczycielem młod
szym 5-klasowej szkoły męskiej w Chrzano
wie; Julię Palkównę nauczycielką młodszą 
5-klasowej szkoły żeńskiej w Chrzanowie; 
Jana Mayera nauczycielem kierującym 5-kla
sowej szkoły męskiej w Żółkwi; Jana Za- 
rudzkiego nauczycielem starszym 5-klasowej 
szkoły męskiej w Żółkwi; Jana Kusznira nau
czycielem w Sut hodołacb; Michała Krupni- 
ckiego nauczycielem kierującym B klasowej 
szkoły w Podkamieniu; Julię Dmytrykównę 
nauczycielką w Przerośln; Wojciecha Frodymę 
nauczycielem w Otałęży; Łukasza Spolskiego 
starszym nauczycielem 5-klasowej szkoły w 
Szczercu; Mieczysława Jana Sobieskiego na
uczycielem w Łoniowcach; Edwarda Tron- 
dowskiego nauczycielem w Zarzeczu,

4. Zatwierdzić w zawodzie nauczyciel
skim w szkołach średnich nauczycieli: Lu
dwika Kossowicza w gimnazyum I. w Prze
myślu; Stanisława Basińskiego w gimnazyum 
w Sanoku; Zygmunta Karasia w gimnazyum 
w Wadowicach; Celestyna Lachowskiego w7 
gimnazyum w Jaśle; Jana Bartimka w gi
mnazyum w Rzeszowie; Antoniego Mazanow- 
skiego w gimnazyum w Podgórzu.

5. Zamianować Alfreda Beera zastępcą 
nauczyciela w szkole realnej we Lwowie.

6. Przenieść zastępców nauczycieli: Win- 
ćfentego Tyrana z gimnazyum w Buczaczu do 
gimnazyum w Stanisławowie; Tadeusza Ko- 
pystyńskiego z V do IY gimnazyum we Lwo
wie1; Adolfa Pedwyszyńskiego z IY do V 
gimnazyum we Lwowie; Józefa Madeja ze 
szkoły realnej we Lwowie do szkoły realnej 
w StanMawowie.

7. Ustanowić posadę osobnego nauczy
ciela religii izraelickiej dla szkól ludowych 
w Nowym Targu od 1 września 1897.

8. Ustanowić drugą posadę nauczyciela 
religii izraelickiej dla szkół ludowych w Tar
nopolu od 1 września 1897.

9. Przekształcić szkoły ludowe: jedao- 
klasową w Stawczanach na dwu-klasową od 
1 września 1897; jedno-klasową w Zalukwi 
na dwu-klasową od 1 stycznia 1897; dwu- 
klasową w Radomyślu na trzy-klasową oa 1 
styczni)1., 1897

10. Wyłączyć gminę Janowice ze związ
ku szkolnego w Bugaju i zorganizować oso
bną szkołę ludową w Janowicach od 1 listo
pada 1896.

11. Dopuścić do użytku w szkołach wy
działowych przy nauce języka francuskiego, 
nadobowiązkowego, książkę p. t . : „Premier 
livre de le.eiure recueil choisi par Cleraenti- 
ne Niedzialkovvska,“ Lwów 1896. Cena w o- 
prawie 75 ct.
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XX.
Po pierwszej tej wycieczce, nastąpiła 

druga i trzecia, w których pani Klemencya 
także udział brała. Uszczęśliwiona tym po
wrotem do życia, co dzień większą wdzięczność 
czuła dla swego siostrzeńca i ukazywała mu 
ją  na każdym kroku.

Pewnego wieczora, gdy wracali z wy
cieczki do Przylądka, jakby natchniona, albo 
omamiona iluzyą matki, która marzy o szczę
ściu swego dziecka, nie uznając w niczem ża
dnego niepodobieństwa, objawiła dziwne ży
czenie :

— Kto wie? — rzekła — gdybyś za
pomniał o twojej żałobie.... Pomimowoli przy
chodzi mi czasami myśl, że boleść nie bywa 
nigdy wieczna.,., że długa przyszłość przed 
tobą.... I  znowu przychodzi mi do głowy pro
jekt, z którym przyjechałam po ciebie do Ila- 
zebruck.... Ach! drogie dziecko! byłoby to 
moje ostatnie życzenie i radość na tej ziemi....

Słowa ciotki napełniły Michała ogro- 
mnem zdziwieniem. Na razie nie umiał zna
leźć odpowiedzi.... Oszołomiony, powstał i od 
szedł do swego pokoju.

Potrzebował jakiegoś czasu, aby wrócić 
do równowagi. Czy dobrze słyszał? Jak to ! 
jakim cudem myśl podobna mogła się zro
dzić w umyśle pani Klemencyi? Ten projekt 
nierozsądny robił mu wrażenie jakby zniewagi 
dla jego żałoby, dla tej miłości, która żyła 
ciągle w jego sercu.... Zagłębiwszy się w u- 
ezucia swej duszy, znajdował w niej tę samą 
rozpacz zrezygnowaną, ale niepocieszoną, je-

| dną z tych rozpaczy, która identyfikuje się z 
naszą istotą, stając się cząstką nas samych. 
A w tej chwili cios, który tak nagle spadł 
na mego, rozbudzał wszystkie żale na nowo. 
I on ma wyrzec się tych ukochanych wspo
m nień?.. Nie mógł znieść nawet tej myśli.... 
Niestety I wszystko już było skończone dla 
niego !

Nazajutrz, dzień był smutny, pochmur
ny Drobny deszczyk zwilżał żwir, którym wy
sypane były ścieżki ogródka. Tekla musiała 
wyrzec się przechadzki. Michał, pod preteks
tem załatwiania korespondencyi, ukazywał się 
tylko w godzinach posiłku. Wieczorem, po ko- 
lacyi, pozostał chwilę sam na sam ze swoją 
kuzynką ; wbrew jednak wysiłkom, które czy
nił, nie mógł opanować dziwnego niepokoju, 
gdy sobie przypomniał słowa ciotki. Więcej 
niż kiedykolwiek utwierdzał się w swojem po
stanowieniu wiecznej wiary dla tej, której już 
na świecie nie było.

Przeszło dni kilka. Pozornie nic się nie 
zmieniło w codziennym .trybie życia, wyjąw
szy może humor Michała, który stał się 
chmurniejszy, .jakby stroskany. Pomimo to 
nie przestawał otaczać Teklę staraniami, ale 
także starał się jak najmniej być w jej towa
rzystwie.

Jednakże, zwolna, dziwne przeobrażenie 
dokonywało się w jego zapatrywaniach. Ten 
błysk nadziei, który z początku wydawał mu 
się zupełnie bez sensu, ciągle mu stał na 
myśli, a myśląc i zastanawiając, się zaczynał 
prawie rozumieć, tłómaczyć sobie, czemu cio
tka mu to powiedziała.

Zresztą, czyż to nie było całkiem na
turalne marzenie?... Rzeczywiście, gdyby mógł 
był zapomnieć, te dwa złamane życia rnożeby 
mogły utworzyć wspólne szczęście.... Ciotka 
musiała lubować się tą myślą, oddawać się 
słodkiej iluzyi, która, jak się wyraziła, była 
jedyną jej pociechą i życzeniem na resztę 
życia.

I pełen tych rozmyślań, rozumiejąc i 
wybaczając to, co go zrazu tak samo obraziło, 
podwajał starań w około tej nieszczęsnej, |

która kochała go tak gwałtowną miłością. 
Komuż zresztą miał poświecić teraz swoje ży
cie, jeżeli nie siostrze Waleryi? Nie wątpił, 
że uda mu się dokonać dzieła, które rozpo
czął. Widząc go ciągle przy sobie, zespolo
nego z nią więzami braterskimi, którychby nic 
rozerwać nie było w stanie, Tekla by się po
cieszyła....

Michał postanowił nareszcie uczynić pc- 
święenie, z którego pamięć na zmarłą obo
wiązek prawie czyniła, gdy pewnego poranku 
otrzymał taki list od księdza Vaehon:

„M(je drogie dziecko!
„Dzisiaj, jak w przeddzień twego wyja

zdu, sądzę, że wypada mi narzucić się tobie, 
potiićdz ci radą i oświecić.... Twoja ciotka, pi
sała mi o wszystkich twoich staraniach i n ie
ustającej a, troskliwej opiece nad twoją ku
zynką.... Po odkryciu, .(akie d  uczyniłem, nie 
dziwię się temu. Spodziewałem się po tobie, 
że będziesz litościwy.... ale biedna babka wi
dzi jeszcze dalej.... Wszystko możebne! We 
wspaniałomyślności swojej, Bog nam pozwa
la zapominać i rozpoczynać inne życie... Te
mu dni kilka, podobno ciotka twoja ośmieliła 
się nawet wygadać przed tobą ze swojemi 
nadziejami.... Acli, Michale! gdyby w przy
szłości, litość twoja, której dałeś dowody, na
tchnęła cię myślą zupełnego poświęcenia, gdy
byś kiedy chciał złożyć na ofiarę twoją żało
bę, twoją boleść, wierząj mi, że twoja uko
chana zmarła nawet by ciebie błogosławiła.... 
Ląozyły je tak ściśle więzy przyjaźni!... Zna
lazłbyś w duszy Tekli odbicie duszy Wale
ryi..-"

Przeczytawszy ten list raz i drugi, Mi
chał siedział długo z głową ukrytą w dło
nie.... Rzecz dziwna! szalony projekt ciotki, 
powtórzony przez księdza, nie obudzał w je
go duszy tym razem buntu i tego samego 
oburzenia, co przedtem.... Rodzaj przyzwycza
jenia do tej myśli czynił, że owa nad: ieja 
nowego życia nie była mu już tak przykrą. 
Słowa księdza Yachon, choć bardzo niejasne, 
co do możności powrotu szczęścia, wprawPy

go w prawdziwą rozterkę umysłową. Jakto! 
takie ma być rozwiązarie strasznego nieszczę
ścia, jakie ich spotkało? Proboszcz podzielał 
życzenia ciotki i także pragnął, aby cud ton 
się spełnił..,. A więc podobna apostazya jest 
możliwą, jeżeli tak wzniosłe dusze natchnęły 
ją, wymyśliły, pochwaliły.... zdając się prze
widywać ją, jako skutek nieszczęścia, które 
spadło na nieh wszystkich razem?"

Zmylony co do wszystkich swoich wie
rzeń, dawał się zwolna nakłaniać do tego, do 
czego go namawiano. Może te mądre rady 
były słuszne; może on miał jeszcze jakiś cel 
w złainanem swojem życiu?... Czyż nie było 
okrucieństwem z jego strony odmawiać tej 
odrobiny szczęścia, którą mógł jeszcze obda
rzyć?... Tłóinacz-ył sobie, że bywają związki 
poważne, święte, surowe.... Zdecydował się 
zostać bratem Tekli, dla czegóż nie miałby 
zostać -jej mężem?... i zdawało mu się, że sły
szy Waleryę, namawiającą go do tego po
święcenia .. Waleryę, która tak bardzo kocha
ła swoją kuzynko! Z nieba, gdzie mieszka 
teraz wspólnie z aniołami, błogosławić go 
będzie....

Zdecydowawszy się na poświęcenie, Mi
chał poczuł w sobie gorliwość bohatera i jak
by pragnął co prędzej zamknąć sobie wszelką 
drogę do odwrotu, postanowił jaknajrychlęj 
spełnić życzenie tych, którzy słabą tnieii tyl
ko nadzieję, że kiedyś — może ich marzenie 
zostanie urzeczywistnione. Na co się wahać? 
Ponieważ chodziło mu o ratowanie Tekli, le
piej było działać natychmiast.. Czyż nie było
by podłością cofać się przed ofiarą?... A gdy
by nieprzewidziana recydywa nastąpiła i za
brała ją z tego świata?... Czyżby dusza W a
leryi nie czyniła mu wymówek za jego ego
izm? Czyż nie obwiniałaby go o to nowe okru
cieństwo, które obecnie nie byłoby tajemnicą 
dla niego.

(Ciąg dalszy nastąpi).



Watykan i Kossya.

Osseroatore Cattolico, organ katolików 
włoskich, wychodzący w Medyolanie, zamie
ścił w nr. 209 z września artykuł w sprawie, 
stosunków Kościoła katolickiego pod berłem 
rossyjskiem a zwłaszcza w sprawie zaprowa
dzenia języka ro-syjskiego w Kościele katoli
ckim. Artykuł, napisany spokojnie a grunto
wnie, może przyczynić sig do poinformowania 
sfer watykańskich i jest dowodem bezstron
nego a sprawiedliwego traktowania sprawy 
przez katolicką prasę włoską.

Stwierdziwszy, jakie zaniepokojenie wśród 
katolików, poddanych rossyjskich, wywołały 
wieści o układach w7 sprawie języka liturgii 
dodatkowej, autor omawia nową wersye, we
dług której rząd rossyjski domagałby się już 
tylko wprowadzenia do kościoła dyalektów 
miejscowych ruskich. Propozycja ta wyglą
da niewinnie, ale zgodzenie się na nią, było
by połączone z wielką szkodą sprawy katoli
ckiej. Z daleka może opór wydaje się opozy- 
cyą narodową. Wszelako chodzi tu jedynie o 
dobro sprawy religii, dla której ustępstwo na 
punkcie któregokolwiek dyalektu ruskiego, 
miałoby takie same zgubne następstwa, jak 
wprowadzenie języka rossyjskiego do Kościoła, 
tylko może te następstwa pojawiłyby się co
kolwiek później. Byłoby to tylko ułatwieniem 
drogi dla schizmy, bo byłoby pierwszym kro 
kiem do wyrzucenia z Kościoła języka pol
skiego, który taką siłę nadaje katolicyzmowi 
w Rossyi. Przedewszystkiem mowa tu nie o 
okolicach czysto polskich, bo tam dyalektów 
nie ma, tylko o Rusi i Litwie. Dyalekty tam 
używane, mają nieco podobieństwa do języka 
polskiego. A dla kogo miałyby być wprowa
dzone? Ludność ich nie żąda, od wieków bo
wiem przyzwyczajoną jest do języka polskie
go w Kościele i rozumie go doskonale w pie
śniach i modlitwach. Zresztą ten sam rząd, 
okazujący tyle gorliwości dla dyalektów ludo
wych, zabrania na Litwie nauki religii w dya- 

Ł k eie  miejscowym i narzuca język rossyjski 
katechet. m i ludów;. Russyfikowanie Litwy 
jest prowadzone z gwałtownością na wszyst
kich polach. W dyalekcie miejscowym nie 
wolno tam nic drukować.

Niema więc kwestyi — że i w tym wy
padku rząd pragnie russyfikacyi i — gdy 
zapędy jego rozbijają się o język polski, pró
buje drogi pośredniej, któraby doprowadziła 
go do celu, tylko wolniej trochę, gdyż wyru
gowałaby język polski i uczyniła by przez to 
russyfikacyę łatwiejszą. Że zaś język rossyj
ski w Kościele, w warunkach obecnych, gdy 
w Rossyi nie ma wolności religijnej i niko
mu z prawosławia na inną wiarę przechodzić 
nie wolno, byłby początkiem zupełnej ruiny 
katolicyzmu pod rządem rossyjskim, wykazał 
artykuł poprzedni, na który powołuje się au
tor. Była tam mowa o tern, że nie ma dla 
kogo wprowadzać języka rossyjskiego, gdyż 
nie ma Rossyan katolików; prawa obowią
zujące pod kara banicyi tego wzbraniają, a 
wyjątki od tej reguły są jednostkami u- 
przywilejowanemi, które na palcach policzyć 
można.

Dalej wspomina autor o sprawie egza
minów z rossyjskiego i inspektorów rządowych 
świeckich w seminaryach duchownych kato
lickich. Wprowadzenie ich było rzeczą zde
cydowaną — lecz wskutek układów, nawią
zanych z Kuryą rzymską, rząd nie spieszył 
się z mianowaniem tych inspektorów, nie 
chcąc w tej chwili rozdrażniać stosunków. 
Tak stały rzeczy w czasie koronacyi carskiej: 
zaledwie przebrzmiały uroczystości, rząd od
mówił potwierdzenia stu nowowyświęconym 
księżom, przy których egzaminie nie było in
spektorów rządowych.

Carstwo rossyjscy w Paryżu.

Kurtyna podniesiona I Cała Europa zwró
cone ma oczy w stronę Paryża, gdzie wczo
raj rozpoczęła się nieporównanego blasku fee- 
rya p. n *CarstĘo w Paryżu!11 Prolog odbył 
się nad brzegiem oceanu w Cherbourgu. sztu
ka sama odgrywa się w Paryżu . a epilog w 
rodzaju apoteozy odbędzie się w Chalons przy 
huku dział i odgłosie trąb. Niełaskawe słoń
ce w Cherbourgu zaczęło błyszczeć w Paryżu 
ku radości milionów ludu przybyłego do Pa
ryża aby zobaczyć „sprzymierzeńca.11 Rzeczy
wiście czegoś podobnego nie widziała jeszcze 
historya; słusznie też powiada jeden z dzien
ników^ że to już nie entuzyazru, nie uwiel
bienie, nie szał nawet, ale rodzaj politycznej 
hypnozy, która ogarnęła cały naród !

Dzienniki najświeższe przynoszą mnó
stwo szczegółów o przyjeździe i pobycie car
stwa w Cherbourgu, które uzupełniają wczo
rajsze telegramy:

Przygotowania na przyjęcie pary car
skiej uszkodził deszcz ulewny, trwający przez 
dwa dni. Na ulicach bardzo wiele żołnie, zy, 
oficerów i pclicyi. Tor kolei od Cherbourga 
do Paryża będzie strzeżony przez wojsko. De
koracja miasta staranna: flagi, portrety car
skie i herbowe tarcze rossyjskie. Uroczyste

„Gazeta Lwowska" z dnia

powitanie carstwa przez prezydenta Fau
re’a odbędzie się w arsenale marynarki.

Wielka hala magazynu, pokryta dachem 
szklanym jest wspaniale przystrojona. Urzą
dzono w niej trzy salony. Salon główny obity 
jedwabną, purpurową rnateryą, ozdobiony po 
sągami oraz portretami carowej Katarzyny i 
cara Aleksandra III. W głębi flagi rossyjskie 
i francuskie. Sala jadalna obita zielonym je 
dwabiem, przystrojona dawnemi trofeami ma
rynarki i nowożytnemi działami.

W sali stoją trzy stoły: stół honorowy 
na piętnaście nakryć z trzema wspaniałemi 
krzesłami, Louis XIV, dla cara, carowej i pre
zydenta; dwa inne stoły po trzydzieści na
kryć dla świty i gości. Na ścianie sali umie
szczono miecz Karola W. Trzecia sala „dy
plomatów11 jest pokrytą gobelinami z pałacu 
Elizejskiego. W pobliżu arsenału wznosi się 
brama tryumfalna, będąca naśladowaniem por
talu grecko-prawosławnej cerkwi.

Eskadra francuska wypłynęła wczesnym 
rankiem na powitanie carstwa rossyjskich 
Dowództwo objął admirał Gerrais Okręty 
wpłyną do portu w dwóch liniach; w pośrod
ku yacht carski „Gwiazda polarna“ i statek 
„Standard11 wiozący świtę. Eskadra składa się 
z 22 najpiękniejszych statków francuskich, 
przystrojonych flagami i festonami.

Kiedy francuska eskadra dopłynęła do 
połowy kanału, eskadra angielska powróciła 
do angielsi ich brzegów Rossyjskie yachty u 
stawiły się w pośrodku francuskich statków, 
któiych załoga oddała przepisane honory. 
Eskadra dała 101 salw armatnich. Gdy car
ski yacht przepływał obok poszczególnych 
statków, intonowała kap-la rossyjski hymn 
narodowy, a załoga wzm siła z entuzyazmem 
okrzyki: Hurra! Car Mikołaj, który stał na 
pomoście komendanta, dziękował wojskowym 
ukłonem. Okręty wykonywały ruchy z nie
zwykłą precyzją Rossyjskie yachty wpłynęły 
do portu, mimo niepogody, o godzinie 1 m i
nut 45 Skoro ukazały się yachty rossyjskie 
na czele francuskiej eskadry, baterye porto
we dały salwy powitalne na które odpowie
działy salwy z okrętów. Prezydent Faure o- 
toczony urzędowemi osobi tośoiami, oczekiwał 
carstwa rossyjskich w arsenale.

Carstwo rossyjscy udali się na ląd o go
dzinie 3 popołudniu. Carowej wręczono trzy 
kosze kwiatów. Ludność, która w zbitym 
tłumie zajęła ulice koło arsenału, wznosiła 
podozas lądowania entuzyastyczne okrzyki. 
Niebo wypogodziło się. Słońce świeci.

Przyjęcie cara miało charakter wielkiej 
serdeczności. „Gwiazda polarna11 zarzuciła 
kotwicę przed arsenałem o g. 2 min. 30. 
Na końcu pomostu powitał carstwa Faure. 
W orszaku prezydenta znajdowali się szef pro
tokołów Orozier, oraz prezydentowie Izb Lou- 
betiBrisson. Carowa miała na sobie skromną 
suknię, car mundur kapitana okrętowego z 
wielką wstęgą legii honorowej. Faure poca
łował carową w rękę i podał rękę carowi, 
którą tenże serdecznie uścisnął, odpowiadając 
na przemowę kilku słowami po francusku. 
Faure przedstawił Loubeta i Brissona, a pó
źniej prezesa ministrów Meline’a.

Carstwo udali się następuie wraz z 
Faurem i orszakiem do osobnego salonu, a 
po kwadransie wsiedli wszyscy na pokład 
statku „Elau“ dla odbycia przeglądu floty. 
Przy wylądowaniu zapytał Faure cara, czy 
carowa nie ucierpiała wskutek podróży mor
skiej. Car odpowiedział iż uważa się za szczę
śliwą, że może odwiedzić Francyę. — Mini
ster Lebon radził carowej, aby ze względu 
na znużenie po podróży morskiej nie brała 
udziału w manewrach. Carowa oświadczyła 
jednak, że ohce uczestniczyć w przeglądzie.

Gdy carstwo udali się na pokład okrętu 
„Elau“, zagrzmiało 31 strzałów armatnich, 
poczem przepływały szeregami okręty eska
dry, a załogi wszystkich okrętów wznosiły 
okrzyki : H urra! głusząc wystrzały armatnie. 
Uderzono w bębny, zagrały rogi, a muzyki 
wojskowe zaintonowały hymn narodowy ros- 
ryjski. Car rozmawiał krótką chwilę z admi
rałem Presmenil, a dłużej i kilkakrotnie z 
Loubetem i Brissonem.

O godzinie 6V, odbył się obiad. Faure 
wznióJ toast na cześć carstw a, wyra
żając rodzinie carskiej w imieniu narodu ży
czenia pełnego sławy panowania i szczęścia 
Rossyi. Następnie oświadczył prezydent, iż 
przyjęcie, które naród francuski carstwu go 
tuje, okaże szczerość przyjaźni Francyi dla 
cara.

Faure przypomniał dalej liczne obja wy 
syrapatyi, okazane marynarce francuskiej 
podczas uroczystości w Kronsztadzie i Tule
nie. Carowa znużona podróżą, przeprosiła obe
cnych, iż nie może wziąć udziału w bankie
cie. Po nbiedzie odwieźli car i Faure carową 
z yachiu carskiego na dworzec kolei żelaznej.

Odpowiedź cara na toast prezydenta 
Faure’a brzmiała:

Bardzo jestem wzruszony sympatycznem 
przyjęfóem w Cherbourgu. Zgromadzona eska
dra, jakoteż admiralski statek „Hoche" wzbu
dziły we mnie pełny podziw. Podnoszę kie
lich na cześć floty francuskiej i dzielnych 
marynarzy, a zarazem dziękuję za wyrażone 
dopiereco przez prezydenta życzenia.

Przy od jeździ* do Paryża Faure odpro
wadził carstwa aż do wagonu i pocało-
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wał carową w rękę. Pociąg ruszył w drogę 
przy 101 salwach armatnich.

Paryż ujrzał wczoraj nareszcie cara i 
carowę ; nastąpiła nareszcie chwila tak ocze
kiwana i upragniona. Donoszą, że Paryż przed
stawia widok olśniewający i odurzający swo
ją dekoracyą przechodzącą wszystko, co kie
dykolwiek zdziałano na tem polu, jest to for
malny las szumiących chorągwi zdobnych w 
girlandy kwiatów i zieloności. Widok pól Ely- 
zejskich i Placu Concorde budzi poproś tu w 
przybywających zachwyt nie dający się opi
sać. Paryż jest przepełniony, nie ma miejsca 
wolnego w żadnym hotelu, ludzie spią na u- 
licach, żywność podrożała; obliczają liczbę 
przybyłych do dwóch milionów, jest to cyfra 
w istocie fenomenalna.

Odwrotną stronę medalu tworzą dziel
nice zamieszkałe przez robotników; tam pa
nuje niezadowolenie, żadna ręka nie przy
stroiła domów i ulic, a w zgromadzeniach pu
blicznych odzywają się śmiało głosy nieprzy
jazne i wrogie dla potężuego mocarza Pół
nocy I

Cała naturalnie prasa francuska omawia 
przyjazd carstwa do Francyi. Dzienniki wie
czorne podnoszą znaczenie carskiej wizyty. 
Temps pisze, że odwiedziny cara i carowej 
we Francyi stanowią kulminacyjny punkt 
carskiej podróży i pozostaną datą historyczne
go znaczenia. Wizyta w Cherbourgu oznacza 
przymierze flag obu marynarek, wizyta w Paryżu 
sojusz dwu dyploraacyj, a odwiedziny w Cha
lons braterskie zjednoczenie obu armij. Fran- 
cya radośnie wita cara i carową i składając 
im hołdy, chce zarazem uczcie pamięć mo
narchy, który pierwszy złamał ostracyzm mo- 
narchicznej Europy przeciwko republikańskiej 
Francyi i jako sprzymierzeniec Francyi, od 
razu zmienił dyplomatyczną szachownicę Eu- 
ropy.

Journal des Debats nazywa wzajemne 
zbliżenie się obu narodów logicznem następ
stwem wypadków 1870 roku. Francusko ros
syjskie porozumienie, to niezłomna konsekwen- 
cya frakfurckiego pokoju, traktatu berlińskie
go i trójprzymierza.

Jour przemawia innyin tonem i pisze, 
że Francya nie może uważać przymierza z 
Rossyą za samo tylko urtwalenie status guo, 
gdyż oznaczałoby to uświęcenie bezprawia z 
1871 roku; to też okrzyki: „Niech żyje
Francya!11 „Niech żyje Rossya!“ są nietylko 
okrzykami radości, ale zarazem okrzykami 
nadziei.

W chórze uwielbienia, którem brzmi 
cała Francya, naczelne zajął miejsce arcybi
skup paryski, kardynał Richard, który w liście 
pasterskim zarządził modły w całej dye- 
cezyi za cara i carowę; oby Bóg — kończy 
kardynał — zechciał pobłogosławić przymie
rze obu narodów, na intencyę pokoju świata.

K R O N I K A
Lwów, 8 października.

— JE. Pan Nam iestnik książę Eustachy 
Sanguszko, udaje się jntro rano do Drohobycza, 
na uroczystość otwarcia i poświęcenia nowego 
budynku szkolnego dla gimnazyum.

W tym samym celu udaje się tam jutro 
także p. Wiceprezydent kraj. Rady szkolnej, dr. 
Michał Bobrzyóski.

— P. Dembowski, prezes Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego, poddał się wczoraj cięż
kiej operacyi, którą szczęśliwie wykonał pryma- 
ryusz dr. Grzegorz Zrembicki w towarzystwie 
swoich asystentów, oraz dr. Opolskiego i dr. 
Piecha. Stan pacyenta jest dosyć poważny, na 
razie jednak nie grozi niebezpieczeństwo, paeyent 
przez kilka tygodni będzie musiał pozostać w 
domu i wstrzymać się od zajęć biurowych.

—- C. k. Namiestnictwo nadało opró
żnione gr. kat. probostwo regiae collationis w 
Mochuaczce ks. Dyonizemu Mochnackiemu, do
tychczasowemu plebanowi w Miliku.

— Przeniesienie urzędu pocztowego.
C. k. Dyrekcya poczt i telegrafów ogłasza: Na 
mocy rozporządzenia c. k. Ministerstwa handlu 
przenosi się z dniem 1 listopada b. r., c. k. 
urząd pocztowy w Prądniku białym do miejsco
wości Prądnik czerwony.

Urząd pocztowy w Prądniku czerwonym 
będzie mieć połączenie z urzędem pocztowym w 
Krakowie na dworcu kolejowym za pomocą dzien
nie dwurazowej poczty pieszej.

Do okręgu doręczeń urzędn pocztowego w 
Prądniku czerwonym należeć będą gminy: Prąd
nik czerwony z Olszą, Prądnik biały z przy
siółkami Górka narodowa i Witkówice, Węgrzce, 
Boleń i Bibice.

Równocześnie zaprowadzoną będzie przy 
c. k. urzędzie pocztowym w Prądniku czerwo
nym ograniczona dzienna służba telegraficzna 
dla ruebu powszechnego.

Dotychczasowe urządzenia telegraficzne w 
gmachu byłego zakładu kontumacyjnego w Prąd
niku białym, pozostawia się nadal jako samoi
stną, czasową ekspozyturę telegraficzną na dni 
targowe.

Równocześnie przedłużoną zostaje poczta 
piesza, kursująca między Zielonkami a Prądni
kiem białym do Krakowa-dworca

— Z Uniwersytetu. Pp. Józef Eidel- 
heit, rodem z Drohobycza i Henryk Stern, ro
dem z Buczacza, otrzymali na Uniwersytecie 
lwowskim stopień doktorów praw.

— Dzierżawa akcyzy. W sprawie dal
szej dzierżawy akcyzy od Rządu, wyjechali wczo
raj do Wiednia prezydent dr. Małachowski i 
wiceprezydent Schayer. Dniem przedtem wyjechał 
do Wiednia radca p. Łyszkowski. Deputacya ma 
wnieść przedstawienie przeciwko podwyżce czyn
szu dzierżawnego. Agendy magistratu objął drugi 
wiceprezydent p. Michalski.

— Koncert „Echa11 pod artystycznem 
kierownictwem p. Jana Gala, dyrektora Towa
rzystwa, odbędzie się w niedzielę dnia 11 b. m. 
w sali „Sokoła11. Program składa się wyłącznie 
z utworów polskich kompozytorów. W koncercie 
oprócz chóru „Echa“ wezmą udział panie Ma- 
jerowa (mezzosopranistka), Jarońska (pianistka), 
i pan Jaroński (wiolonczelista)-

— Zgubiono złoty pierścionek ślubny 
ze znakiem wewnątrz: L. W. 25/6 1892. Rze
telny znalazca zechce go zwrócić za wynagro
dzeniem właścicielowi w Banku rolniczym.

— Zamiast wieńca na trumnę ś. p. 
Demianowskiego, złożyli urzędnicy kraj. Dyreicyi 
skarbu kwotę 18 zł. 60 c t , na rzecz fundacyi 
bar. Jorkascha-Kocha.

f  Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo
wie, Edward Gebhardt, knpiec, w 57 roku życia.

W Krakowie, Stanisława z Bzowskich 
Słuiewska, wdowa po urzędnika sądowym, prze
żywszy lat 56.

W gub. mińskiej na Litwie, w majątku 
Zamość, należącym do p. Aleksandra Jelskiego, 
Izabela Bychoweowa, przeżywszy lat 78. Zmarła 
była córką pierwszego prezesa Banku polskiego 
w Warszawie ś. p. Ludwika Jelskiego i 
Klotyldy z Moniuszków Jelskiej. Rodzina i zna
jomi prawdziwą czcią i miłością otaczali tę sę
dziwą matronę, odznaczającą się szczerą pobo
żnością i rozumem.

=  Samobójstwo. Wczoraj przed połu
dniem przybył do znajomych, pracujących w 
przytulisku Braci Tercyarzy, 27-letni koszykarz 
Franciszek Kędzior, a pożegnawszy się z nimi, 
wypił w zamiarze samobójczym sporą dawkę 
kwasu solnego. Wezwane natychmiast pogotowie 
stacyi ratunkowej, odstawiło ehorego, po podaniu 
mu stosownego antidotum, do szpitala powszech
nego, gdzie jednak Kędzior po upływie 4 go
dzin wyzionął ducha. Przyczyną samobójstwa 
był zawód w miłości.

— Z Obserwatoryum c. k Szkoły po
litechnicznej we Lwowie. Dnia 7 października 
godz. 10 rano 1896.
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6 10 2 połud. 769 37 + 1 5 0 W 1 5

6 10 9 wiecz. 770 30 + 1 0  8 SE 1 0

7/10 7 rano 769 42 +  7-6 SE 2 3

Najwyższa temperatura od 12 w południe 
dnia 6 października do 7 rano dnia 7 października 
b. r. była —f-17 8°C., najniższa + 6-6°C.

Barometr stoi w mierze.

*) Podane stany barometru są zreduko
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
0°C. Chcąc oznaczyć stan barometru dla pewnej 
wysokości n metrów, należy w ogólności 
A mm. odjąć.

**) 0 Pogodnie.
**) 10 eałriem zachmurzone.

— Świetne polowania zapowiedzia
no w Białejcerkwi i Antoninach. W pier
wszej z tych miejscowości, stanowiącej własność 
hrabiny Branickiej wdowy, wielkie łowy rozpo
czynają się w dniu jutrzejszym i trwać będą 
przez dni trzy. Jednocześnie z niemi odbędzie 
się doroczna licytacja koni ze stadniny biało- 
cerkiewskiej. W Antoninach (gub. wołyńska) u 
Józefa hr. Potockiego polowanie rozpocznie się 
po skończeniu zjazdu w Białejcerkwi i przecią
gnie się aż dni 10. Nadto w Antoninach ocze
kiwany jest wielki zjazd gości zagranicznych, 
szczególnie magnatów węgier-kich, przez gospo
darza na łowy zaproszonych. Lasy antonińskie 
mają obfitować w wielką liczbę.grubego zwierza.

— Stenografowie w parlamencie wie
deńskim otrzymają stałe posady rządowe; dotych
czas pracowali za wynagrodzeniem od posiedze
nia. Według projektu budżetu na rok przyszły, 
główny stenograf parlamentu wiedeńskiego ma 
otrzymać tytuł zastępcy dyrektora i IX rangę, 
czterej mają otrzymać rangę X klasy, a jeden 
XI. Jest to pierwszy krok do systemizowania 
posad stenografów parlamentarnych, co było od



dawna przedmiotem usilnych zabiegów w kołach 
stenograficznych.

— Z Warszawy. Słoiuo warszawskie 
donosi: Dr. Gałęzowski z żoną i synem odwie
dził w sobotę Wilanów, gdzie oprócz hr. Ksa- 
werowstwa Branickich, bawi obecnie hr. Jadwiga 
z hr. Potockich Branicka, matka właściciela Wi
lanowa i prezes Akademii, profesor Uniwersytetu 
krakowskiego, St. hr. Tarnowski z małżonką i 
całą rodziną.

— O wielkim  skandalu donoszą z 
Eiberfeld: Kilka dni temu zmarł tam kapitali
sta Kirberg — osobistość niezmiernie ceniona i 
szanowana, długoletni skarbnik gminy ewangie- 
lickiej. Śmierć nastąpiła raptownie, jakoby sku
tkiem apopleksyi. Wszystkie dzienniki poświęciły 
zmarłemu pochlebne wzmianki, chwaląc go, jako 
człowieka bogobojnego i zacnego. Rychło jednak 
poczęły rozchodzić się wieści, piętnujące niebo
szczyka, jako ostatniego rodzaju łotra i oszusta. 
Wkrótce rzeczywiście wydało się, iż Kirberg 
ciężko skrzywdził liczne wdowy i sieroty, bo po
wierzone mu ich mienie do ostatniego grosza 
roztrwonił. Ogólną sumę niedoboru obliczają na 
pół miliona marek. Między innemi zmarły od 
dzieciństwa przyjaźnił się z budowniczym miasta, 
Jaegerem. Umierając, Jaeger zamianował Kir- 
berga opiekunem pozostałej wdowy i dwojga 
dzieci , którym pozostawił dwie kamienice 
200.000 marek w gotówce. Otóż całą tę osta
tnią sumę Kirberg roztrwonił i przegrał na 
giełdzie, z domów zaś potrafił podstępnym spo
sobem uzyskać naprzód 5-letnie komorne.

Żółkiew, 27 września.
(Koresp. Gazety Lwoicskiej).

Nauczycielstwo tutejszego powiatu żegnało 
dziś p. Antoniego Lewaka, c. k. inspektora szkol
nego, który przeniesiony został do Bochni. Mimo 
krótkiego, bo tylko 5-letniego pobytu, zdziałał 
on dla tutejszego nauczycielstwa i szkolnictwa 
bardzo wiele; był on rzec można ojcem nauczy
cieli, nauczycielstwo też chętnie garnęło się do 
niego, zasięgając rad i wskazówek. Usilnem sta
raniem jego było, by okręg posiadał dobre bu
dynki szkolne; powstało ich też w ostatnich 
pięciu latach kilkanaście.

Jako były nauczyciel wiejski, czuł on nie
dolę nauczycielstwa i starał się jej ulżyć. Głó
wną jego zasługą było założenie oddziału Tow. 
pedagogicznego i zainicyowane później Towarzy
stwo wzaj. pomocy nauczycieli okręgu żółkiew
skiego, które rozwinęło się nadspodziewanie świe
tnie. Towarzystwo to objęło agencyę Towarzy
stwa ubezpieczeń na życie w Krakowie dla swoich 
członków, która okazała się skuteczną skoro po 
roku istnienia przeszło 40 członków ubezpie
czyło życie z kapitałem 48.000 zł. Nadto utwo
rzono w tym roku osobny dział zapomóg zwro
tnych, który nie małą ulgę niesie w niedoli.

Skoro rozeszła się wieść, że p. Lewak 
opuszcza swe stanowisko, każdy bez wyjątku 
wyrażał żal z tego powodu. Na uroczyste poże
gnanie, mimo jesiennej słoty, przybyło 44 nau
czycieli i nauczycielek.

Przy skromnej uczcie żegnali go w rzew
nych słowaah: p. Józef Hejda, notaryusz, prze
wodniczący oddziału Tow. pedagogicznego; ks. 
katecheta obrz. łać. Szczepaniak i ks. katecheta 
obrz. gr. kat. Kozaniewic-z (po rusku) imieniem 
duchowieństwa; kierownik szkoły z Kulikowa p. 
Dudykiewicz, imieniem nauczycieli; nauczycielka 
z Macoszyna p. Zawadzka, imieniem nauczycie
lek i p. Ehrlich Heiz, nauczyciel religii mojże- 
szowej, imieniem wyznawców religii mojżeszo- 
wej. Wszyscy podnosili niespożyte zasługi mrów
czej a tak wydatnej pracy p. Lewaka.

W końcu wręczono mu złoty sygnet od 
Towarzystwa wzaj. pomocy nauczycieli ze sto
sowną dedykacyą, z prośbą, by myślą zawsze z 
niem był złączony.

P. Lewak do głębi wzruszony, dziękował 
i błagał zebranych, by w solidarnej pracy nie 
ustawali, a godło Towarzystwa wzajemnej po
mocy: „Wspólnemi siłami1*, w okręgu wysoko 
wznosili.

Notatki literacKo-artystyczne.
Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 

rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera.

Dziś, we środę po raz trzeci „Miłostki“ 
komedya w 3 aktach Artura Schnitzlera.

Jutro, we czwartek po raz 15 „Sztygar", 
operetka w 3 aktach Zellera.

W piątek po raz pierwszy „Gąsienice", 
komedya w 8 aktach Alfreda Konara.

W sobotę o godzinie 8 popołudniu przed
stawienie dla młodzieży szkolnej „Na Heliko- 
nie“, oraz „Poskromnienie złośnicy", komedya 
w 5 aktach Szekspira.

Wieczorem o godzinie pół do 8-mej po raz 
pierwszy „Chichotka", operetka w 3 aktach 
Eugeniusza Taunda.

Szkice do panoramy „Tatry" już są wy
stawione w lokalu Towarzystwa sztuk pięknych.

Hr. H. Laim ann: „W jaki sposób od
zyskamy zdrowie?" Przekład z niemieckiego. 
Kraków. Nakład wydawnictwa arcydzieł hygie- 
nicznych. — Wywody autora są dla każdego 
wielce ciekawe i zdumiewające, a noszą na sobie 
piętno prawdy w formie nieubłaganych faktów 
i cyfr; uczą one jak owym plagom cywilizowa
nej ludzkości: wadom serca, reumatyzmowi, po
dagrze, niedokrewności, chorobom mózgu, apo
pleksyi, chorobie cukrowej, rakowi i t. d. zapo
biegać można, jak ic-h unikać, tak, iż się w 
objęcia pewnego nieszczęścia (bo któż jest teraz 
w starości wolnym od chorób), bezradnie nie 
biegnie. Pisma dr. Lahmanna odznaczają się 
oryginalnością i trafnością sądu, to też zagranicą 
powitano je jako epokowe. Największa zasługa 
Lahmanna polega w genialności i głębokości 
myśli, oraz w krytycznym talencie, z jakim 
zwalcza przestarzałe zapatrywania dawnej fizyo- 
logii. Z tego względu zasługują jego pisma na 
bliższą rozwagę.

Gabryel (l A n iu m /io , głośny poeta i 
powieściopisarz włoski, ma być — według do
niesienia dzienników — postawiony jako kandy
dat z Abruzzów podczas najbliższych wyborów 
do parlamentu.

Ordynacya egzekucyjna. Niebawem 
opuści prasę wydana nakładem księgarni Wil
helma Zukerkandla w Złoczowie „Ordynacya 
egzekucyjna", ustawa z dnia 27 maja 1896 
I)z. u. p. nr. 79 o postępowaniu egzekueyjnem 
i zabezpieczającem wraz z ustawą zaprowadza- 
jąeą“. Przełożył i uzupełnił związsowymi prze
pisami, odnośnikami, rejestrem jakoteż tekstem 
autentycznym dr. Henryk Mikołaj Landau, ad
wokat krajowy. Cenę przy zamówieniu przed 
wyjściem z druku powyższego dzieła, ustanowiła 
księgarnia nakładowa W. Zukerkandla w Zło
czowie na 2 zł., z przesyłką pocztową 2 zł. 25 ct.

Mody paryskie wychodzące od początku 
b. r. we Lwowie, z każdym numerem zdoby
wają sobie coraz szersze uznanie a zatem i roz
szerzają koło swych czytelniczek. Najświeższy 
numer z 1 b. m. stoi pod względem staranno
ści redakcyi i wykonania illustracyj na wyży
nie poprzednich. Znajdujemy tu najpierw zaj- 
mujący „Przegląd mód;" w artykule tym jest 
mowa o kapeluszach, które będą najmodniejsze 
w sezonie zimowym, oraz o modnych dziś ucze
saniach głowy. Kilka illustracyj objaśnia, w 
jaki sposób należy dokonać uczesania wieczoro- 
rowego. Dalej jest obszerny artykuł o „urządze
niu domu," dyspozycye obiadowe, kronika ru
chu kobiecego i t. d. Kilkanaście rysunków toa
let spacerowych, wizytowych, jesiennych, kostiu
mów dla dzieci, robótek kobiecych i t. p. do
pełniają treści numeru. Rysunki te objaśniają 
dokładne opisy. Część literacka bardzo obfita i 
zajmująca. Jako dodatek dołączony jest 14 ar
kusz sensacyjnej powieści Mary’ego p. t. „Zły 
duch." _

Kalendarz humorystyczny „Śmigusa" na 
rok 1897 jak zwykle, tak i w tym roku rozpo
czął szereg wydawnictw kalendarzowych u nas. 
Jak co roku, tak też i tym razem zaleca się 
kalendarz obok bardzo obfitej części informacyj
nej i skorowidzowej, także szczęśliwie ułożonym 
działem literackim, w którym obok oczywiście 
przeważającej liczby utworów humorystycznych 
są też urywki literackie, poważniejszej treści. 
W dziale humorystycznym spotykamy imiona 
takie jak Prusa, Junoszy, Kuncewicza, wybor
nego Przyjaciela i innych — w dziale powa
żniejszym Sienkiewicza, Hajoty, Ely’ego, Deoty
my, Gomulickiego, Rossowskiego, winny być naj
lepszą rękojmią poczytności tej części. Wreszcie 
pełne humoru iiustracye Brunona Tepy, Kru
szewskiego i Scharlacba ozdabiają ten kalendarz, 
który zaleca się nadto ceną nader przystępną :
1 korony — znajdzie on też pewnie równe, 
jeż«li nie większe rozpowszechnienie, jak poprze
dnie roczniki tego popularnego kalendarza.

Zarazem pojawił się też kalendarz kieszon
kowy „Śmigusa", w zgrabnej eleganckiej for
mie i pięknej oprawie.

OSTATNIA POCZTA
Z Ischlu donoszą, że stan zdrowia Najd. 

Arcyksiężnej Maryi Waleryi i nowonarodzo
nej Arcyksiężniczki Jadwigi jest trwale bar
dzo zadowalający.

W niedzielę obchodził Najd. Arcyksią- 
żę Franciszek Ferdynand d’Este uroczystość 
swych Imienin. Najd. Arcyksiążę przybył z 
zaniku Eckertsau na dwudniowy pobyt do 
Wiednia, a popołudniu w niedzielę odbył 
wraz z Najd. Arcyksiężną Maryą Teresą
i Najd. Arcyksiężniczkami Maryą Annun- 
cyatą i Elżbietą wycieczkę do zwierzyńca w 
Lainz.

P. Minister spraw zagranicznych hr. 
Gołuchowski powrócił w poniedziałek do Wie
dnia.

Według depesz z Budapesztu , w naj
bliższym czasie mają być mianowani trzej

nowi członkowie Izby magnatów. W liczbie 
ich znajduje się także powieściopisarz Maury
cy Jokai, który już więcej nie będzie się u- 
biegał o mandat poselski.

Pogłoski o ponownem spotkaniu się cara 
Mikołaja II z cesarzem Wilhelmem utrzymują 
się; podczas jednak gdy Koln. Ztg. twier
dziła, że carstwo powracając z Darmstadu, 
złożą drugą wizytę cesarstwu niemieckim 
w Poczdamie, — Post natomiast uważa za 
rzecz prawdopodobniejszą, że ponowne spotka
nie przyjdzie do skutku w Taunus przy spo
sobności odwiedzin carstwa u cesarzowej Fry- 
derykowej w Cronberg.

Kreis Ztg. fiir den Obertaunuskreis do
nosi, że car Mikołaj przy sposobności swej 
wizyty u cesarzowej Fryderykowej na zamku 
Friedrichshof przybędzie także do Him burga 
i tam dokona uroczystego położenia kamienia 
węgielnego pod nową cerkiew prawosławną. 
Uroczystość odbędzie się 18 października.

Rumuński dziennik urzędowy ogłasza 
następujące .przez króla Karola w dniu 4 
b. m. wydane pismo do prezydenta ministrów, 
Dymitra Sturdzy:

„Kochany Panie Prezydencie Mini
strów ! Usiłowania ludu rumuńskiego około 
stworzenia pokojowego, silnego i opartego na 
pracy organizmu państwowego, nie mogły zy
skać bardziej zaszczytnego uznania, jak przez 
wizytę Najj. Cesarza i Króla Franciszka Jó
zefa I.

„Pełne godności i gorące, przez cały 
kraj memu Wysokiemu Gościowi i Przyjacie
lowi zgotowane przyjęcie, wszędzie panujący 
wzorowy porządek oraz pomoc, jakiej władzom 
państwowym użyczyli bez różnicy wszyscy 
obywatele, aby uroczystości tej nadać niezwy
kłej świetności: wszystko to napełniło me 
serce głęboką radością i słuszną dumą.

„Ze szczególnem zadowoleniem obserwo
wałem patryotyczne usposobienie, które pa
nowało przez cały ciąg uroczystości i uważam 
je jako ponowny dowód miłości i zaufania, 
które naród rumuński zawsze w pełnej mierze 
mnie okazywał. Dziękuję przeto wszystkim ra
zem i każdemu z osobna za pomoc użyczoną 
memu rządowi i władzom gminnym przy tej 
uroczystej sposobności i proszę Pana, ko
chany P. Prezydencie Ministrów, abyś u- 
czucia te podał do wiadomości całego kraju.

„Przyjmij przy tej sposobności zapewnie
nie wielkiego mego szacunku i życzliwości.

Pełesz; 4 października. K arol.11

Według doniesień z urzędowych kół 
tureckich, przekroczył przedwczoraj oddział w 
sile 60 ludzi w pobliżu Grevana granicę, za
brał przemocą w pewnej wsi żywność i upro
wadził ze sobą kilku mieszkańców osady ja 
ko zakładników. Zarządzono pościg. Inne wia
domości, dochodzące z Aten i Saloniki o po
chodach oddziałów powstańczych w wdajecie 
monastyrskim są fałszywe lub przesadzone.

Rada państwa.

Wiedeń, 7 października. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Izby posłów deput. Bendel 
i towarzysze interpelowali P. Prezydenta Mini
strów w sprawie obsadzenia posady naczelne
go redaktora dla niemieckiej edycyi urzędo
wego dziennika praskiego. Interpelanci zazna
czyli , iż posadę tę otrzymał radca rządowy 
Lukesz, który zawsze uchodził za zdeklaro
wanego Czecha i zapytują, jak to obsadzenie 
da się usprawiedliwić i czy Rząd zechce ry
chło ten błąd naprawić.

P. Prezydent Ministrów hr. B a d  en  i ,  
odpowiadając na interpelacyę dep. Kuenbur- 
ga i towarzyszy w sprawie powitania salcbur- 
skiego wiecu katolickiego przez Namiestnika 
hr. Thuna, rzek ł;

Faktycznie prawdą jest, iż Namiestnik 
Salcburga w imieniu Rządu, a więc natural
nie za moją zgodą, powitał wiec katolicki. 
(Żywe oklaski na ławach konserwatystów). 
Przeciw temu można tern mniej podnosić ja
kikolwiek zarzut, skoro podobne powitania 
poważnych korporacyj lub zgromadzeń często 
miały miejsca, aby objawić zainteresowanie 
się Rządu ich rozprawami. W obecnym wy
padku już sam żywy udział szerokich warstw 
ludności, jakoteż ważność przedmiotów, nad 
którymi toczyły się obrady, musiały wywołać 
pełną uwagę Rządu. (Bardzo dobrze! na ła
wach prawicy). Jestto prawdą tak dalece, że 
nie fakt powitania, ale przeciwnie zaniecha
nie go, mogłoby w obec zawsze dotychczas 
zachowy wanego zwyczaju, wzbudzić niezadowo
lenie (Żywe oklaski po prawicy). Fakt po
witania sam w sobie nie może przeto być by
najmniej w ten sposób tłómaezony, jakoby 
Rząd identyfikował się ze wszystkiemi rozpra
wami i rezolucyami, powziętemi przez wiec 
katolicki.

Lecz także brzmienie mowy powitalnej, 
chociażby takowe mogło dać powód do fał
szywych tłómaczeri, nie może, mojem zda
niem, usprawiedliwiać obawy, wyrażonej przez 
interpelującego. Co się zaś tyczy w szczegól
ności względów na zagraniczną politykę, na 
które interpelanci położyli nacisk, to Rząd 
może wziąć w tej sprawie zupełną odpowie
dzialność na siebie. (Bardzo dobrze! na prawi
cy). Na uspokojenie interpelantów muszę do
dać jeszcze, że jakkolwiek nie brakło usiło- 
łowań, podejmowanych z gorliwością, może 
ze stanowiska patryotycznego budzącą pe
wne wątpliwości, aby zwrócić uwagę za
granicy na mowę powitalną, to jednak ze 
strony decydującej nie podniesiono przeciw 
temu najmniejszego zarzutu, a manifestacya,
0 której mowa, spotkała się tylko z takiem 
tłómaczeniem, jakie jej ze względu na stan
zeezy przyznać należy. (Na prawicy żywe o- 

klaski. Żywe poruszenie w Izbie).
P. Prezydent Ministrów hr. B a d e n i 

odpowiada następnie na interpelacyę dep. Ja
worskiego w sprawie zakazu odbycia zgroma
dzeń, jakie zamierzali zwołać galicyjscy po
słowie sejmowi: Wójcik i Nowakowski/Dwa 
z tycb zgromadzeń zwołane przez posła Wój
cika rzeczywiście zostały zakazane. Namie
stnictwo potwierdziło rozporządzenie starostwa, 
motywując ten zakaz tein, iż poseł Wójcik 
podburzał ludność przeciw władzom i poszcze
gólnym klasom społeczeństwa, co mogło wy
wołać zaburzenie spokoju publicznego. Wszyst
kie inne motywa, przytoczone przez starostwo, 
zostały przez Namiestnictwo pominięte, jako 
nieuzasadnione w ustawie.

Przeciwko zakazowi odbycia zgromadze
nia, zwołanego przez posła Nowakowskiego, 
został wniesiony rekurs do Namiestnictwa. 
Ministerstwo spraw wewnętrznych nie miało 
dotychczas sposobności rozstrzygać tej sprawy 
w drodze instancyj; jeżeli jednak rekurs do 
Ministerstwa będzie wniesiony, P. Minister 
nie omieszka sprawy tej dokładnie zbadać. 
Zarówno zakaz, jak i rozwiązanie zgromadzeń 
ma uzasadnienie w ustawie; wybór pomiędzy 
tymi dwoma środkami należy pozostawić w 
każdym poszczególnym wypadku organom 
wykonawczym władzy państwowej. P. Prezes 
gabinetu zapewnia, iż Rząd bynajmniej nie 
zamierza ograniczać w jakikolwiek sposób 
prawa zgromadzeń, przeciwnie niższe organa 
administracyjne są zobowiązane przy stosowa
niu ustawy trzymać się śeiśle jej przepisów.

W odpowiedzi na interpelacyę dep. Stein- 
wendera. tyczącą się znieważenia pewnego reda
ktora przez oficera w Bielaku, oświadczył Pan 
Minister obrony krajowej hr. W e l s e r s -  
h e i m b , że stan rzeczy sądownie został 
sprawdzony, a ukaranie winnego zarządzone.

W odpowiedzi na interpelacyę dep. 
Gessmanna, tyczącą się skaleczenia pewnego 
urzędnika przez oficera w Nowym Sączu, o- 
świadcza P. Minister obrony krajowej, że 
sprawę tę poddano surowemu dochodzeniu, a 
winny został ukarany.

Wreszcie odpowiadając na interpelacyę 
dep. Mengera, tyczącą się dostaw dla maga
zynu wojskowego w Budapeszcie, oświadcza 
P. Minister obrony krajowej, że rozdział do
staw odbywa się według kwoty, a ponieważ 
dostawy dla magazynu budapeszteńskiego od
powiadają w przybliżeniu kwocie 36, zostały 
wyłącznie dla niego samego zastrzeżone, na
tomiast dostawy dla pozostałych trzech maga
zynów zastrzeżono wyłącznie dla austryackie- 
go przemysłu.

Dep. Romańczuk interpeluje z powodu 
nieudzielania odpowiedzi na niektóre inter- 
pelacye z ubiegłego okresu sesyi.

Dep. Pacak zapytuje P. Ministra spra
wiedliwości, czy ma zamiar przedłożyć jeszcze 
obecnemu parlamentowi nowelę do ustawy 
irasowTej.

Dep. Borkowski i tow. oraz dep. Bauer 
i tow. stawiają wnioski nagłe w sprawie 
zapomóg dla okolic, dotkniętych niedostat
kiem. Wnioski te przydzielono komisyi budże
towej.

Następnie przeszła Izba do porządku 
dziennego.

Dep. Pacak uzasadnia swój nagły wnio
sek, tyczący się obowiązku deputowanych 
składania świadectwa Obowiązek ten, zda
niem mówcy, nadweręża nietykalność posel
ską. Mówca wnosi, ażeby polecić komisyi dla 
nietykalności poselskiej, iżby przedłożyła Izbie 
w przeciągu 14 dni sprawozdanie o tym 
wniosku.

P. Minister sprawiedliwości, hr. G 1 e i s- 
p a c h, oświadcza, że Zarząd sprawiedliwości 
weźmie chętnie udział w obradach nad wnio
skiem p. Pacaka i że nie ma nic do nadmie
nienia przeciw nagłości wniosku. (Oklaski). 
P. Minister oświadcza, iż według obowiązu
jących ustaw, nie ulega najmniejszej wątpli
wości, że posłowie obowiązani są do składa
nia świadectwa, ponieważ ustawy zwalniają 
ich wprawdzie od odpowiedzialności za treść 
mów, jakie w parlamencie wygłaszają, ale 
nie zwalniają ich od obowiązku składania 
świadectwa. W Niemczech i we Włoszech 
obowiązują podobne ustawy jak w Austryi, a
1 tam nie wątpi nikt o obowiązku posłów do 
składania świadectwa. P. Minister sądzi, iż 
droga autentycznej interpretacyi nie da się



utrzymać, lecz to, czego się żąda, należy 
przeprowadzić w drodze noweli. (Oklaski).

Przemawiali jeszcze za nagłością dep. 
Pergelt, Ferjaneicz i Stransky, poczem na
głość wniosku została przyjęta.

Przy rozprawie nad wnioskami naglą
cymi dep. Kalteneggera i Adamka w sprawie 
natychmiastowego załatwienia noweli prze
mysłowej, oświadcza P. Minister skarbu, że 
sam życzy sobie jak najwcześniejszego zała
twienia całej noweli przemysłowej, na prze
szkodzie jednak stoi brak dostatecznego czasu. 
Dlatego też P. Minister nie zajmuje stano
wiska nieprzychylnego wobec wniosków co 
do tymczasowego załatwienia reformy o sto
warzyszeniach dla przemysłu drobnego — i 
przyrzeka współdziałanie Rządu. Przeciw na
głości wniosków Rząd nie ma nic do zarzuce
nia. (Brawa).

Izba uchwala nagłość obu wniosków.
Następuje rozprawa nad wnioskiem na

głym dep. Lewakowskiego, w sprawie zaka
zania zgromadzeń wyborców w Galicyi. Po 
uzasadnieniu nagłości przez wnioskodawcę, 
oświadcza reprezentant Rządu, sekretarz mi- 
nisteryalny Simonelli, że ostateczne konklu- 
zye wysnute przez p. Lewakowskiego z przy
toczonych rozporządzeń starostów, a miano
wicie jakoby w pewnych powiatach zawie
szono konstytucyę, są zbyt daleko idące. W 
rozporządzeniach owych jest. mowa tylko o 
poszczególnych wypadkach, w których zakaz 
wydano. Na poparcie twierdzenia wniosko
dawcy, że wprawdzie wniesione były rekur- 
sy, ale ich nie załatwiono — nie przytoczył 
on żadnych faktów. W razie niezałatwienia 
rekursu Rząd poczyniłby odpowiednie zarzą
dzenia. Od października r. z. do maja r. b. 
przedłożono Namiestnictwu galicyjskiemu tyl
ko 9 rekursów, które uwzględniono, sześć zaś 
odrzucono. Do Ministerstwa spraw wewnętrz
nych rekurowano tylko w jednym wypadku, 
Ministerstwo nie mogło przeto poczynić od
powiednich zarządzeń. W jednym tylko i je
dynym wTypadku Ministerstwo odrzuciło re- 
kurs. Ministerstwo spraw wewnętrznych śle
dzi zresztą jak najstaranniej wszelkie wzmian
ki dziennikarskie, o wykonywaniu prawa o 
stowarzyszeniach i zgromadzeniach, każde za
żalenie pojedynczego pisma bywa jak najdo
kładniej badane. Twierdzenie jakoby do sta
rostw galicyjskich wydano rozporządzenie o- 
kólnikowe, ażeby w interesie jakiegokolwiek 
stronnictwa naruszać ustawę, jest faktycznie 
nieprawdziwem; przeciwnie na władze niższe 
nakładano konsekwentnie obowiązek, ażeby 
przy wykonywaniu ustawy o zgromadzeniach, 
trzymały się ściśle postanowień tej ustawy. 
Wobec twierdzenia wnioskodawcy, iż cho
dziło o zgromadzenia wyborcze, które z 
pod ustawy wyłączono, stwierdza mówca 
że szło nie o właściwe zgromadzenia wybor
ców, ale o zgromadzenia, które błędnie zgro
madzeniami wyborców bywają nazywane, dla 
tego tylko, iż któryś deputowany składa na 
nich sprawozdanie poselskie. Ustawa zna wo- 
góle tylko takie zgromadzenia wyborcze, gdzie 
idzie o zgromadzanie się wyborców. Wszelkie 
inne zgromadzenia są zgromadzeniami ludo- 
weini, przystępnemi dla najszerszego ogółu. 
Podniesione swego czasu przez dep. Romań
czuka zażalenia, zbadano ; nie dają one jednak 
powodu do konsekwencyj, jakich życzył sobie 
p. Romańczuk. Celem uzasadnienia okoliczno
ści, że zakazywano zgromadzeń ze względu 
na epidemiczne choroby, przytacza mówca, że 
w powiecie tarnopolskim niedawno faktycznie 
znowu panował tyfus, w tym stopniu, że od
roczono stawiennictwo poborowych na placu 
asenterunku i powołanie rezerwistów. Wnio
skodawca przedstawia, jakoby w Galicyi wo- 
góle odbywanie zgromadzeń było niemożliwe. 
Otóż od 1 października 1895 do 1 maja 1896 
w Galicyi zapowiedziano 73 zgromadzeń lu
dowych, z tych 50 zgromadzeń odbyło . się 
bez przeszkody. Faktycznie zakazano tylko 12 
zgromadzeń, a to pięć zgromadzeń w Krako
wie w jednym dniu i z tym samym progra
mem, oraz sześć zwołanych przez p. Romań
czuka, na których chciał uzasadniać swój wnio
sek naglący, a co do tych zgromadzeń, we
dług zapatrywania Rządu, zakaz przedstawia 
się jako uzasadniony. Co do dzisiejszych za
żaleń wskazuje mówca na oświadczenia Pana 
Prezydenta Ministrów br. Bademego, że Rząd 
będzie każdy wypadek badał i poczyni odpo
wiednie zarządzenia. Dalsze obrady przerwano.

Następne posiedzenie we środę.
Wiedeń, 7 października. Wiele pism 

tutejszych omawiając wczorajszą odpowiedź 
P. Prezydenta Ministrów na interpelacyę lir. 
Kuenburga, podnoszą, że Rząd w praktyce 
traktuje z uwagi godną powagą odpowiadanie 
na interpelacye w parlamencie, załatwiając 
interpelacye z szybkością, która wyraźnie jest 
objawem zamiaru, ażeby zapobiedz sytuacyom 
niejasnym i wątpliwościom w kweslyach waż
niejszych.

FremdenblaU pisze: Uważaliśmy zawsze 
przemowę Namiestnika hr. Thuna jako akt kur- 
toazyi, czem też ona była wedle oświadcze
nia hr. Badeniego. Rzecz tę nieco nie słusznie 
wyśrubowano do wielkich rozmiarów, a już 
interpelanci najmniej mieli powodu wciągać 
nasze stosunki zewnętrzne, których dotąd 
szczęśliwie nie dotknęły żadne ewolucye stron
nictw auitryackich, i w przyszłości nie dotkną.

Byłby już czas uważać sprawę jako zakończo
ną, gdyż niem a żadnej gwałtownej potrzeby, 
ażeby ją dalej rozwlekać.

W iedeń, 7 października. Presse, pi
sząc o wczorajszej odpowiedzi Pana Prezy
denta Ministrów hr. Badeniego na interpela
cyę dep. Kuenburga i towarzyszy, w sprawie 
mowy Namiestnika w Salcburgu na powita
nie wiecu katolickiego, podnosi, że hr. Ba- 
deni czyni różnicę między faktem powitania 
wiecu przez Namiestnika a treścią przemo
wy powitalnej. Dziennik przypomina, że ten 
sam Namiestnik w czasie koalicji witał zgro
madzenie niemieekigo „Schulvereinu“ i To
warzystwa Leona a ze strony liberalnej nie 
czyniono przeciw temu żadnych zarzutów. Spo
kojne, wolne od uprzedzeń rozważenie spra
wy doprowadzić musi do poznania, że Na
miestnik i Rząd dalekimi byli od zamiaru u- 
dzielać z góry ofieyalnej aprobaty wiecowi 
katolickiemu z jego wszystkiemi mowami i' 
rezolucyami.

Yaterland podnosi to z gorącem uzna
niem, że odpowiedź hr. Badeniego dowodzi 
stanowczości i wybitnej woli. Nie ma nic dla 
Rządu niebezpieczniejszego, jak to, gdy musi 
się o nim powiedzieć, że on nie wie, czego 
chce. Rząd dowiódł wczoraj, że zdecydowany 
jest wytrwać przy pierwotnym swym progra
mie, przy nim obstawać lub z nim upaść.

W iedeń, 7 października. Na wczorąj- 
szem posiedzeniu komisyi budżetowej Izby 
posłów dep. Beer referował imieniem subko- 
mitetu o wszystkich przedłożeniach, tyczących 
się regulacyi płac urzędniczych z wyjątkiem 
przedłożenia o regulacyi płac profesorów Uni
wersytetu. Wywiązała się dłuższa dyskusja, 
w ciągu której P. Minister skarbu dr. Biliń
ski oświadczył między innemi, że Rząd, jak 
się samo przez się rozumie, przedłożenia w 
sprawie urzędniczej brał zupełnie poważnie, 
a do niedawna mógł przypuszczać, iż ugoda 
z Węgrami, a równocześnie także ustawy o 
podatkach konsumcyjnych, przyjdą we wła
ściwym czasie do skutku. Opóźnienie ich nie 
tworzy jednak przeszkody do parlamentarne
go załatwienia przedłożeń, przedłożenia te nie 
będą naturalnie mogły być przedłożone do 
Najw. Sankcyi przed uchwaleniem ustaw o 
podatkach konsumcyjnych.

Oo do czynnych urzędników państwo
wych, subkomitet przeprowadził pewne zmia
ny w sprawie dwuleeia i trzecliloeia w naj
niższej klasie rangi.

Komisya budżetowa odrzuciła wniosek 
Palffy’ego o;odroczenie sprawy i uchwaliła 
wszystkimi głosami przeciw trzem przystąpić 
niezwłocznie do dyskusyi szczegółowej.

Wiedeń, 7 października. Na dzisiejszem 
posiedzeniu Izby posłów dep. Kuenburg wniósł, 
aby nad wczorajszą odpowiedzią P. Prezyden
ta Ministrów na jego interpelacyę otworzyć 
dyskusyę. Wniosek odrzucono 86 głosami prze
ciw 68.

Gioddlld, 7 października. Najj. Pan 
przybył tutaj i udał się na polowanie na je 
lenie do lasu Yalkoer.

W iedeń, 7 października. Wiener Ztg. 
ogłasza : P. Minister skarbu zamianował star
szego inspektora podatkowego Antoniego 
Ł u c k i e g o  radcą skarbowym; inspektorów 
skarbowych Wojciecha W a l t e r a ,  Tytusa 
K o c z o r o  w s k i e g o ,  Władysława D o ł ż y c- 
k i e g o ,  Franciszka K o l a  I l k o w s k i e g o  
i Józefa W e i n b e r g a  starszymi inspektorami 
podatkowymi dla okręgu galicyjskiej krajo
wej Dyrekcyi skarbu.

Budapeszt, 7 października. Dzionnnik 
urzędowy ogłasza Najw. odręczne pismo Kró
lewskie, zwołujące Sejm na dzień 23 listopa
da b. r.

Rozporządzeniem ministra spraw wewnę
trznych zarządzono nowe wybory do Sejinu. 
Rozpoczną się one 28 b. m. a mają być u- 
kończone do 6 listopada.

Cetynia, 7 października. Książę Nea
polu przybył tutaj, powitany gorąeoini owa- 
cyami wielkich tłumów ludności. Książę Mi
kołaj oczekiwał księcia Neapolu na schodach 
i uściskał go najserdeczniej.

_ P a ry ż , 7 października. Punktualnie o 
godzinie 10 przedpołudniem przybył na dwo
rzec  ̂ kolejowy w Ranelogh pociąg carski, 
wśród dźwięków hymnu rossyjskiego i mar- 
sylianki. Wojsko oddawało honory; tłum 
wznosił okrzyki na cześć republiki i cara. 
Car miał na sobie uniform rossyjskiego puł
kownika strzelców i wielką wstęgę legii ho
norowej, carowa białą, futerkiem przybraną 
toaletę. Prezydent Faure zdjąwszy kapelusz 
powitał carstwo ukłonem. Na dworcu byli 
obecni członkowie ambasady rossyjskiej, człon
kowie biur prezydyalnych obu Izb, prezydent 
rady municypalnej, arcybiskup Paryża, ge
nerałowie Davoust i Saussier. W salonie przy
jęcia odbyło się powitanie carstwa przez radę 
miejską i przedstawienie dygnitarzy, poczem, 
gdy Faure podał carowej ramię, wsiedli car
stwo oraz p.  Faure i osoby orszaku wśród 
okrzyków „hurra!" do powozów. Cały or
szak , któremu towarzyszyła eskorta spa- 
hów, udał się popod bramę tryumfalną 
na Avenue Ohamps Elysóes do amba
sady rossyjskiej , wszędzie witany wiel- 
kieini owaeyami ogromnych tłumów publicz

ności. Carstwo siedzieli w głębi pierwszego 
alaD aum ont zaprzężonego powozu; p. Faure 
siedział naprzeciw carowej. Carstwo dzięko
wali, lekko uśmiechając się, za gorące owa- 
cye. P. Faure odprowadził carstwo cło amba
sady rossyjskiej i pozostał tam przez pewien 
czas. Car wyraził się do Faure’a, że on i ca
rowa są wzruszeni gorącem przyjęciem, które 
na obojgu głębokie wywarło wrażenie. Pod
czas powrotu urządziła publiczność Faure’owi 
wielkie owacje.

Paryż, 7 października. Po śniadaniu 
w ambasadzie rossyjskiej, które było całkiem 
intime, przyjmowali carstwo prezydenta Fau- 
re’a z małżonką i córką. Carstwo udali się 
następnie do cerkwi prawosławnej, witani 
wszędzie przez tłumy gorącymi okrzykami.

Podczas wjazdu carstwa do Paryża, zda
rzyło się kilka nieznacznych wypadków nie
szczęśliwych, z powodu wielkiego natłoku.

Paryż, 7 października. Podczas przy
jazdu carstwa przed cerkiew prawosławną, po
częły się konie u pojazdu carskiego płoszyć 
i poplątały się w uprzęży, w skutek czego 
pojazd w bok się przechylił, tak, że carowę 
musnęły po twarzy gałęzie drzew stojących 
przy drodze. Z wielkim trudem udało się 
przywrócić na nowo w orszaku porządek. Zre
sztą nie było żadnego wypadku.

Paryż, 7 października. Car przybył ze 
świtą wczoraj o godzinie 3 minut 20 po po
łudniu do pałacu Elizejskiego, powitany przez 
p. Faure’a, otoczonego dostojnikami wojsko
wymi. Car uścisnął prezydentowi dłoń i roz
mawiał z nim w salonie przez 20 minut. 
Faure zaprowadził następnie cara do drugie
go salonu, gdzie przedstawił ministrów, po
czem w sali festynowąj odbyło się przyjęcie 
senatorów i deputowanych. P. Faure w prze
mowie swej wyraził radość, że może carowi 
przedstawić członków parlamentu. Car odpo
wiedział, że czuje się nader szczęśliwym znaj
dować się pośród, wybrańców narodu.

Loubet przedstawił senatorów, Brisson 
deputowanych. Car rozmawiał z wieloma, po
czem udał się do przyległ$go_ salonu , gdzie 
inu się przedstawiali rozmaici ministrowie, 
duchowni, generałowie i wysocy dostojnicy 
państwa.

Podczas przyjazdu do pałacu i powrotu 
oddawano carowi honory wojskowe i witano 
owacyjnie.

O godzinie 7 wieczorem wyjechali car
stwo przez wspaniale illuminowane ulice do 
pałacu Elizejskiego na obiad,’dany przez pre
zydenta republiki. Pojazdowi carskiemu towa
rzyszyła eskorta kirysyerów a po obu stro
nach jechali oficerowie sztabowi.

Car polecił wręczyć pp. Mćline, Hano- 
taux, Loubefowi i Brissonowi wielką wstęgę 
orderu Aleksandra Newskiego.

Obiad u prezydenta był na 225 nakryć. 
Przy środkowym honorowym stole na 18 na
kryć zasiadła carowa obok Faure’a, pani Faure 
obok cara. Stół był przepysznie ubrany.

Paryż, 7 października. Podczas obiadu 
w pałacu Elizejskim, wzniósł prezydent rzeczy- 
pospolitej p. Faure następujący toast:

Przyjęcie, które Waszej Cesarskiej Mo
ści zgotowano w czasie wjazdu do Paryża, do
wiodło Waszej Cesarskiej Mości szczerości u- 
czuć, co do których kładę nacisk na to, że 
one znajdują wyraz w chwili, gdy Wasza Ce
sarska Mość wstąpiła na ziemię rzeczypospo- 
litej. Obecność Waszej Cesarskiej Mości w po
śród nas, przypieczętowała wśród objawów ra
dości całego narodu węzły, które łączą dwa 
państwa w harmonijnem współdziałaniu i we 
wzajem nem zaufaniu w swe losy. Związek po
tężnego państwa i pracowitej rzeczpospolitej, 
miał już dotychczas możność wywarcia błogo
sławionego wpływu na pokój powszechny. 
Umocniony wypróbowaną wiernością, związek 
ten nie będzie ustawał w wywieraniu w7 każ
dym kierunku swego błogiego wpływu. Jako 
tłómacz całego narodu, ponawiam życzenia, 
jakie żywimy dla W. C. M., dla wielkości je 
go panowania, dla szczęścia Jej Mości Cesa
rzowej, dla powodzenia rozległego państwa, 
którego losy w dłoniach Waszej Cesarskiej 
Mości spoczywają. Niech mi będzie wolno do
dać, jak bardzo F rancja  wzruszona była go
towością, z którą W. C. M. raczył zadość
uczynić naszym życzeniom. Łaskawa wizyta 
W. C. M. pozostawi w całym kraju niezatar
te wspomnienie. Podnoszę kielich na cześć 
Najj. Cesarza Mikołaja i na cześć Najj. Cesa
rzowej Aleksandry Feodorównej!

Car odpowiedział: Jestem głęboko wzru
szony przyjęciem, które cesarzowej i mnie 
zgotowano w wielkioin tein mieście Paryżu, 
w tej siedzibie tak bardzo rozwiniętych: rozu
mu, poczucia smaku i wykształcenia. Wierny 
niezapomnianym tradycjom, przybyłem do 
Francyi, aby w panu, panie prezydencie, po
witać naczelnika narodu, z którym nas łączą 
tak drogocenne węzły. Podobnie, jak to już 
pan powiedziałeś, niech przyjaźń la przez swe 
istnienie wywiera tylko wpływ błogi. Proszę 
pana, panie prezydencie, byś był tłórnaczem 
tych uczuć w obec całej Francyi. Dziękując 
panu za życzenia, do cesarzowej i do mnie 
zwrócone, pije na cześć. Francyi i podnoszę 
kielich na cześć prezydenta francusku j Rze
czy pospol i tej.

Paryż, 7 października. Miasto wyglą
dało w7ezoraj w godzinach nocnych czarująco. 
Na ulicach a szczególnie na bulwarach gro
madziły się ogromne tłumy ludzi. Na polach 
Elizejskich powstał śeisk niebezpieczny. Ilu
minacja bulwarów była wspaniała. Wszędzie 
widocznem było usposobienie radosne i zapał 
wielki. Na Sekwanie odbył się festyn nocny; 
na Trocadero, Montmartre i Belleville spalo
no ognie sztuczne. Na placu Opery w skutek 
ścisku kilkanaście osób zemdlało, kilkanaście 
skaleczono.

O pół do 11 przybyli carstwo i p. Fau
re z małżonką z pałacu elizejskiego do Ope
ry, witani przez całą drogę przez tłumy go
rącymi nieustającymi okrzykami. P. Faure po
dał ramię carowej, po prawej stronie jej po
stępował car. Na wielkich schodach do Ope
ry tworzyła szpaler gwardya republikańska. 
Gdy carstwo weszli do Opery, podniosły się 
grzmiące okrzyki: niech żyje car! niech żyje 
carowa! Wojska prezentowały broń, kapela 
grała hymn rossyjski.

Gdy carstwo z p. Eaurem zasiedli w 
loży cesarskiej, wszyscy obecni powstali z 
miejsc. Orkiestra zagrała hymn rossyjski, któ
rego wysłuchano w uroezystem milczeniu, po
czem podniosły się ponowne gorące okrzyki.

Car Mikołaj usiadł po prawej ręce p. 
Faure’ carowa po lewej. O godzinie dziesięć 
minut przed 11 rozpoczęło się przedstawienie. 
Wszyscy artyści Akademii muzycznej wystą
pili na scenę i odśpiewali hymn rossyjski, 
który przyjęto gorącymi oklaskami i okrzyka
mi. Podczas przerwy między aktami, car po
lecił przedstawić sobie naczelników plemion 
arabskich, oglądnął następnie wraz z carową 
foyer i wyszedł na balkon. Olbrzymie tłumy 
ludności urządziły carstwu entuzyastyczną o- 
wacyę. Gdy carstwo o północy opuszczali te
atr, orkiestra zaintonowała hymn rossyjski. 
Faure towarzyszył carstwu do gmachu amba
sady rossyjskiej. Wzdłuż całej drogi witały 
carstwa nieustające okrzyki.

We wszystkich dzielnicach miasta od
były się wczoraj bale i zabawy z tańcami.

Car wyrażał kilkakrotnie szczere swe 
zadowolenie z tak entuzjastycznego i olśnie
wającego przyjęcia.

Krążą pogłoski, że po przeglądzie wojsk 
pod Ohiilons, car zabawi jeszcze przez dwa
dzieścia cztery godzin incognito w Paryżu.

Paryż, 7 października. Niektóre większe 
miasta Francyi są z powodu przyjazdu cara 
dekorowane, a wieczorem urządziły ilumi- 
nacye.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 7 października 1896, godzina 

10 minut 40. Akcye kredytowe 808*25, Akcye 
kolei państwowej 363*50, Akcye tytoniowe 
160*—, Anglo-austryackie 155*—, Union- 
bank —*--, Południowej 101*25, Renta pa
pierowa —*— , Akcye banku dla krajów ko
ronnych 256*25, 4-prc. listy zastawne banku 
krajowego 97*50, 4-prc. pożyczka krajowa 
z r. 1893 97*25, Napoleondor —*— , Rubel 
papierowy —*— , 4 prc. węgierska renta
złota —-*— za 100 marek 58*76*—. Usposo
bienie silniejsze.

W ied e ń , 7 października 1896 r. godz. 2 
minut 16. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
84 60, Węgierskie akcye kredytowe 402*50, 
Akcye anglo-austryackie 1 5 5 — , Akcye ban
ku Union 295*— , Akcye kolei południowej 
101*—, Losy tureckie 49*— , Akcye kolei 
państwowej 363*87, Akcye kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej 286* —, 4-proeentowe galie. 
obligacye propinacyjne z 1889 r. 97*30, 
Akcye tytoniowe 161*50, Węgierskie obliga
cye iudemnizacyjne 97*25, Akcye kolei 
Elbetal 289 Akcye banku dla krajów ko
ronnych 2 5 0 — , 4-procentowa węgierska ren
ta złota 122 10, Akcye banku związkowego 
262*50, Rubel papierowy 1*28*— , Węgierska 
renta papierowa 99*30,. Kredytowe ziemskie 
4 5 0 — , Kredyty 368 25, Bi mam urania 243*— , 
Usposobienie ustalone.

dielda zagraniczna, dnia 6 październ.
1895 r. godzina 4 minut 30. P a r y ż :  S-pre. 
renta — *—, lombardy — *—. Usposobie
nie — B e r l i n :  ruble rossyjskie 217*95, 
Akcye kredytowe 280 25, Polskie listy zasta
wne —*—, Papiery galicyjskie — *—, No
wa rossyjska pożyczka 66*30, Austryackie ban
knoty 170*20, Lombardy 43*40. Usposobie
nie —.

Telegramy zbożowe z dnia 6 październ.
1896 r. W i e d e ń :  okowita per 10.000 
liter prompt 15*50 do 15*70 złr. B u d a 
p e s z t :  Pszenica na jesień 7*37 do 7*38 
zł. B e r l i n :  przeniea na wrzesień 162*25 zł.

Odpowiedzialny redaktor M‘d l  KrfiCfeOWifiCłi,
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E n c h  p o c i ą g ó w  k o l e j o w y c h

obowiązujący z dniem 1. maja 1896.
(czas środkowo-europejski).

Nadesłane.

Do Lwowa przychodzą:
Z Ber ina . ! . ! i ! . . .
Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia
Z W arszaw y.....................................
Z Muszyny - Krynicy prze* Tarnóv 

(fod */, do ““/» wł.) (*od ,6/,
do 15/„ w ł . ) ...............................

Z Muszyny-Krynicy przez Rzeszów 
Z Muszyny-Krynicy przez Przemyśl 
Z Mszany dolnej przez Tarnów, 

zwadowa i Nadbrzezia pi
D e m b ie ę ...............................

Z Cbabówń przez Tarnów . .
Z Chabówki przez Rzeszów 
Z Chabówki przez Przemyśl 
Z Rawy ruskiej przez Jarosław 
Z Krosna, Iwonicza, Rymanowa, 

noka przez Przemyśl . .
Z Mezó-Laborcz i Pesztu przez P 

myśl . .
Z Ławocznego, Pesztu, Miskol

Munbacza ..........................
Z Hrebenowa (tylko od 10L do al/8 
Ze Skolego i Stryja (*ze Sko 

tylko od 1 maja do 30 wrześ 
Ze Stanisławowa przez Stryj .
Z Chyrowa przez Stryj . . .
Ze Suozawy, Husiatyna, Kcrism 

Słobody rung., Berhomethu, ( 
dyna, Radowiee, Kimpolungu,
Bukaresztu i J a s s .....................

Ze Suezawy, Czortkowa, Kórósme: 
Kałusza, Sopowa, Bukaresztu 
Jass ..........................................

P eezen iżyn a ...............................,
Ze Suezawy, Husiatyna, Kałusza 

Nowosieli«7, Czudyna (każdegi 
poniedziałku), Radowiee, Kimpo 
lungu, Bukaresztu i Jas 

Ze Sokala i Jarosławia przez Raw<
ruską ..........................................

Z B e ł z e a ..........................................
Z Podwołoezysk i Brodów (dworze t

Lwów-Podzamoze).....................
Z Podwołoezysk i Brodów (dworze(

g ł ó w n y ) .....................................
Z Brzuehowic (od*/» do * /, i od l6/, 

do •/, w łą c z n ie ) .....................

Z f )  tylko 
Z Janowa

'*/, włącznie)

P o e i ą u i Ze Lwowa odchodzą: P 0 e i ą g i
pospieszue o s o b o w e pospieszne o s o b o w e

510' i*So — ś-śt, e.55 9 30 -- Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia,
51 0 1-30 8*45 8-55 6'55 9 30 -- B erlin a .......................................... 8-40 2-50 11-00 4 40 9-55 6 45 —
510 — — 8-55 — 9-30 -- Do W a r s z a w y ............................... 8-40 — 11-00 4 4 0 — 6 4 5 —

Do Muszyny-Krynicy przez Tarnów
(♦tylko od */, do s0/9 włącznie) 8-40 — 11-00 4 4 0 — *6-45 —

* 5 1 0 — — 1 8 5 5 6 5 6 — __ Do Muszyny-Krynicy przez Bzeszów — — 11-00 — — — —
5 1 0 — — — — — -- Do Muszyny-Krynicy przez Przemyśl 6 4 5 —
— — 8'45 8-55 — 9-30 -- Do Rozwadowa i Nadbrzezia . . 8-40 — 11-00 4-40 — — —

Do Chabówki przez Tarnów . . _ _ 11-00 — — — —
Do Chabówki przez Rzeszów . . — _ 11-00 — 955 — —

— — — — 6'55 __ -- Do Chabówki przez Przemyśl . . —. — — — 9-55 645 —
510 1-30 Do Rawy ruskiej przez Jarosław . — 2-50 — 4 40 — — —
510 1*30 — — — — -- Do Chyrowa, Sanoka, Iwonicza, Ry
— 1-30 — 8-55 — — -- manowa przez Przemyśl . . . — — — 4-40 9-55 6-45 —
— 1-30 8 4  5 — — 930 -- Do Mezo-Laborcz i Pesztu przez

Przemyśl ................................ — — — 4-40 — 645 —
— 1-30 8-45 8-55 — 9-30 -- Do Ławocznego, Munkaeza, Miskol-

eza, Pesztu przez Stryj . . — — — 522 — 7-22 —
— — 8.45 8-55 — 9-30 -- Do Hrebenowa (tylko od ,0/7 do 81/8 — — —

włącznie) przez Stryj . . . — — — — 9-35 —• —
— — 8-00 — — 12*10 Do Skolego i Stryja (*do Skolego

- — — 1*51 — _ — od 1lt do 80/„ włącznie) . . . — — — 522 9-35 *3-05 7-22
Do Stanisławowa i Chyrowa p. Stryj — — — — 935 7-22 —

- — — 800 1-51 *10-10 12*10 Do Ohyrowa przez Stryj . . . / — — — 522 — — —
— — 8-00 1-51 — 12*10 Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Hu-

— — — 8-00 1-51 10-10 siatyna, Kórosmezo, Kołomyi-nadw.
przdm., Berhomethu, Czudyna.
Radowiee, Kimpolungu . 6-10 — — — — — —

Do Suezawy, Peezeniżyna, Czudyna
— 9-55 — — — — i Berhomethu (każdego ponie

działku), Radowiee . . . . — — — — 1(1-25 — —
Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Czort

— — — — 2 01 _ — kowa, Kałusza, Korósmezó, Kim
polungu ..................................... — — — — 2-45 — —

Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Hu
619 — siatyna, Kałusza, Peezeniżyna,

Nowosieliey, Badowiee . . . — 10-15
Do Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską — — — 9-15 — 705 —
Do B e łz e a .......................................... _ _ _ 9‘15 — — —

— — — 7-28 — — Do Podwołoezysk i Brodów (z dworca
Lwów-Podzamcze) . . . . 614 225 — 9.48 — — 11-12

— — — 8-15 — 5-45 — Do Podwołoezysk i Brodów (z dworca
— — — — — 545 — głównego) ................................ 600 211 — 9-30 — — 10-45

Do Zimnej-Wody ( od */„ do “/a wł.
— 2-18 95 0 7-42 4-45 — — c o d z ie n n ie ) ............................... — — — — 3.29 — —

Do Brzuehowic (od */r, do */„ wł. w
— 2*34 10*05 8-05 510 — — niedziele i święta) . . . . — — — _ 1-20 — —

Do Brzuehowic (od lb do 8/9 wł. w
— — — 2.56 8.03 — dnie powszednie i niedziele) . — — — — 8-20 — —

— — — — — 8-26 — Do Janowa (od ‘/e d° ls/e i 1/s do
80/4 wł., codziennie) . . . — — — 9-45 300 8-55 —

— — * 7-50 t5-28 fS-54 — Do Janowa od 1 października 1896 — — 9.05 3 00 7-50 —
— — — 6-40 1- 25 5-20 —

U w a g a ; Godziny drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę nocną od 
godziny 6’00 wieczór do godz. 5-69 min. rano.

Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 m. 
Godzina 12'00 czasu środkowo-europej skiego =  godzinie 12‘26 podług 
zegara lwowskiego.

W biurze informacyjnem c. k. austr. kolei psństw. we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowolnie zestawialnyc h zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w sprawach taryfowych i 
przewozowych.

Lekarz chorób kobiecych i akuszer
Dr. Józef Zakrzewski

odbywszy czteroletnie studya speeyalne w Innsbruku, 
Monachium i Wiedniu w  klinikach prof. Ebren- 
dorfera, Winckla i Chrobaka, o sia d ł w e Lwo
w ie i  ordynuje przy ul. Słow ackiego 1. 6 I. pię
tro , od godz. 3 —6 po południa . Dla ubogich od 

godz. 9—10 bezpłatnie. 1019

Dr. Stanisław O t i M i
przeniósł kancelaryę not. 1171 

na ulicę Batorego 1. II.

Obwieszczenie.
W kwietniu 1895 przyprowadzoną została 

przez nieznanego wieśniaka Królestwa Polskiego 
do Leżajska dziewczynka lat około 11 licząca, wło
sów bloid, brwi i oczu jasnych, twarzy okrągłej, 
nieco piegowata, lesz zresztą bez znaków szczegól
nych, mówiąca płynnie i wyłącznie po polsku.

Dziewczę to ochrzczone zostało w dniu 8 
kwietnia 189 i w kościele parafialnym w Leżajsku, 
otrzymawszy imię chrżestne Aniela, poezem dopiero 
dowiedzieć się miano, że była ona Izraelitką, Ru- 
ehlą, córką Nuty Meebla Ganza z Terespola w Kró
le wst wie Polakiem. Aniela umieszczoną została w 
domu kościelnego Ignacego Sduli w Leżajsku, gdzie 
przebywała do sierpnia 1895. Gdy dnia 2 sierpnia 
1895 ojoiee tej dziewczyny Nuta Mechel Ganz po
szukując jej, przybył do Leżajska, i gdy wieśó o 
tern się rozeszła, Aniela Ganz tegoż dnia znikła 
bez śladu.

Podając ten fakt do wiadomości publicznej, 
wzywa się uprzejmie o doniesiecie Sądowi tutejsze
mu wszystkiego, ooby komu tak o miejscu pobytu 
Ruchli recte —nieli Ganz jak i innych szczegółach 
do niej się odnoszących, było wiadomem.

0. k. Sąd obwodowy. 7368
Rzeszów, dnia 30 września 1896.

Wystawy i Muzea.
— Nieustająca wystawa zjednoczo

nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu ów. Ducha 1, 10, I. piętro, ject 
otwarta codziennie od godziny 10 rano do 
godziny 5 po południu. — Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 et., w dnie powsze
dnie 30 et. Dla członków wstęp wolny.

Denoik lwowskiej Izby handlowej
Lwów, dn 7 października 1896.

1. Akeye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a.

I. em isyi................................
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Ake. garbami, Bzeszów po 200 zł. 
Ake. febr. Lipińskiego po 500 kr.

2. L ist. zast. za 100 zł.

Banku h. g. 5°/„ a.w. wyl. z 10°/0 pr. 
n n4‘/l0/on 1°S- W 50 1.
„ W°/o „ „W 60 l.po200K. ® 

Ba lku kr. 4*/i pre. w. a. los. w 511. <u 
„ „A  prc. w. a. „ w 57 1. ® 

Tow, kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. *  
I. emis. ®

Tew. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. "7 
los. w 411/, lat 

4 pre. w. a. los. w 56 1. j*

i or;

4. Obllgi za 100 zł.

Gal. funduszu propin. 4 prc. w. a. ’ 
Buków. fund. propin. 5 prc. w. a. 
Komunalne Banku kr. 5 pre. II. em ..

„ „ 4‘/j prc.3 „
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . . .

r 4‘/, pre. w. a. . .
4* n * n n *

„ „ 4  prc. koronowej
n n 4°/, gm. m. Lwowa

Losy miasta Krakowa . . . .
,  „ Stanisławowa . ,

5. Monety.
Dukat cesarsk i..........................
N a p e le o n d o r ..........................
PóH m periał...............................
Rubel rosayjski srebrny . .

„ „ papierowy . .
100 marek niemieckich .

przetnysłowei
iłacą żądająpłacą żądają 

walutą austr. 
zł. et. zł. et
217 50 220 50
886 — WO —

388 _ 398
210 — — —
200 _ 203
2-0 260 --

110 10 110 80
99 80 100 50
96 70 97 40

(00 30 101 —
97 50 98 *o
97 80 98 50

97 60 98 30
97 50 98 20

97 40 98 10
102 50 — —
102 — 102 70
100 _ 100 70
105 — — -

97 _ 97 70
97 97 70
97 _ 97 70
26 — 28 —
42 —

5 m  
9 52 

9 00.— 
20 -  

1 27.30 
58 60

5 72
9 62

1 25 -
1 28 30 

59 -

Kurs giełdy wiedeńskiej.
i)nia 5 października 1896

1. Dług państwa. płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j - l is to p a d ...............................
lu t y - s ie r p ie ń ...............................

Jednolity aług państwa w srebrze
styezeń-lipiee . ..........................
kwieeień-pażdziemik . . . .

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 
„ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
r 1860 po 100 zł. 5 pr. .
„ 1864 po 100 zł.

„ „ 1864 po 50 zł. . . .
Renty Oom. po 42 litr. austr. . .
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 prc............................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta koronna 4 pr. za 200 k.

101 35 
101 35

101.50 
101.oC 
144.25 
144 25 
155 — 
1 9 0 .-  
1-0.50

157 -  
122.75 
101 10

101.55 
101. 5

101.70
101.70 
145 25 
145 25 
1 5 6 -  
1 9 1 -  
191.50

158 — 
122 9-5 
101.30

S. Obiigaflye indem. 5 pre. (za zł. m. k.)

Bukowiny ...............................
Galteyi . .  .....................
Niższej Austryi . . . .
S iedm iogrodu..........................
Węgier za 100 zł. w. a. 4 pre. 97 15 98 15

3. Akeyc.

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 153. - 
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 368.90 
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 n  780.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . ■ — -
Gal. ban. d. h. i prz. i  zł. 200 wpl.40 pr. —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. 4 200 %>. — —
Bank dla krajów koron, i  300 zł. 250.5 5 
Bank austro-węgierski a 600 zł. 940.— 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze . — .—
Austr.Tow.źegl.par.dun.po 500 zł mk, 503.— 
Soi, Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. —.— 
Kol. Wmm*- Tam. (w. a.) i  200 J.

156 — 
369.40 
790.—

251 2 3 
944.—

505.'-

~ płac£‘iadają
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3405.— 3410 —
Kol. Kar. Lud w po 209 zł. m. k .  —.—
Lwów-C/er. koi. I. po 200 zł. a. w. 285. — 287 — 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. aw. 363.— 365.50 
I. kol. węg. gal. i  200 zł. w srebrze 207.50 203 50

4. L isty z»',tawne losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład 
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 

Powsz. austr. zakł. kr. zicms. 4 pr.
w złocie w 50 1.................................

Powsz. austr. zakł. kr. zierns. 4 pr.
a w. w- 50 1.....................................

„ - „ „ 3. pr. . .
„ „ . „ 3. pr. em. 1889

G.zakł. kr.ziems. krak. los. w 18 1.6 pr.

- - - - - ”WI2 ,L2 prB * „ „ B bW -36 1.6 pr.
Gal. Tow. kred. w. a. pa 4 p. . .

B B B B „po 4 pr. 411. wyl. 
B „ B B n po y/s pr- W 
62 latach zwrotne . . . . . .

Banku kraj. 4*/> pr. wa. los w 51l/, 1. 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m is y i .....................
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl.
Banku austr. węg. 41/, pr. . ,
Węg. Zakł. kred. ziem. ake w 39 1.

wyi. to  5 pr................................., .
b" ’» B wyl- *’/« pr.

„ w 41 1 wyl. 
po 4 p r . ..........................................

99.45 
J15.— 
117 50

100.45
1 1 6 .-
118.25

97.40 97.90

96.75
100.—

99.25
100.50

100 . -

99.--

97.75
100.75

99.50
101.30

100.50
99.25

99 70 100.20

5 Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej ovll rechta a 300 zł. 5 pr. aw. 
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tamów (w.

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 
Kol. półn. po 100 zł em. 1886 4J/0 

_ „ po 100 zł. „ 1887 „
Kol. gal. Kar. Lad. em. z r. 1881 

po 300 zł. 41/, pr. .
'lettf (Jarosław-Sokal)

el)
110. - 111.— 
10125 - . -

płacą żądają
Kol. gal. Lwów-Czem-Jas. em. a 300 

zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 
z r. 1884
z r. 1866 
z r. 1872

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. —.—
Węg. regulacya Cisy po 100 zł. 4pr.

6. Losy.
Inst. kr. dla han. i pr. po. 100 zł. aw.
Clarego po 40 zł. m. k.......................
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk.
Pożycika m. In s b r u k u ......................
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw.
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł.
Pożyczka mia; ;a Budy po 40 zł. aw
Palfiego po 40 zł. m. k.......................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

b „ weg. „ po 5 zł.
Fundacya szpitala Aroyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w...................................
Salina po 40 zł. m. k..........................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .
Poż. m. Stanisławowa (po 20 zł. aw.)
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k. .

„ „ „ 50 zł. a. w. .
Waldsteina po 20 zł. m. k.
Windischgratza po 20 zł. m. k. . .

7. W eksle (za 3 miesiąc*).

Augsburg za 100 w. p. n...................—.— —
Berlin za 100 marek w. p. n. . . —.— _.__
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . —.—
Hamburg za 100 marek w. p. n. —.— _._
Londyn za 10 ft. azt.............................. 119.70 12o!o5
Paryż ..........................................  47.55. 47 60

K u r s  s ł o t a .
Dukat cesarski men....................  5 68 — 5.70 —

„ pełnej wagi . . . . . .  5.65.— 5.67.—
K orona..........................................  —.------ — _
20-frankówka..................................... 9.53 6 -  9.54 5 -
Rosyjski pńiiffiperyał..................... — .---------
Talar z w ią z k o w y ...........................—.—.— —.—.—
Srebro , . ............................... .................................

92 60 93.50
9 9 . - 100 -

139.— 139 50

197.— 198.—
5 7 . - 5 8 . -

142.— 146.—
2 7 . - 27.50
27 25 28.25
22.75 23.50
59.— 61.—
58.25 59 25
1 8 . - 18.80
10 — lO.bO

7 0 ! - 7 1 . -
71.25 71.50
4 3 . - 4 5 . -

145.-- 150 —
0 9 . - 7 3 . -
6 0 .- 62.—

JO» X  I .  JD  S  l» i  SL IH&SL JHfc 2E ' W  W  -

Licytacye.
L, 4098 (7043 3 - 3 )

O k Sąd powiatowy w Radomyśla o- 
głaszfi, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Wojciecha i Katarzyny Rusków w kwocie 
171 zł. 13 ct. z pn odbędzie się w gmachu 
tegoż Sądu dnia 11 listopada 1896 i. dnia 
16 grudnia 1896 zawsze o godz. 10 rano 
egzekucyjna s rzedaż przez publiczną licy- 
tacyę ri-alności lwh. 39 ks. gr. gm. Jamy 
część I. objętej Marcina Maciejaka syna Ja- 
kóba własnej.

Cena wywołania wynosi 2056 zł. 
Wadyum 205 zł. 60 ct.
Warunki licytacyjne przejrzeć można i 

w registraturze sądowej. j

Kuratorem n iew iad om ych  w ierzycieli  
jest ad w. dr. Orliński w Radomyślu. 

R adom yśl ,  dnia 2 sierpnia 1896.

L. 9985  ̂ (7261 3 -3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. del. w N o j 

wym Sączu zawiadamia, że celem zaspoko- ■ 
jenia pn  tensyi kasy oszczędności w sumie j 
175 zł. a. w. z pn. odbędzie się w tymże | 
sądzie licytacyjna publiczna, sprzedaż real- ; 
nośei whl. 48 gm. Siedlce objętej Jakóba 
Bielaka własnej w dniu 12 listopada 1896 
i w dniu 10 grudnia 1896 każdym razem o 
godz. 10 rano.

Wadyum wynosi 439 zł a w.
Reszta warunków licytacyjnych mogą 

być w registraturze sąd. przejrzane.
Nowy Sącz, dnia 19 sierpnia 1896.

L. 44268 (7057 2 - 3 )
O k Sąd krajowy we Lwowie ogłasza 

niniejszem, iż w sprawie egzekucyjnej c. k. 
uprzyw. galic. akcyjnego Banku hipot 
we Lwowie przeciw Le poldowi i WiUoryi 
Goldfinger o 2830 zł, i 2830 zł w. a. z pn. 
odbędzie się dnia 12 listopada i dnia 10 
grudnia 1896 każdym razem o godz. 10 ra
no w S>li rozpraw tego sądu przymusowa 
publiczna sprzedaż dóbr Tuszków, wedle 
wyk. hip 1 61 karty B. poz 15 do Leo
polda i Wiktoryi Goldtinger należących w 
okręgu sądowym bełzkim położonych a to 
na pierwszym terminie tylko za lub wyżej 
eeny wywołania 201541 zł. w. a., na drugim 
zaś także niżej ceny wywołania, jednak nie 
niżej trzeciej części onejże

Wadyum wynosi 20154 zł.*) w. a.

Dla tych wszystkich, którzyby nabyli 
prawa rzeczowe na sprzedać się mającej 
majętności po dniu 16 marca 1896 jako dniu 
wystawienia wyciągu hipotecznego, lub któ
ry naby uchwała licytacyjna lub dalsze w ni- 
niejszej sprawie egzekucyjnej zapaść mające 
uchwały z jakiegobądź powodu wcale nie 
lub nie dość wcześnie zostały doręczone, 
ustanowiono kuratora w osobie adw. dr. 
Adolfa Menkesa z substytucyą adw. dr. A l
berta Reisa.

Eesztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół opisania przynależno
ści przejrzeć można w tus. registraturze.

Lwów, dnia 19 września 1896.

*) w Gez. nr. 228 wydrusowano m \l- 
nie 201154 zł.



L. 20704 (7369 2 - 3 )
C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego w Wadowicach podaje niniejszem do powszech

nej wiadomości, że celem zabezpieczenia prawa poboru podatku spożywczego od męs a  
i wina w niżej wymienionych okręgach dzierżawnych odbędzie się w dniach 26, 27, 28 i 29 
października b. r. publiczna ustna licytaeya z dopuszczeniem ofert pisemnych. Czas trwania 
dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1897, 1898 i 1S99 lub też bezwarunkowo rok 
1897 z miicząeem przedłużeniem na dalsze dwa lata t. j. 1898 i 1899.
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L icytaeya odbędzie 
się w gm achu e. k.

D yrekcyi okręgu 
skarbowego w W a
dowicach od godz. 
9 rano do 2 z  po

łu d n ia  dnia

1

U W A G A

—J UCU zł ct

1 Bestwina 120 — 26 paźdz. 1886

2 Myślenice 2887 77 26 dtto

3 M-ków migst II] 1203 17 26 dtto

4 Jordanów 1985 60 27 dtto

5 Zator 2043 34 27 dtto

6 Andrychów 665 70 27 dtto W myśl § 10 ustawy krajo
wej z 15 kwietnia 1894 l)z. 
u. kraj. Nr. 33 obowiązanym 
jest każdy dzierżawca p r a w ą  
poboru podatku konsumcyjnego 
od wina, moszczu winnego i 
owocowego, pobierać dodatek 
krajowy w wysokości 30% 
rządowego podatku konsumcyj
nego jak długo dodatek kra

r*/ Kęty 350 — 28 dtto

L Myślenice 405 50 28 dtto

9 Maków
wino

471 - 28 dtto

10 Jordanów 227 — 29 dtto
jowy istnieć będzie i za prawo 
poboru tego dodatku krajowe
go uiszczać 30% z czynszu

11 Łodygowice 120 — 29 dtto
dzierżawnego prawa poboru po
datku konsumcyjnego.

12 Oświęcim 2027 — ;29 dtto

13 Kalwarya 410 — 29 dtto

L. 26652 (7385 2— 3)
OBWIESZCZENIE

Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa i wyszynku 
wina, moszczu winnego i owocowego w okręgach dzierżawnych niżej poszezególnionych 
na rok 1897 a warunkowo z zastrzeżeniem milczącego odnawiania, względnie wypowie
dzenia na dalszy drugi i trzeci rok, lub bezwarunkowo na 3 lata od 1 stycznia 1897 do 
31 grudnia 1899 rozpisuje się pierwszą licytacyę, mianowicie celem zabezpieczenia poda
tku spożywczego od mięsa na dzień 26 października 1896 zaś celem zabezpieczenia po
datku spożywczego od wina na dzień 27 października 1896.

Oferty pisemne zaopatrzone w 10% wadyum, mogą być wnoszone na ręce naczel
nika c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Tarnowie, najdalej do 6 godz. popołudniu 
dnia poprzedającego, terminu ustne,] licytacyi.

Bliższe warunki licytacyjne, jako też wykaz miejscowości należących do pojedynczych 
okręgów dzierżawnych można przejrzeć w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Tarnowie 
tudzież we wszystkich nadzorach straży skarbowej do tutejszego okręgu skarbowego 
należących.

Wykaz okręgów dzierżawnych:
I. podatku spożywczego od m ięsa: II. podatku spożywczego od wina:
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Okręg
dzierżawny

Cena
wywo
łania

Wa
dyum
10%

zlr. ct. złr.

1 Brzostek 1136 _ 4 i 3

2 Jodłowa 425 — 43

3 Przecław 500 10 50

4 Bidłów 2145 — 215

5 Badomyśl 2766 66 277

6 Szczucin 996
■

— 100

7 Tuchów 1527 — 153

8 Wojnicz 2336 — 234

Licytaeya
ustna

odbędzie
się
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Okręg

dzierżawny

Cena
wywo
łania

Wa
dyum
10%

złr. ct. złr.

1 Brzesko 172 50 18

2 Brzostek 40 - 4

3 Badłów 50 - 5

4 Szczucin 78 8

5 Tuchów 150 — 15

6 Zakliczyn 131 - i i .

Licytaeya
ustna

odbędzie
się
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0. k. Dyrekeya o 

Tarnów, dnia 30 września 1896.

Oferty zaopatrzone w wadyum wynoszące 10% ceny wywołania wnosić należy na 
ręce c. k. Dyrektora okręgu skarbowego lub tegoż zastępcy w godzinach urzędowyeń 
najpóźniej do godziny 12 w południe dnia poprzedzającego termin licytacyi.

Bliższe warunki licytacyi i wykaz miejscowości należących do tych okręgów dzier
żawnych przejrzeć można w godzinach urzędowych w o. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Wadowicach i w odnoŚDych Nadzorach c k. straży skarbowej.

Kwity kasowe opiewające w wadyum licytacyjne lub kaucye dotyczące dzierżaw 
jeszcze nie ukończonych, jak<>też książeczki wkładkowe kas oszczędności jako wadya licy
tacyjne bezwarunkowo nie będą przyjmowane.

C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego.
W Howice, dnia 1 października 1890.

L. 3345 (7408 2—8)
Sąd powiatowy w Kalwaryi zawiadamia, 

iż celem zaspokojenia wierzytelności adwo
kata Dr. Borońskiego 15 zł. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa sprzedaż 
1|6 części realności lwh. 62, 3/108 części 
realności lwh. 120, 1/18 części realności 
lwh. 122 i 1/12 części realności lwh. 153 
ks. gr. gm. kat. Skawinka objętych dłużni- 
czki Agaty Krzywoniowej własnych w dwóch 
terminach dnia 12 października i 16 listopada 
1896 każdym razem o 10 godz. rano. Wy
ciągi hipoteczne, protokół oszacowania i re
sztę warunków licytacyjnych można przej
rzeć w registraturze.

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiony adw. dr. BresieWicz.

Cena wywołania wynosi 150 zł., 3 zł. 
90 ct. 1 zł. 23 ct. i 3 zł. 75 ct. Wadyum 
10%  od ceny wywołania.

Kalwarya, 30 lipca 1896 *

Cena wywołania 90 z ł , wadyum 9 zł. 
Besztę warunków licytacyjnych, tudzież 

wyciąg hipoteczny i akt ocenienia przejrzeć 
można w registraturze.

Złoczów, dnia 12 czerwca 1896.

L. 10512 (7377 2 - 3 )
W tut. SądDe odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniu 2S poździernika 1896 po
wyżej ceny szacunkowej zaś w dniu 26 
listopada nawet p niżej takowej licytacva 
części realności lk. 71 według wyk. bip. 47 
ks. gr. gminy kat. Leśniowice Iwana Dry- 
szczaka własnych na rzecz Maryny Patryj 
pto 19 zł. 40 ct. z pn.

Cena wywołania 125 zł. 20 ct. 
Wadyum 12 zł. 53 ct 
Besztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
ustanawia się kuratorem c. k notaryusza p. 
Henzego

Gródek, dnia 30 kwietnia 1896.

L. 1758 (7874 2—3)
C. k. miejsko-delegowany Sąd powia

towy w Złoczowie podaje do publicznej 
wiadomości, że w dniach 29 października 
1896 i 1 grudnia 1896 każdym razem o godzi
nie 10 przed południem odbędzie się w są
dzie w biórze 15 przymusowa publiczna 
sprzedaż realności wyk. hip. 532 księgi 
gruntowej gminy katastralnej Pitrycze obję
tej, Hryńka Pietrusiów własnej, w celu 
przymusowego ściągnięcia pretensyi Franci
szka Łabińskiego w kwocie 100 zł.

Gazeta Lwówska Nr. 230 z dnia 8 października 1896

L. 17211 (7416 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy miej. deieg. S.

II. we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia, 
na rzecz Dr. Bronisława Błażejowskiego su
my 9 zł. w. a. z pn. licytacyę realności Mi- 

1 chała Zelmana i towarzyszów własnej wyk. 
j bipot. 102 gminy Grzybowiee objętej na 
; dzień 81 października 1896 i na dzień 30 
j listopada 1896 zawsze o godzinie 10 rano w
1 sali rozpraw Nr. 1 .

Cena wywołania 1392 zł. 50 ct aw.
Wadyum 139 zł. 25 ct. wa.
Na pierwszym terminie realność tę 

nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej.

B-sztę warunków, protokół spisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg 
hip., przejrzeć można w tus. Begistraturze.

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
Dr. Bodrk we Lwowie.

Lwów, 24 sierpnia 1896.

L. 2 (7404 2 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Busku 

odbędzie się dnia 5 listopada 1896 zawsze o 
godzinie 10 rano tylko powyżej ceny sza- 
cud ko7 ej, zaś dnia 7 grudnia 1896 nawet 
poniżej takowej egzekucyjna licytaeya real
ności a) 461200 części ciał wh. 67 i 678, b) 
46/800 części ciała wh. 396 ks. gr. Pu bu
rzany dłużnika Seraka Dachów własnych na 
rzecz Szymona Fink pto 17 zł. wa. z pn

Cena Wywołania wynosi ad a) 59 zł. 
80 ct. ad b) 146 zł. 23 ct. ad e) 28 zł. 
75 ct.

Wadyum wynosi 10% ceny wywołania.
Besztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Ela interesowanych, którymby uchwała 
licytacyjna lub jakakolwiek późniejsza nie 
mogła być doręczona, tudzież dla wierzycieli 
hipotecznych po dniu 23 lipca 1895 wpisa
nych na hypotekę ustanawia się kuratorem 
p.  Jana Szumpetera ze substytucyą p. Karola 
Jabłońskiego z Buska.

Busk, dnia 30 marca 1896.

L 13187 (7343 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za
spokojenie sumy 120 zł. w. a. z pn. odbę
dzie się w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż 
przez publiczną licytacyę powyższej wierzy
telności na hipotekę służącej realności obj. 
wyk. hip, 1. 312 ks. gr. gm. Modrycza Moj
żesza Salamona 2 im. Karpa wzglętnie te 
goż nieobjętej masy spadkowej własnej na 
rzecz kasy oszczędności miasta Drohobycza 
w dniach 2 listopada 1896 i 2 grudnia 1896 
każdym razem o godz. 10 rano

Bealność ta sprzedaną zostanie w 
pierwszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania 6000 zł. w. a , w drugim term i
nie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem prze
pisów ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 
dz. u. p.

Zakład wynosi 10 procent ceny wy
wołania.

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia
nowano adw. dr. A. Bergwerka w Drohobyczu 

Besztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tns. 
registraturze przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy 
Drohobycz, 27 lipca 1896.

wołania realności lwh. 302 stanowi 25 z ł , 
połowy realności lwh. 186 27 zł.

Wadyum 2 zł 50 ct. względnie 12 zł.
70 ct.

Besztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re 
gistraturze.

DE nieznanych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia się 
kuratorem Fel ksa Błockiego.

Bursztyn, 22 września 1896.

{L. 13263 (7342 2 - 3 ;
S C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 
! podaje do publicznej wiadomości, że na za 
! spokojenie sumy 86 zł. w. a. z pn. odbę- 
; dzie się w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż 
| przez publiczną licytacyę powyżyszej wie 

rzytelm-śeii na hipotekę służącej realności 
pod 1. 240 w Drohobyczu położonej wedle 
wyk. hip 349 ks. gr. gm. kat. Drohobycz 
dzielnica Zawiezna objętej Jana i Katarzyny 
Prabania własnej na rzecz towarzystwa za
liczkowego w Drohobyczu stowarzyszenia z 
nieograniczoną poręką w dniach 2 listopada 
1896 i 7 grudnia 1896 każdym razem o 
godz. 10 przedpołudniem.

Bealność ta sprzedaną zostanie w pierw
szym termine tylko za lub wyżęj ceny wy
wołania 904 zł. 80 ct., w drugim terminie 
i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów 
ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. u. p.

Zakład wynosi 10% ceny wywołania.
Kuratorem nieznanych wk-rzycieli mia 

nowano adw. Kmicik:ewi:za w Drohobyczu.
Besztę warunków licytacyjnych, wy

ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
tus. registraturze przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz, 19 lipca 1896.

L. 12505 (7351 2— 3)
W c. k. Sądzie powiatowym w Tyś- 

mienicy odbędzie się o godz. 10 rano w 
dniu 3 listopada 1896 tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś w dniu 3 grudnia 
1896 i poniżej ceny szacunkowej przymuso
wa sprzedaż 4/8 części realności dłużnika 
Piotra Gułygi własnej nk. 652 ks. gr. gm. 
Tyśmienica objętej na rzecz Tauby Linde- 
man.

Cenę wywołania stanowi kwota 180 zł.
Wadyum 18 zł.
Besztę warunków i wyciąg tabularny 

można w tus. registraturze przejrzeć.
Tyśmienica, 31 sierpnia 1896.

L. 8250 (7B76 2 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go

dzinie 10 rano w dniu B listopada 1896 po
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 7 grudnia 
1896 niżej takowej liaytacya całej realności 
lwh. 302 i połowy realności lwh. 186 gmi
ny Skomorochy nowe objętych Marcelego 
Fuglewicza własnych celem zaspokojenia pre
tensyi Izaka Eedisza 26 zł. z pn., cena wy-

L. 15504 (6952 2—3)
Dnia 15 października 1896 i dnia 16 

listopada 1896 zawsze o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym c. k. Sądzie przy
musowa publiczna sprzedaż realności pod 
lk. 175 w Horodyszczu położonej, wykazami 
hipoteeznemi 417, 418, 419, 576, 634 i 635 
księgi gruntowej Horodyszcze objętej w spra
wie dr. Karola Jirzyczka Maciejowskiego 
przeciw Łukaszowi Manasterskiemu i Anto
ninie z Kulczyckich lo  śl. Stupnickiej 2o śl. 
Manasterskiej pto 637 zł. 13 ct. aw. z pn.

Każda realność będzie z osobna sprze
daną

Cena wywołania wynosi co do realno
ści wyk hip. 417 objętej kwotę 490 z ł ,  co 
do realności wyk. hip. 418 objętej kwotę 
150 zł., co do realności wyk hip. 419 o- 
bjętej kwotę 60 zł., co do realności wyk. 
gip. 576 objętej kwotę 159 zł., co do real
ności wyk hip. 634 objętej kwotę 500 zł., 
co do realności wyk. 635 objętej kwotę 
450 zł.

Wudjum wynosi 10% ceny wywołania 
co do każdej realności z osobna.

Przy pierwszym terminie realności tyl
ko za lub wzżej ceny wywołania, przy dru
gim nawet poniżej takowej sprzedane będą.

Besztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Humiecki ze substytucyą dr. F iter- 
nika z Sambora.

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg.
Sambor, 5 września 1896.
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L. 1759 (7365 3— 3)

Obwieszczenie,
Dnia 10 listopada 1896 przed połuoniem w sali M agistratu tutejszego od

będzie się publiczna licytacya za pomocą ofert pisemnych celem wydzierża
wienia na okres trzech letni od 1 stycznia 1897 się rozpoczynającego:

a) praw a propinacji t. j. p raw a wyszynku piwa, wódki, m aliniaku wi- 
szniaku, śliwowicy i miodu na calem  terytoryum  m iasta Stryja z przedm ieś
ciami Zapłatyn i Szumlańsczyzna, tudzież przysługujące tej gminie z mocy 
ustaw y z dnia 5 sierpnia 1876 1. 44 dz. u. kr. praw a poboru opłat od w pro
wadzonych w obręb m iasta Stryja trunków  w tej ustaw ie wym ienionych;

b) praw a propinacyi w gminach Duliby i Grabowce powiatu Stryjskiego 
a to w tej rozciągłości w jakiej gm ina miasta S tryja to praw o na mocy 
kontraktu z dnia 20 października 1893 z c. k. Dyrekcyą funduszu propina- 
cyjnego zawartego posiada i posiadać ma p raw o ;

c) praw a poboru samoistnych opłat krajowych konsumcyjnych w §. 4 
ustaw y z dnia 15 kwietnia 1894 dz. u. kr. nr, 33 oznaczonych tak jak  ta
kowe unormowane zostało powołaną ustaw ą i rozporządzeniem c. k. Namiest
nictwa z dnia 5 października 1894 1. 10347 pr. dz. u. kr. nr. 83 na teryto
ryum  gminy Stryj.

Jako cenę wywołania rocznego czynszu ustanaw ia się:
1. za prawo propinacyi w mieście Stryju

z przedmieściami w kwocie . . . .
2. za prawo poboru Opłat od wprowadzonych w obręb

gminy S tryja trunków, ustaw ą z dnia 5 sierpnia 
18~6 nr. 44 dz. u, kr. unormowanych

3. za prawo propinacyi w Dulibach i Grabowcu
4. za dodane budynki w Dulibach Grabowcu ii Stryju
5. za praw o poboru samoistnych opłat krajowych

konsumcyjnych w obrębie gminy Stryja .  .

cieli hipotecznych ustanowiono p. Aleksandra 
Spolskiego substytuta notaryalnego w Mo- 
nasterzyskach.

Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 
szacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

0. k. Sąd powiatowy 
Monasterzyska, 20 sierpnia 1896.

29.390 zł.

28.000 zł. 
2.130 zł. 

762 zł.

6.000 zł.
Razem 66 282 zł

W szystkie powyższe praw a wydzierżawione zostaną tylko razem i nie 
odłącznie.

Kaucya wynosi trzech miesięczny czynsz.
Oferty mają być zaopatrzone w wadyum Ć630 zł.
Bliższe w arunki m ogą być w biurze M agistratu przeglądane.

Stryj, dnia 26 września 1896.
L. 7082 (7346 8—3)

0. k. Sąd powiatowy w Knlikowie po
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 100 zł. z pn. od
będzie się dnia 16 października 1896 i dnia 
27 listopada 1896 każdym razem o 10 go
dzinie przed południem egzekucyjna sprze
daż przez publiczną licytacyę realności pod. 
lk. 388 w Kulikowie położonej dłużników 
Gabryela i Katarzyny Semen własnej.

Cena wywołania 90 zł.
Wadyum 9 zł.
Resztę warunków licytacyi i akt osza

cowania przejrzeć można w tutejszej regi
straturze.

Dla niewiadomych wierzycieli, tych, któ- 
rzyby po dniu 6 sierpnia 1896 do tabuli we 
szli i którym uchwały doręczyć nie można 
ustanowiono^ kuratorem p. Jana Rastawiec- 
kiego c. k. notaryusza w Kulikowie.

C. k. Sąd powiatowy
Kulików, 9 sierpnia 1896.

L. 3616 (7347 3 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się w dniu 23 

października 1896 i w dniu 23 listopada 
1896 o godzinie 10 rano licytacya 1/4 części 
realności według whl. 1294 ks. gr. gminy 
Obertyn dłużnika Ela Schutzman własnej na 
rzecz Jtides Schneid pto 80 zł. aw. z pn. 

Cena wywołania 150 zł,
Wadyum wynosi 15 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno pzzejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem p. notaryusza Amb osa z Obertyna.

O. k. Sąd powiatowy.
Obertyn, 30 czerwca 1896.

L. 11901 (7340 3 -  3)
C. k. Sąd powiatowy w Buczaezu po

daje do wiadomości, źe celem zaspokojenia 
należącej się Abrahamowi Berger od Kością 
Tymek sumy 34 zł. rozpisaną została przy
musowa sprzedaż publiczna 1/3 części rer.l 
ności wykazem hipotecznym :44 księgi Zu- 
rawince objętej Kości Tymek własnej.

Do tej sprzedaży wyznaczone zostały 
dwa termina pierwszy na dzień 29 paździer
nika 18-6 drngi na dzień 30 listopada 1896 
zawsze w sądzie o godzinie 10 przed połu
dniem.

Na ostatnim z tych terminów sprzeda
ną zostanie ta 113 część najwyższą cenę po
dającemu takie poniżej wartości szacun
kowej.

Wartość szacunkowa wynosi kwotę 180 
zł., zaś wadyum 18 zł.

Bliższe warunki przejrzeć można w re
gistraturze sądowej.

Buczacz, 31 lipca 1896.

L. 9100 (7348 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Sniatynie po

daje niniejszem do powszechnej wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjnej Dawida Rosen- 
hecka przeciw masie spadkowej Michała Ju
rach Iwana o zapłacenie 22 ra t po 9 zł. wa. 
z pn. odbędzie się dnia 30 października 1896 
i dnia 30 listopada 1896 każdym razem o 
godz. 10 przed południem w Sądzie tutej

szym przymusowa sprzedaż realności wyk. 
bip. 1. 503 ks gr. gm. Hańkowee objętej 
masy spadkowej Michała Jurach Iwana 
własnej.

G n ę  wywołania stanowi kwota 980 zł. 
zaś wadyum 10% tychże, kuratorem niewia
domych wierzycieli ustanowiony adw . dr. 
Ziemba ze Śniatyna, resztę warunków licyta
cyjnych przejrzeć można w tus. registra
turze. ,

Śniatyn, 5 września 1896.

L. 20344 (7341 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za
spokojenie sumy 100 zł. 161/a et. w. a. z 
pn. odbędzie się w Sądzie tut. przymusowa 
sprzedaż przez publiczną licytacyę powyższej 
wierzytelności na hipotekę służącego ciała 
hip obj. wyk. bip. 1. 140 ks. gr. gm. Po
pieli dłużników Ilrynia Wasyla i Fedia Bla
szkowych własnego na rzecz Zygmunta Klein- 
berga w dniach 2 listopada 1896 i 7 
grudnia 1896 każdym razem o godz. 10
przedpołudniem.

Realność ta sprzedaną zostanie w pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej ceny wywołania. 
595 z ł , a w drugim terminie i niżej tejże 
ceny z zastrzeżeniem przepisów ustawy z 10 
czerwca 1887 1. 74 dz u. p.

Zakład wynosi 10% ceny wywołania. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia

nowano adw. dr. Tiegermana w Drohobyczu.
Resztę warunków licytacyjnych, wy

ciąg tabularny i akt oszacowania można 
w tus. registraturze przejrzeć.

O. k. Sąd powiatowy 
Drohobycz, 2 września 1896.

L. 8068 (7209 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach o- 

głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Aleksandra Miarczyńskiego w kwocie 8 zł. 
40 ct w. a. odbędzie się w tut. Sądzie w 
dniach 5 listopada i 7 grudnia 1896 o go
dzinie 10 z rana egzekucyjna licytacya re
alności lwh. 81 Winiary Andrzeja Króla 
własnej

(jena wywołania 176 zł.
Wadyum 17 zł 60 ct.
Resztę warunków przejrz-ć można w 

registraturze.
Kuratorem wierzycieli nieznanych jest 

Jan  Glaser z Dobczyc.
Dobczyce, dnia 24 czerwca 1896.

L. 4700 (7321 3 - 3 )
W tutejszym sądzie opbędzie się w ce

lu ściągnięcia pretensyi Demka Kranuara w 
kwocie 69 zł. 91 ct. a. w. z pn przymuso
wa publiczna sprzedaż a) 1/4 części realno
ści whl. 38 gm. kat. Hrehorów i 3/16 czę
ści realności whl. 39 tejże gminy objętych 
do dłużnika Prokopa Bojko należących, dnia 
26 października 1896 i dnia 23 listopada 
1896 każdym razem p godzinie 10 rano, na 
pierwszym terminie tylko za lub po nad ce
nę szacunkową, zaś na drugim terminie za 
jakąkolwiek bądź cenę.

Cena wywołania wynosi ad a) 162 zł. 
50 ct., ad b) 100 zł., zaś wadyum ad a) 16 
zł 25 ct., ad b) 10 zł. aw.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy

li. 8828 (7289 3— 3)
O. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie ogła

sza, iż dnia 10 listopada 1896 i dnia 9 gru
dnia 1896 każdym razem o godz. 10 przed 
południem odbędzie się publiczna sprzedaż 
realności lwh. 323 ks. gr. gm. Radgoszcz 
objętej w 10/35 częściach Wojciecha Koś- 
cienia zaś w 25/35 częściach Maryanny 
Kośeień własnej na rzecz Ohany B-and ce
lem zaspokojenia sumy 50 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania 4229 zł. 621/* ct. 
Wadyum 423 zł.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w re 
gistraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych adw. dr. Schancer w Dąbrowie 

Dąbrowa, dnia 10 września 1896.

, S1SWOW10 dl& stacyi: Ozortków, id.orodPn.k&f 
; Kołomyja, Monasterzyska, Nadwórna, Śnia

tyn, Tłumacz i Zaleszczyki;
19 października 1896 w c. i k. pro

wiantowym magazynie wojskowym w Zło
czowie dla stacyi Brody i Trembowla.

23 października 1896 w c. k. prowian
towym magazynie wojskowym Czerniowcach 
dla stacyi Radowce i Suczawa.

Odnośne ogłoszenie znajduje się w 
dzienniku nr 222 z 27 września 1896, zo
stało również przez odnośne c. i k. prowian
towe, magazyny wojskowe, c. i k. wojskowe 
komendy stacyjne, Izby handlowo przemy
sł we, starostwa i urzędy gminne do wia
domości podane.

Dokładny spis wszystkich warunków 
dzierżawy z daty 12 września 1896 można 
przejrzeć w wyż wspomnianych c. i k. pro
wiantowych magazynach wojskowych w fi
lialnych magazynach w Żółkwi i Tarnopolu 
i we wszystkich starostwach znajdujących 
się w obrębie c. i k. 11 korpusu.

Lwów, dnia 19 września 1896.

"T. 14789 (7311 3 - 3 )
I],. K. Cyfl OĆBOĄOBB B HnpeMHIIICly

no^ae nyójrauHOH si^OMOCTH, m;o b  cupani 
eK3eKyu,ińHoń BaciMH My^o. npoTHB HkoGo- 
be h Teic.ii BaHaioM o aannauetre cyMH 50 
3p. a. b. 3 np. O f l ó y f l e  ca ahh  4 azcTonafla 
1896 z  ,zi,hh 9 rpy^H a 1896 kojk^om pa30M 
o roflZHi 10 nepefl noay^neM b 6iopi u. 1 
npzMycoBa npofla^R 4711/6720 uaCTefi peajn,- 
hocth  bhk. rznoT. u. 415 oGhztoh coai^ap- 
hoz flOBacHHHKz TeK.ii EaHaT BjiacHoń.

JJpHy BHKazuHy CTaHOBZT cyMa 1507 3p. 
52 Kp.

Ba^ltoM 10%  Tofiace.
KypaTopoM BipzTeaiB HesiflOiiM-i ycTa- 

Hosaezo a^B. ^p. LaeMGopKoro b  IlepeMz- 
may 3 cyócTHTynjio a^s. ,ąp. l anca, penray 
ycaoBiń azyzTaij;zńHzx ara? ogiHeHH z  bz- 
Tzr TaóyaapHiiH bózłho npeper.ianyTz b 
Ty cyĄOBzfi pehicapaiypi.

IlepeMHm.iŁ, 8 cepnHH 1896.

L. 32162 (7314 2— 3)
W e k .  Sądzie powiatowym miej. del. 

dla spraw cywilnych w Krakowie, odbędzie 
się celem zaspokojenia wierzytelności galic. 
Zakładu kredytowego ziemskiego w Krako
wie a mianowicie zaległych z sumy poży
czkowej w kwocie 3000 zł. a. w. trzech rat 
po 150 zł. i 1 raty 119 zł. 52 ct. z pn. 
w dniu 2 listopada i 2 grudnia 1896 zawsze 
o godz. 10 rano przymusowa sprzedaż real
ności pod 1. k. 23 w Grzegórzkach położonej 
lwh. 45 ks. gr. gra. kat Piaski objętej 

Cena wywołania wynosi 9203 zł. 
Wadyum 920 zł. a w.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w Registraturze sądowej
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. p. dr. Hubaczek w Krakowie za
stępcą p. adw. dr. Kołodziejczyk w Krakowie. 

Kraków, 8 sierpnia 1896.

L 4212 (7211 3—3)
W tut sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniach 9 listopada 1896 powyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia 14 grudnia 1896 
nawet poniżej takowej, licytacya realności 
lk. 250 według wyk. bip. 438 gm. kat. To- 
porowee Wasyla Wołoszyna a względnie te
goż spadkobierców własnej, na rzecz c. k. 
uprz. galic. Zakładu kredytowego włoaciań- 
skiego we Lwowie pto 14 rat po 9 zł. z pn.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg hipoteczny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustanawia 
się kuratorem adw. dr. Białkowskiego.

O. k. Sąd powiatowy.
Horodenka, 6 czerwca 1896.

L. 8042 (7135 3 - 3 )
W c. k. Sądzie obwodowym w Rzeszowie 

odbędzie się celem zaspokojenia wierzytel
ności Rzeszowskiej kasy oszczędności w kwo
cie 246 zł z pn. w dniu 10 listopada 1896 
i 11 grudnia 1896 zawsze o godzinie 10 ra
no przymusowa sprzedaż 5/24 ( zęści realno
ści pod lk. 41 w Rze-zowie położonej.

Cena wywołania wynosi 984 zł. 80 ct.
Wadyum 99 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w Regislratuvze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Malec, zastępcą adw dr. Ui- 
berall.

Rzeszów, 9 września 1896.

L. 15619 (7121 .3— 3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Ja 

cia Kizymy w kwocie 3 zł 60 ct. aw. z 
pn. zostanie realność Maryi Staryk w Do
brzanach wykaz hipot. 232 dnia 17 listopa
da i 17 grudnia 1896 o godzinie 10 przed 
południem na pierwszym terminie tylko wy
żej lub za cenę wywołania 60 zł, na drugim 
także niżej ceny wywołania sprzedaną.

Wadyum wynosi 6 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adwokat Baczyński.
Stryj, 9 września 1896.

! . 26545 (7373 2— 3)
O. k. Sąd powiatowy miejsko deleg. 

w Tarnowie podaje do wiadomości, że na 
zaspokojenie wierzytelności adw. dr. Jana 
Steca w resztującej sumie 30 zł. w. a. z 
należylościami dodatkowemi dozwoloną zo
stała sprzedaż egzekucyjna realności lwh. 
238 ks. gr gm kat. Skrzyszów objętej do 
Franciszka Srebry należącej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w Sądzie tym w dwóch terminach 
dnia 3 listopada 1896 i dnia 4 grudnia 1896 
każdym razem o godzinie 10 przed połu
dniem.

Cenę wywołania stanowić będzie w ar
tość szacunkowa 2341 zł. 45 ct. w. a. po
niżej której w terminie pierwszym realność 
sprzedaną nie będzie

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma
jące wynosi 234 zł. w. a

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra
turze e. k. Sądu powiatowego miejsko dele
gowanego.

Tarnów, 20 września 1896.

L 3522
A V I S O.

(7014 2—2)

Rozprawy ofertowe na wydzierżawienie 
dostawy chleba i owsa dla wojska i zakła
dów wojskowych w obrębie c. i k. 11 kor
pusu, na czas od 1 stycznia 1897 do 31 
a względnie do 30 grudnia 1897 odbędą się 
w c. k. prowiantowych magazynach wojsko
wych w następującym porządku:

12 października 1896 w c. i k. pro
wiantowym magazynie wojskowym we Lwo
wie dla stacyi: Brzeżany, Mosty wielkie, 
Kamionka strumiłowa, Krechów i Rohatyn

13 października 1896 w c. i k. pro
wiantowym magazynie wojskowym w Stani-

L. 18509  ̂ (6751 2 - 3 )
C. k Sąd powatowy miej -del. S, II. 

we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia, na 
rzecz c. k. uprz. gal. akc. Banku hipote
cznego we Lwów e sumy 160 zł. i 160 zł. 
w. a. z pn. licytacyę realności Władysława 
Daszkiewicza własnej wyk. hipot. 1. 50 gm. 
kat. Brzuchowiee objętej na dzień 16 listo
pada 1896 i na dzień 17 grudnia 1896 za
wsze o godzinie 10 rano w biurze Nr. III.

Cena wywołania 8000 zł.
Wadyum 800 zł. wa.
Na pierwszym terminie realność tę na

być można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokół spisania 
przynależności, ocenienia, tudzież vyciąg  h i 
poteczny przejrzeć można w tus. registra
turze.

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Maurycy Ambes, substytut adw. dr. A- 
dolf Menkr,s we Lwowie.

L^ów, 27 sierpnia 1896.

L. 5918 (7301 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Tuchowie o 

głasza, że na zaspokojenie wierzytelności A- 
brahama Brennera w kwocie 30 zł. odbędzie 
się w dniu 13 listopada 1896 i w dniu 18 
grudnia 1896 każdym razem o godz. 10 ra
no egzekucyjna sprzedaż realności wykazem 
hip 1. 1?8 ks gr. gminy Burzyna objętej 
dłużnika Józefa Nalepki własnej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa 1360 zł.

Wadyum 136 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 

stanowiony został notaryusz Goyski z Tu
chowa.

Resztę warunków licytacyjnych i p ro
tokół oszacowania można przejrzeć w reg i
straturze.

Tuchów, 24 sierpnia 1896.



L. 43634 (6997 2— 3)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie podaje niniejszem do publicznej wia
domości, że w sprawie egzekucyjnej Anto
niego Diwonki przeciw małoletnim Oldze 
Wysoczańskiej i Katarzynie Wysoczańskiej 
pto 250 zł. wa. z pn. rozpisano celem zaspo
kojenia sumy wekslowej 250 z 6°/0 odsetka
mi od dnia 8 iipca 1878 kosztami 12 zł. 38 
ct., 9 zł. 72 c t , 15 zł. 16 c t , 10 z ł , 9 zł. 
36 ct., 5 zł. 30 ct., 70 zł. 95 ct., 20 zł. 
46 ct. tudzież kosztami podania licytacyjne
go w kwocie 35 zł 28 ct. egzekucyjną licy- 
tacyę realności pod lk. 668 1/4 we Lwowie 
położonej whl. objętej dłuiniezek własnej, 
na dwu terminach a to dnia 16 listopada 
1896 i dn & 17 grudnia 1896 każdym razem 
o godzinie 11 przed południem w tus. sali 
rozpraw.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa w kwocie 3438 zł. 54 ct. wa. zaś 
wadyum wynosi kwotę 344 zł.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne przeglądnąć można w tus. 
registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustana
wiamy kuratorem adw. dr. Kopeckiego a te
goż zastępcą adw. dr. Krosińskiego.

We Lwowie, 12 września 1895.

L. 11154 (7248 2— 3)
W celu zaspokojenia pretensyi Banku 

krajowego Król. Galicyi i Lodomeryi 1 zł. 
70 ct., 21 zł. 42 c t ,  21 zł. 37 ct., 21 zł. 
33 ct. i 35-3 zł. 41 ct aw. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie w sali rozpraw Nr. 
8 w dniu 17 listopada i 22 grudnia 1896 o 
godzinie 10 rano, przymusowa publiczna 
sprzedaż posiadłości gruntowej objętej wyk. 
hip. 442, 738, 739, ks. gr gm. Radziechów 
dłużników Semka i Kaśki Paluchów własnej 

Cena wywołania 1000 zł.
Wadyum 100 zł. aw.
Resztę warunków, protokół opisania 

przynależności i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w tutejszej registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Zdzisław Więckowski z Radziechowa.

C. k. 8ąd powiatowy.
Radziechów, i września 1896.

pod lwh. 47 w Ludwinowie położonej W ła
dysława Wyrobisza własnej.

Cena szacunkowa wynosi 3810 zł
Wadyum 381 zł.
Warunki licytacyjne można przejrzeć 

w Sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest p. adw. dr. Wojciechowski.
C. k. Sąd powiatowy.

Podgórze, 27 czerwca 1896.

L. 3421 (7349 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Skolem ogła

sza, że celem wydobycia na rzecz Leiby Ro- 
tha kosztów sporu 25 zł. 12 ct. aw. z pn. 
przedsięweźmie w swem zabudowaniu w 
dniach 10 listopada i 10 grudnia 1896 każ
dym razem o godzinie 10 rano publiczną 
przymusową sprzedaż należących do dłużni
ka Iwana Tarasa w Jamielnicy położonych, 
ciała tabularnego niestanowiących nierucho
mości a to :

a) osiadka z budynkami lkons 69 war
tości szacunkowej 400 zł.

b) pola kośnego i ornego na „Diłu“ 
wartości szacunkowej 160 zł.

c)] pola kośnego i ornego „polinki“ 
wartości szacunkowej 280 zł. aw. każdej nie
ruchomości z osobna z dołożeniem, że na 
pierwszym terminie sprzedaż tylko za lub 
powyżej wartości podanej, a na drugim ter
minie także poniżej tej wartości nastąpi.

Wadyum wynosi 10% ceny szacun
kowej.

Akt zastawniczego opisania tych nie
ruchomości i resztę warunków mogą intere
sowani przejrzeć w Sądzie.

Kuratorem nieznanych wierzycieli za
mianowano dr. Józefa Morawieckiego w 
Skolem.

Skole, dnia 21 sierpnia 1896.

L. 4494 (7429 1— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi za

wiadamia, iż celem zaspokojenia kosztów 
sporu 32 zł. 23 ct. z pn. odbędzie się na 
rzecz Tomasza Jaworka w tutejszym sądzie 
przymusowa sprzedaż połowy posiadłoś i 
wyk. hip. 1. 51 gminy Lanckorona objętej 
dłużnika Jiina Jaworka własnej w dwóch 
terminach mianowicie dnia 19 października 
i 23 listopada 1896 każdym razem o 10 go
dzinie rano.

Wyciąg hipoteczny, protokół oszaco
wania i resztę warunków licytacyjnych mo
żna przejrzeć w registraturze

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiony p. adw. dr. Fórster w Kalwaryi. 

Cena wywołania wynosi 365 zł. 
Wadyum 36 zł. 50 ct.
Kalwarya, 80 lipca 1896.

L. 7358 (7406 1—8)
C. k. Sąd powiafiwy w Jarosławiu po

daje do powszechnej wiadomości, że w spra
wie Towarzystwa gimnastycznego Sokół w 
Jarosławiu przeciw Salomei Kwaśniowskiej i 
tow. o zniesienie współwłasności odbędzie 
się dnia 11 listopada 1896 i dnia 16 gru
dnia 1896 każdym razem o godzinie 10 
przed południem w biórze Nr. 6 przymuso
wa sprzedaż realnośai w Jarosławiu położo- 

j nej whl. 2459 objętej Towarzystwa gimna
stycznego Sokół w Jarosławiu dłużników 
Franciszki i Władysława Bohaczewskich 
własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 2568 zł.
Wadyum 10% tejże.
Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 

stanowiono adw dr. Blumenfelda z substy- 
tucyą adw. dr. Nebenzabla w Jarosławiu.

Resztę warunków licytacyjnych, proto
kół opisania przynależności, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny można przejrzeć w tut. 
sądowej registraturze.

Jarosław, 31 lipca 1896.

hipoteczny i protokół oszacowania można
przejrzeć w tut. sąd. registraturze.

Żywiec, 3 lipca 1896.

L. 15120 (7400 1 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym miej. del. 

w Rzeszowie odbędzie się celem zaspokoje
nia wierzytelności Wojciecha Kowalskiego 
w Kwocie 50 zł w dniu 12 listopada 1896 
i 17 grudnia 1896 zawsze o godz. 9 rano 
przymusowa sprzedaż sumy 29 zł. 25%  ct. 
w stanie b ernym 10/24 części realności lwh. 
140 gm. Zgłobień na rzecz Wojciecha Cie- 
biery intabulowanej.

Cena wywołania wynosi 29 zł. 25% ct.
Wadyum 3 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w Registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Fischer, zastępcą adw. dr. 
Segel.

Rzeszów, 12 września 1896.

Deklaracya ta może być złożona także 
w samem podaniu.

| Z Wydziału krajowego
; Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel. Ks. 

Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 29 września 1896.

Konkursa.
L. 1999 (7308 3 - 3 )

Celem stałego obsadzenia posady nau
czyciela starszego 5-klasowej szkoły męskiej 
w Kopyczyńeach, ogłasza się niniejszem kon-

Z posadą tą  połączona jest płaca w kwocie 
rocznej 495 zł-> ewentualnie w kwocie 660 
zł. wa.

O posadę tę ubiegać się mogą tylko 
nauczyciele, mający kwalifikacyę do szkół 
wydziałowych z przedmiotów objętych grupą 
I I  lub III.

Podania należycie udokumentowane i 
w tabele kwalifikacyjne zaopatrzone, wnosić 
należy za pośrednictwem władzy przełożonej 
do c. k. Rady szkolnej okręgowej w Husia- 
tynie do końca października 1896.

Podania spóźnione, lub należycie nie 
udokumentowane, nie będą uwzględnione.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej
Husiatyn, dnia 29 września 1896.

Przewodniczący c. k. Starosta.

L. 6601 (7432 1—3)
W sprawie egzekucyjnej powiatowej 

kasy oszczędności w Krakowie pko Teresie 
Dębowskiej odbędzie się w tut. Sądzie w 
dwóch terminach to je s t : dnia 26 paździer
nika 1896 i dnia 27 listopada 1896 zawsie 
o godzinie 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż realności pod lwh. 169 i połowy 
realności lwh. 87 w Prokocimie położonych.

Oena szacunkowa realn lwh. 169 wy
nosi 1279 zł. 6 c t , zaś,' połowy realn. lwh. 
87 wynosi 23 zł. 91 ct

Wadyum 128 zł. i 2 zł. 40 ct. 
Warunki licytacyjne można przejrzeć 

w Sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest p. adw. dr. Wojciechowski.
O. k. Sąd powiatowy 

Podgórze, 25 czerwca 1896.

L. 7080 " (7433 1 - 8 )
W sprawie egzekucyjnej Izraela Schti- 

na przeciw Jadwid?e Książek i spól. pto 
100 zł. odbędzie się w tut. ?ądzie w dwóch 
terminach to jest: dnia 30 października 1896 
i duia 30 listopada 1896 zawsze o godzinie 
10 przed południem przymusowa sprzedaż 
realności pod lwh. 37 w Wróblowicacb.

Cena szacunkowa wynosi 677 zł. 40 ct 
Wadyum 68 zł.
Warunki licytacyjne można przejrzeć 

w' Sądzie
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr Feuereisen.
C. k. Sąd powiatowy,

Podgórze, 26 czerwca 1896.

L. 6042 (7431 1 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej powiat. Kasy 

oszczędności w Krakowie przeciw W ładysła
wowi Wyrobiszowi pto 100 zł. odbędzie się 
w tut. Sądzie w dwóch terminach to j e s t : 
dnia 30 października 1896 i dnia 30 iisto- 
pada 1896 zawsze o godzinie 10 przed po
łudniem przymusowa sprzedaż 1/2 realności

L. 1-3140 (7173 1 - 3  i
C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu ogła- j

sza, że celem zaspokojenia sumy 2000 zł. z 
pn. odbędzie się na rzecz Kałuskiej powia
towej kasy oszczędności w tutejszym sądzie 
sprzedaż posiadłości whl. 60 gm. Kałusz o- 
bjętej dłużnika Wilhelma Delwa własnej w 
dniu 11 listopada 1896 i 9 grudnia 1896
każdym razem o godz. 10 rano. j

Wadyum wynosi 776 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re

sztę warunków można przejrzeć w registra
turze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiono adw. 
dr. W ittlin w Kałuszu.

Kałusz, 13 września 1896.

L 3051 (7405 1— 8)
C. k Sąd powiatowy w Dąbrowie o- 

głasza, iż dnia 12 listopada 1896 i dnia 14 
grudnia 1896 o godz. 10 rano odbędzie się 
publiczna sprzedaż połowy realnoś i lwh. 
79 ks. gr gm. Swarzów objętej Jana Piasec
kiego własnej na rzecz kasy pożyczkowej 
gminnej w Oleśnie celem zaspokojenia sumy 
40 zł. w. a. z pn.

Cena wywołania 173 zł. 89 w. a. 
Wadyum 18 zł. w. a 
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w re- 
gistraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych adw. dr. Szancer w Dąbrowie. 

Dąbrowa, dnia 28 sierpnia 1896

L. 53?3 (7435 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Żywcu ogłasza, 

że w sprawie egzekucyjnej Joachima Hal- 
breicha przeciw Tomaszowi Gawinowi pto 
32 zł rozpisaną została egzekucyjna sprze 
daż realności pod nk. 152 w Zabłociu po
łożonej lwh. 152 ks. gr. gm. Zabłocie obj. 
Tomasza Gowina własnej na dzień 11 listo
pada i 16 grudnia 1896 każdym razem o 
godz. 10 rano.

Wadyum 35 zł.
Cena szacunkowa i wywołania 350 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony adw. dr. Bogdani.
Resztę warunków, licytacyjnych wyciąg

L. 57315 (7356 3—3)
Ogłoszenie konkursu.

W celu nadania miejsca utworzonego 
z fundacyi ś. p Mikołaja Kiślickiego w 
lwow.-kiem t. z. małem Seminaryum ogła- 
się niniejszem konkurs.

Miejsce to przeznaczone jest dla mło
dzieży pochodzącej ze Lwowa i tylko w 
takim razie, gdyby nie było odpowiedniego 
kandydata we Lwowie urodzonego, może je 
otrzymać uczeń gdzie indziej urodzony.

Umieszczony w małem Seminaryum 
młodzieniec przebywa w zakładzie tylko w 
ciągu roku szkolnego, w czasie zaś feryi 
letnich od 15 lipca do końca sierpnia obo
wiązany jest utrzymywać się z własnych 
funduszów, nadto ponosi sam wszelkie taksy 
i opłaty szkolne, jakoteż koszta sprawienia i 
utrzymania w dobrym stanie bielizny, obu
wia i odzienia.

Ubiegający się o to miejsce winni 
wnieść podania swoje do Wydziału krajowe
go najpóźniej do 15 listopada r. b i załą
czyć : metrykę chrztu na dowód, że pocho
dzą z rodziców prawego małżeństwa i znaj
dują się w wieku między 9 tym a 13-tym 
rokiem życia, świadectwo lekarskie na do
wód, że posiadają zdrowy, od wszelkich wad 
organicznych wolny ustrój fizyczny, świade
ctwo szkolne z ukończonej z dobrym postę
pem przynajmniej 4 tej klasy szkół począt
kowych, nakoniec świadectwo ubóstwa, tu
dzież rewers rodziców lub opiekunów, za
wierający zobowiązanie do ponoszenia wspo
mnianych powyżej (w ustępie trzecim) 
wydatków.

Prawo przedstawienia kandydatów na 
to miejsce służy Reprezentaeyi gminy m. 
Lwowa.

Z Wydziału krajowego 
Kiólestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel. Ks.

Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 29 września 1896.

L. 55585 (7414 2— 3
Ogłoszenie konkursu.

W celu nadania dwóch stypendyów z 
fundacyi dr Franciszka Urbańskiego ogła
sza się niniejszem konkurs.

Stypendya te wynosić będą na razie 
600 zł. w. a. rocznie, mogą jednak w razie 
uznanej potrzeby zostać stosownie podwyż
szone, w razie zaś zmniejszenia się docho
dów fundacyi uległyby odpowiedniej re- 
dukcyi.

Stypendya z niniejszej fundacyi są 
przeznaczone dla artystów polskiego pocho
dzenia, bez różnicy wyznania, kształcących 
się w c. k. Szkole sztuk pięknych w Kra
kowie, a odznaczających się zdolnościami.

Uczniowie początkujący, nie zdolni 
eszcze do samodzielnego tworzenia, nie 

mogą korzystać z niniejszej fundacyi.
Z pomiędzy kandydatów mogą tylko ci 

być uwzględnieni, których jako najbardziej 
utalentowanych przedstawią zgodnie Dyre
kcja c. k. szkoły sztuk pięknych w Krako
wie i Grono nauczycielskie tejże szkoły.

Pobór stypendyum trwa pod warun
kiem kształcenia się w rzeczonej szkole 
przez cztery lata i może być ewentualnie 
pod tym samym warunkiem najwyżej o dal
sze cztery lata przedłużony.

Prawo nadawania niniejszych stypen
dyów służy Wydziałowi krajowemu

Podania należy wnosić za pośredni
ctwem Dyrekcyi c. k. szkoły sztuk pięknych 
w Krakowie do Wydziału krajowego najpó
źniej do dnia 15 listopada r. b. i  załączyć 
do n ich : 1. metrykę urodzenia, a jeżeliby 
z niej polskie pochodzenie kandydata nie 
wynikało, także inne, wątpliwość w tym 
kierunku uchylające dowody, 2 . świadectwo 
ubóstwa, 3. dowody, iż kandydat na pod
stawie dotychczasowych rezultatów swych 
studyów ma prawo wedle powyższych wska
zówek, ubiegać się o niniejsze stypendyum, 
w szczególności zaś dotychczasowe świade 
ctwa szkolne.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Ldomeryi wraz z Wiel.

Ks. Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 1 października 1896.

L. 71445 (7386 2 - 3 )  
Na posady ekspedyeatów przy c. k. 

Urzędach pocztowych w Niezwiskach w po- 
j  wiecie Horodeńskim i w Podegrodziu w po

wiecie Nowo Sandeckim za kontraktem słu
żbowym i  kaucyą dla Niezwisk 300, zaś dla 
Podegrodzia 200 zł.

| Pobory dla Niezwisk:
Płaca rocznych . 
i ryczałt kancel 

t Dla Podegrodzia:
, Płaca rocznych . 
j ryczałt kancel .

i wynagrodzenia .   „
na posłańca pieszego dwa razy dziennie do 
Starego Sącza i napowrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
18 października b. r. do e. k. Dyrekcyi 
poczt i telegrafów we Lwowie.

Lwów, dnia 30 września 1896.

. 300 zł.

. 80 n

. 150 7)
40 n

. 200 JS
dziennie do

L 55290 (7857 3 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

W celu nadania jednego stypendyum 
z fundacyi ś. p. ks. Jana Dolżańskiego o 
rocznych 190 zł. w a. ogłasza się niniej
szem konkurs.

O stypendyum to mogą się ubiegać 
ubodzy uczniowie wydziału lekarskiego, na
rodowości ruskiej, którzy zobowiążą się leczyć 
nietylko allopatycznie, ale także home
opatycznie

Prawo nadawania tego stypendyum 
służy Wydziałowi krajowemu.

Podania wystosowane do Wydziału 
krajowego, należy wnosić na ręce przełożo
nego Dziekanatu wydziału lekarskiego naj
później do 15 listopada r. b. i załączyć do 
nich metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa i 
świadectwo szkolne z ubiegłego półrocza, 
tudzież deklaracyę, że kandydat w razie 
otrzymania niniejszego stypendyum zobowią
zuje się leczyć nietylko allopatycznie, ale 
także homeopatycznie.

L. 55288 (7413 2 - 3 )
Celem nadania dwóch stypendyów po 

200 zł. wa. rocznie z fundacyi śp. Kajetana 
hr. Lewickiego ogłasza się niniejszem kon
kurs

Stypendya te są przeznaczone dla ubo
gich uczniów krajowej szkoły gospodarstwa 
wiejskiego, nrodzonych w Galicyi.

Szczególne uwzględnienie zastrzeżone 
jest dla synów ofieyalistów pełniących służbę 
w dobrach należących do ordynacyi śp. fun
datora.

Prawo nadawania stypendyów służy 
Wnej Zofii z hr. Lewickich hrabinie Sie- 
mieńskiej-Lewickiej.

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
do Wydziału krajowego za pośrednictwem 
przełożonej Dyrekcyi szkolnej najpóźniej do 
15 listopada r. b. i załączyć metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa, tudzież dowody dotych
czasowego postępu w naukach.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel.

Ks. Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 1 października 1896.

L. 8749 (7387 2 - 3 )
Przy sądzie obwodowym w Wadowieach 

opróżnioną została posada kancelisty z płacą 
600 zł. rocznie i dodatkiem aktywalnym
rocznych 120 zł.

Podania o tę lub przy innym sądzie 
kolegialnym lub powiatowym opróżnić się 
mogącą, dla wysłużonych podoficerów zastrze
żoną posadę kancelisty, wnosić należy do 9 
listopada 1896 do Prezydyum sądu obwodo
wego w Wadowicach.

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 2 października 1896
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L. 12108 (7859 2 - 2 )

Odnośnie do konkursy w Nr. 228 Gazety 
lwowskiej ogłoszonego, czyni się wiadomem, 
źe konkurs na posadę adjunkta sądowego 
we Lwowie z dniem 20 października 1896 
upływa.

Lwów, dnia 8 paźlz:ernika 1896.

L. 195 (7880 2— 3)
Dyurnista z egzaminem tabularnym 

znajdzie stałe zajęcie w NadwórnUńskim 
sądzie powiatowym z płacą dzienną 1 zł

Zgłcsz nia ze świadectwami przyjmuje 
Naczelnictwo sądu.

Nadwórna, dnia 1 października 1896

bont 20 ©eptember 1896 auf ©eite 1 erfidjt* 
lidjen SSitbeS mit ber Slufjcfjrift: „©ie ©itua* 
tion beg @uItanS“ fammt bem baju gel)órigen 
5LcĘte ba8 SScrgeljen nad) § 491 ©t. &. be* 

; grunbe, utib g toirb nad] § 498 ©t. )$. D. 
i; bag Serbot bet SJeiterberbreitung biejer ©rud* 
j fdjrift auggefjn o^en, bie bon ber f. £. ©taats* 
j anhoaltfcfiaft Berfiigte (8 efd)fagtiaf)me nad) § 489 
j ©t. %  Ć>. beftdtigt mtb nad) § 37 ąjSr. ©. auf 
i bie SSeruidjtung ber faifirten Sjemplare erfannt.

SBien, ant 19 ©eptember 1896

©ag ?. !. Sanbeg* alg iprefjgericfjt in L. 
etrieft Ip.t mit bem (Srfenntniffe bom 10 Suit 
1896, 3 . 753/7005, bie 23eiteroerbrciiung ber 
iRummer 10961 ber in 3JcaiIanb erfcpeinenben 
3eitfc)rift : „II Seco’o“ bom 2— 3 Suli 1896 
nad) § 65 a @t, @. berboten.

L. 2550 (7419 1 - 3 )
Celem obsadzenia opróżnionej po

sady Kasyera miejskiego w Dolinie z 
roczną płacą 600 zł. w a . rozpisuje się 
niniejszem konkurs na podstawie u- 
chwały kłady z 24 września b. r. z 
term inem do 10 listopada 1896.

Do objęcia tej posady wymaganem 
jest świadectwo moralności i egzamin 
z rachunkowości, wym agany rozporzą
dzeniem W ydziału krajowego z 29 
m aja 1891 Dz. u. kr. i. 27.

Wiek nie oznacza się, stabilizacya 
nastąpi po roku, spraw a em erytury i 
zaopatrzenia podlegać będzie osobnej 
umowie.

Kaucya musi być złożoną w w y
sokości rocznej płacy przy objęciu po
sady

Z król. wol. m iasta 
Dolina, dnia 5 października 1896.

B urm istrz : Traunfelłner.

L. 8687 (7322 3— 3)
Fedor Żywko z Dulib uznany umysłowo 

chorym, kuratorem Nykoła Żywko z Dulib. 
0 . k. Sąd powiatowy.

Stryj, 7 maja 1896.

L. 25532 (7315 8 -  3)
G. k. Sąd powiatowy miejsko delegowany 

w Przemyślu ustanawia w sprawie pozbawienia 
Tomasza Hubickiego władzy ojcowskiej nad 
nieletnią Michaliną Hubicką kuratorem ad 
actum dla niezuanego z miejsca pobytu To
masza Hubickiego adw. Peipera w Przemyślu.

Jest więc rzeczą Tomasza Hubickiego 
porozumieć się z kuratorem w rzeczonej spra
wie ewentualnie do sądu się zgłosić iieże 
w razie przeciwnym sam sobie skutki zanie.d 
bania przypisze.

Przemyśl, 24 września 1896.

L. 10414 (7379 2— 3)
Paraska Krucaniek z Fereskuli uznsną 

została marnotrawną.
Kuratorem jej mianowany Michajlo 

Gordziejewicz z Fereskuli.
C. k. Sąd powiatowy 

Kuty, 31 sierpnia 1896.

L. 10050 (7371 2 - 3 )
Feliks Tadalski z Nowego Sącza uzna ■ 

ny umysłowo chorym.
Kuratorem jego Józef Smelczysz z 

Jaworzna.
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg.
Nowy Sącz, dnia 17 września 1896.

L. 62470 (7355 2— 3)
Zygmunt Blumengarten ze Lwowa u- 

znany został umysłowo chorym a kuratorem 
tegoż mianowany Jakób Blumengarten.

C. k. Sąd pow. miej. del. S. I  
Lwów , dnia 19 września 1896.

u. 35825  (7440 1 - 3 )
Ludomir Haehlewski uznany został 

imysłowo chorym, a kuratorem tegoż mia- 
lowany Franciszek Frankowski.

C. k. Sąd pow. m dlg S. I.
Lwów, dnia 1 czerwca 1896.

0. k. Badca Sądu kraj.

Wyroki prasowe.
g l. 216 (6918)

©ag I. f. 3Jłinifterium beg Sitnem Ijat 
unterm 15 © eptem ber 1896, 3al)t 5272/3R. ś-j 
ber in Sonbon erfdjeinenben BGtfdjrift: „Son* 
bon er Slrbeiterjeitung" auf ©runb beg § 26 beg 
Sfłrefigefefeeg ben ifSoftbebit fur bie im 9łeid)g* 
ratf)e oertretenen ftiJnigretdje uub Sanber ent* 
jogen.

220 , (7064)
Jut fJłamen ©einer 9Rqeftdt beg S a ife r g !

© a g  t. f. £anbeggerid)t 2Bien alg iprefj* 
idjt f)at auf 0 ntrag be; I. f. ©taatgantoalt* 
ift erfannt, bafj ber Sttljalt , bcS in ber 9ir . 
ber beriobifc|en © ru cffd jrtft: „$tfe rtfi |a

31. 221 (7096)
©ag f. f. $reiggerid)t ®remg )a t itber 

Slntrag ber f. f. ©taatsanmaltfĄafŁ Sremg 
erfanut: ©er 3 nl)alt br ten oet 3 ettfd)rift: 
„Unberfalfdjte beutfdje 2Borte“ 91 v. 18 Bom 16 
©eptember 1896 unter ber Jtubrif „33rieffaften“ 
auf ©eite 224, crfte ©patte, entfjaltenen jmet 
Słotijen, bie eine beginnenb mit „dtolanb“, bie 
anber; mit „Jło^djabel11 begritnbe unb jiu. bie 
erfte bag SSerbredjen nad) § 65 a, bie lejjtere 
bag SSergetjen nad) § 302 @t. ® , eg tnerbe 
befjfjalb bie non ber f. !. ©taatgantnaltfdjaft 
SCBien berfiigte (Sefdjtagnaljme obiger®rudjd)rift 
beftdtigt unb bag SSerbot ber meiteren iłserbrei* 
tung biefer ©teEen auggefprodjen.

Sremg, am 20 ©eptember 1896.

31. 223 (7165)
iftamen ©einer 2J£ajeftat beg Słaifcrg! 

©ag f. f. Sanbeggericfjt SBten alg jjSrefj* 
gertdjt bat anf Slutrag ber f. f. ©taatganloalt* 
f^aft erfannt, baj) ber ganje Snljalt ber aug* 
Idnbif^en $)rudlnerfe (18ro}cf)iircn): 1. „S)ie

Śntfteljitng beg SRenfcben . . . .  “, Śer* 
lin, SW. 29, Serlag bet ŚSolfgbud)t)anbIung 
(23. 23ernbarbi), ®nelfenaufira|e lO f; 2 . , 3)ie 
2Bunber ber 3 eitgung“, Berlin, SW. 29, ŚSer* 
lag ber SSoKgbucbbanblung (Śl. Serntjarbi), 
®nełfenauftra|e 108; 3 „2Jieufcbenfl)ftcm. ®ag 
Siebeg* mtb ©efdjlec^tglebert in feinent ganjen 
Umfange bargeftellt. SSon 2)r. @ternberg“, Ser* 
lin, 9łeu*2Bti$enfee, Scilaggbrud ton 6 . Sar* 
tbelg, ®eitrra5ftra^e 9łr. 8, bagSergebeit nacp 
§ 516 ©t. <§>. begritnbe, nnb eg iturb nucb 
§ 493 @t. S- O. bag Serbot ber 2Beitemrbrei* i 
tung biefer Slrucffcbrift auggefprocbeu, bie oon 
ber f. !. ©taatgautoaitfcbaft tterfitgte Sefdjlag* 
ualjme nad) § 489 ©t. S . D beftdtigt unb 
uad) § 37 St" ®- “uf bie Sernid)tung ber 
faifirten ©jemplare erfannt.

2Bien, am 22 ©eptember 1896. I

SDag f. f. Sattbeg* alg Snfegeridbt in 
Srag bat mit bem ©rfenntniffe ootn 4 Sluguft 
1896, 3 a )i 22841, bie SBeitertterbreitung ber 
9(ad)mittagg*21uggabe SJlummer 210 ber 3 eh= 
fdjrift: „Naroam Listy“ nom 1 21uguft 1896 
luegen beg Strtifelg : „President baron Kallina" 
(§ 488 @t. &. unb Slrtifel V beg @efejjeg nom 
17 $)ectmbcr 1862, SR. ®. SI. 8 ex 1863) 
unter Seftdtigung ber Sefdjlagnaljme nacb § 
493 ©t. Ś- berboten.

$)ag f f. Slreig* alg in
@ger bot mtt bem (Srfeitntniffe bom 18 Slitguft 
1896, 3 a)i bie 2Beiterberbrcitung ber
SRumnter 15 ber 3ehfdjrift: „®lud au f!“ ttom 
13 Stnguft 1896 megnt ber ©tede bon ben 
2Sorten „Sług bem ®ouoeruement Sbiieg-* big 
ju  ben 2Borłen „©tattbaltereiratb berf}etfen“ 
beg Slrtifetg: „(Ślreifticfjter “, unb tnegen ber
©telle bott ben SBorten „91un fod ber Slbge* 
orbuete14 big ju ben 2Borten „Siiberei begattgeu 
iuorDcu ift“ unb tnegen ber ©telle bon ben 
SSorteit „2Btr begretfen bie famofen“ big junt 
©dtlufjfajje beg 2lrtifetg : „©atijien in Sot)men“ 
ttat^ § 3u0 @t. Qó. berboten.

5947 (7147 8 - 3 )
Zawiadamia się z miejsca pobytu nie

wiadomego Jana Niezgodę, że z powodu in- 
tabula^yi egzekucyjnego prawa zastawu dia 
kwoty 14 zł. 69 et. wa z pn. na realności 
lwh. 37 w Kłapówce na rzecz Wysokiego 
Skarbu dla nkgo  kuratorem ad actum adw. 
dr. Seeliger w Kolbuszowy ustanowionym 
został, któremu reeolueyę z dnia 3 czerwca 
1896 1. 4340 doręczono.

0. k. Sąd powia‘owy.
Kolbuszowa, dnia 18 lipca 1896.

L 18828 (71-31 3—3)
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta

nowił w sprawie Kasy oszczędności miasta 
Kołomyi przeciw Bankowi Chrześciańskiemu 
w Kosowie i tow. o 96 zł., dla nieznanego 
z miejsca pobylu pozwanego Władysława 
Pacławakiego, adw. dr. Zipsera kuratorem 
z substytucyą adw. dr. Kraśnickiego i do
ręczył mu nakaz zapłaty z 16 sierpnia 1896
1. 16230 dla Władysława Pacławskiego prze
znaczony.

Kołomyja, dnia 21 września 1896.

L.

f. f. Sreig* alg Srefjgeridjt in Sol)* 
mijd)*2eipa ljat mit bem (Srfenntnłffe bom 19 
Sluguft 1896, 3aIjl66H |, bie 2Beiterberbreitung 
ber SRmnmer 13 bet 3 £hfdjrift: „SKltfatfioIif-1
ddo. 2Bien bom 12 Stuguft 1896 tnegen ber 
©telle bon „2lbcr tntr ttjmt itidjt mit“i big 
„fein £iebaugeln“ beg Slrtifelg: „Serf^iebene 
Śljarifder" nac^ § 493 @t. S ' ©• berboten.

56 2 (7146 3 - 3 )
Zawiadamia się z miejsca pobytu nie

wiadomych Józefa 1 Annę Łosińskich, tudzież 
Juliannę Kurów ą, że z powodu intabulac.yi 
egzekucyjnego prawa zastawu dla kwoty 15 
zł. 26 ct. wa. z pn. na realności lwh. 138 
w Kolbuszowy na rzecz Wysokiego Skarbu 
dla nich kuratorem ad actum adw. dr. See- 
łiger w Kolbuszowy ustanowionym został, 
któremu rezolucyę z dnia 25 kwietnia 1896
1. 3285 doręczono.

0. k Sąd powiatowy. 
Kolbuszowa, dnia 8 lipca 1890.

L. 7 i

S a g  f. f. Sretg * alg )pref?gertc£)t in
Sungbunjlait ijat mit bem ©rfettntniffe bom 23* 
ften ISuguft 1896, 3 a)i 3517 @tf., bie2Beiter* 
bcróreitung ber jRnmmer 66 ber in Snng* 
bunjtan erfdjetnenben 3 eiifc()r if‘:: »J ‘zeran
bom 22 Sluguft 1896 nad) § 493 @t. 
berboten.

74 (7130 3 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi u sta

nowił w sprawie Lei by Żang i Lei Zang o 
wpis prawa własności do realności wfcl. 
2 5 II  w Kołomyi przedtem Blimy Kesten 
zum. Rad własnej dla nieznanej z miejsca 
pobytu Blimy Kęsten zam. Bad, adw. dr. 
Milgroraa kuratorem z substytucyą adw dr. 
Maramuroscha i doręczył kuratorowi adwok. 
dr. Milgromowi uchwałę z 4 sierpnia 1894 
1. 12156 dla Blimy Kesten zam ęż'ej Rad 

£). ■ przeznaczoną.
i Kołomyja, 25 kwietnia 1896.

31. 227 (730?)
Sm jRauten ©einer 2Raje[tat beg fiaijcrź!

Sag f. f. Sanbeggeridjt alg jprefjgeridjt 
2Bien ^at auf ilutrag bet f. f. ©taatgantoaltjd)aft 
erfannt, bajj ber Sut)alt beg in ber 9lr. 34 
ber pertobifd)en Srudjcfyrift: „Set Sifettbal)ner“ 
oom 29 ©eptember 1 -96 entljaltenm Slrtifels 
mit ber 2luffd)rift: „@ifenbal)umiuifter unb 
Seamtc'-4 (©eite 1 mtb 2j  bag iRergeljen nad)§ 
300 ©t. ©- begritnbe, mtb cg toirb nad) § 493 
@t. D. bag Slcrbot btr SBeiteroerbrettung 
biefer SrucffĄrift auggcfproĄett, bie bott ber 
f. f ©taatgamualtfdjafi berfiigte 23c?d)lagii«f)tnc 
nad) § 489 D. beftatigt unb nad) §
87 $ r .  ®. auf bie SSeruic^tung ber faifirten 
©jemplare erfannt.

iBien, am  28 ©eptetuber 1896.

Sag f. f. SJreig* alg jjSrefjgeridjl tn 
Ceiłttteri^ tjat mit bem ©rfenntntffe bom 25 
'łlitguft 1896, 3af)l 781 O, bie iffieiteroerbrei* 
tung ber Jimutiter J 5 ber geitfdjrift : „SSolfg* 
rcdtt“ bom 20 Sluguft 1896 tuegen ber ©tede 
bon „SBenn ntatt in ber ® ’fd)id)teu big „®g 
lutll abec itidjt paffen" beg Slrtifelg : „Sie
gtnanjfunft am pdpiftlid)en fpofe“ nac^ §§ 489, 
493 ©t. $  D. mtb § 20 ©. uerboten.

f ó z n i a i t e  o b w i s s z c z e i i i a .
L 85194

OBWIESZCZENIE.
Ze względu na ponowny wypadek za

wleczenia zarazy pyskowo - racicowej do 
rzeźni Holeszowickiej a to obecnie znów z 
bydłem, pocltodzącem z Halicza j a t  niemniej 
ze względu na coraz zuaczniejsze rozsze
rzanie się tej zarazy w Galicyi, c. k. N a
miestnictwo w Pradze rozporządzeniem z 
30 września b. r. 1. 157327 zarządziło pod 
wzg'ędem przywozu przeżuwaczy i świń z 
Galicyi do Czech co następuje:

Wprowadzanie do Czech przeżuwaczy i 
świń z politycznych powiatów Dolina, Gry
bów, Kałusz, Limanowa, Nowy t Sącz, Sta
nisławów, Stryj, Żydaezów, Żywiec j-s t 
całkowicie zakazane.

Wprowadzanie do Czech przeżuwaczy 
z innych od zarazy pysków o racicow* j wol
nych powiatów Galicyi dozwolone jest wy
łącznie na rzeź i tylko do naslępujących 
miast czeskich a mianowicie : Aussig, Bóhm- 
Brod, Braunau, Brux, Budweis, Ca-lau, 
Deutschbrod, Eger, Falkenau, Friedland, 
Gablonz, Graslitz HumpoHc, Jicin, Jung- 
bum-lau, Kaaden, Karlsbad, Karolinentbal, 
Kol:n, KOnJGinhof, Leitmeritz, Marienbad, 
Melnik, Muhlhausen. Neubydzow, Ptsek, 
Baudnitz, Bumburg, S«az, Smichow, Teplifdj 
Tetscben, Trautenau, Prsg-IIole chowitz i 
Reich enberg.

Co do przywozu świń z Galicyi do 
Czech obowiązują i nadal przepisy wskazane 
w rozporządzeniu c. k. Namiestnictwa w 
Pradze z 11 sierpnia 1895 1. 126880 (tut. 
obwieszczenie z 21 sierpnia 1895 1. 69406).

Przekroczenia niniejszego zakazu, kióry 
obowiązuje od 5 października 1836 w miej
sce zakazu c. k. Namiestnictwa w Pradze z 
]5 września 1896 1. 149581 ogłoszon go 
tut. obwieszczeniem z 22 września b. r. 1. 
80917, karane będą według astawy z 24 
maja 1882 (Dz. u. p. Nr. 51).

Co się podaje do powszechnej wiado
mości odnośnie do tutejszego obwieszczenia 
z dnia 2 października b. r. 1. 84742.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 6 października 1896.

SDag f . f- Canbeg* alg (prefjgsridjt tn 
Jrieft fjat ntit bem ©rfemttniffe bom 19 Sutti 
1896, 3- 662/6257, bie ifikiterberbreitung ber 
im SSerlage bon Dr. Francesco Vallardi itt 
SJłailanb erfćfjicncnen $)rndfd)rift: „Dizionario 
Encielopedieo Hlustrato“ nad) §§ 64, 65 a 
unb 805 ©t. ©. berboten.

SDag f. f . Canbeg* alg ^preggeriĄt tn 
Sirieft fjat mit bem ©rfenntniffe bom 22 Suni 
1896 3- 677 6351, bie SBetterberbreilnng ber 
SRuramer 22 ber in ipatrrfon im ©taate SRclu* 
g)or£ erfd)einenben 3 citfĆHift: „Ea Questione 
8ociale“ bom 30 Slfai 1896 ttad) §§ 302 mtb 
805 ©t. ®. berboten.

SDag f. f. Sattbeg* alg $re{3gerid)t in 
i£rieft ^at mit bem (Srfenntniffe bom 28 Suni 
1896, 3  101|6568, bie iBatcrbcrbreitimg 
ber SRuminer 174 ber in @emta etjĄcinenbcn 
3 e itjĄ n ft: „CHC-iro* bom 22—23 ^unt 18y6 
naĄ § 65 a ©t. ©. berboten.

©ag f. f. Sanbeg* alg )Pre^gcrtcf)t in 
©rieft l)at m;t bem ©rfemitniffe bom 8 $ult 
1896, 3  742/5945, bte (Beiterbcrbreitung brr 
iRummer 10955 ber in SRailanb crf^eineuben 
3eiif^rift : „II Secolo“ bom 26 — 27 3uni 
1886 nad) § 65 a @ t. ©. berboten.

© jg f._ f. Sattbeg* alg (prcjjgericljt itt 
©rieR fjat mit bem ©rfenntniffe oom 9 3uli 
1896, 3- 741/6942, bie SSJeiteroerbrettung ber 
Słummern 10957 unb 10958 ber tn SRailanb 
etfcfjeinenben 3 ci* f^ iift: „H Secolo“ bom
2 8 - 2 9  unb 2 9 - 3 0  guni 1896 nad) § 65 a 
©t. ©. berboten.

L. 6489 (7138 1— 3)
0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu 

czyni wiadomo, że na żądanie Jana Vivie- 
na, właściciela dóbr w Sasowie wdrożonem 
zod.aje postępowanie amortyzacyjne co do 
zaginionych temuż książeczek wkładkowych 
Tarnopolskiej kasy oszczędności nr 1-3601 
na imię Michała Wowoda Nr., 13602 na 
imię Fedka Kurdzi-la i Nr. 15567 na imię 
fundusz kapliezny opiewających.

Wzywa się zatem wszystkich tych, któ
rzy by książeczki te wkładkowe w rękach 
mieć mogh, ażeby takowe w prze> iągu sze
ściu miesięcy licząc od dnia ostatniego ogło
szenia edy.iu  tutejszemu sądowi przedłożyli 
tern pewniej, ile że inaczej książeczki za 
pozbawione wszelkiej mocy prawnej uważa
ne a ich wystawca do żadnego wcale wy
wodu i odpowiedzialności w tym przedmio
cie ob wiązanym nie będzie.

Tarnopol, 20 czerwca 1896.

L. 12-795 ~ (7153 i _ g )
N-ewiadomyeh z życia i miejsca poby

tu spadkobierców Anas(azyi Warunkiewicz 
a miauowicie Zofii, Tomasza i Andrzeja Wa- 
runkiewiczów zawiadamia się, że w skutek 
przedłożonego przez Stanisława Solskiego 
pod dniem 19 czerwca 1896 1. 12795 ra
chunku z dochodów i rozchodów realności 
pod 1. k. 66 w Stryju na Podzamczu poło
żonej za rok 1895, ustanowiono dla nich ku
ratora w osobie p.  adw. dr. Józefa Byliny 
w Stryju do którego celem udzielenia in- 
forrcacyi i ewentualnych zarzutów, które by 
przeciw rachunkowi mieli, zg ło s i się mają 
w przeciwnym bowiem razie złe stąd wy
niknąć mogące skutki sami sobie przypiszą.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Stryj, dnia 30 czerwca 1896.

;L . 17464 (7171 1 - 3 ;
j Celem doręczenia rezolucji tabularne:
. z dnia 5 kwietnia 1895 do 1. 2458 na wpis 
; prawa zast-wu dla zaległych pola ków dla 
; itięcr iadornej z życia i miejsca pobytu Kata

rzyny Szczepańskiej us!anowi no kuratorem 
p. Dr Cbm elewskiego adwokata w Dolinie, 

I O tem zawiadamia się Katarzynę 
' Szczepańską celem strzeżenia swych praw. 
i C. k. Sąd powiatowy.
| Dolina, d. 81 marca 1896.

;L . 13505  ̂ “  (7199;
i 0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
, Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
j firm pojedynczych firm y: „Sara Feniger1 
j handel bławatny w Bochni, z powodu śmierci 
1 właścicielki.

Kraków, daia 10 kwietnia 1896.
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L. 8931 j (7136)

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Eifrszowie ogłasza niniejszem, że narzą
dził wpisanie w rejestrze ..handlowym Sto
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
przy tirm ią: „Towarzystwo kupieckie eskon- 
towe“ v/ Tarnobrzegu, że na walnem zebraniu 
kupieckiego Towarzystwa eskontowego w ' 
Tarnobrzegu, Stowarzyszenia zarejestrowa- i 
nego z ograniczoną poręką, które się odby- j 
lo dnia 16 lutego 1895 wybrani zostali w ; 
skutek upływu trzechleeia urzędowania do- i 
tyebcza-owych członków Dyrekcyi, wpisanych ' 
do rejestru Stow arzys7'n zarobkowych i gb- i 
spodarczych uchwała ut. sądową z dnia 15 
września 1S9Ś! do 1. .658 ponownie do tych-, 
czasowi członkowie t j. pp. dr. Wilhelm 
Reben, Cbaiin Blasbalg i Chaim W ahl na 1 
dalszy czasokres M  trzech t. j. od dnia 1 
stycznia 1896 do dnia 1 stycznia 1899 w 
miejsce zaś dotychczasowego zastępcy p. 
Fany Waldmana p Eliasz Korn jako za- 
stępca, wszyscy w Tarnobrzegu zamieszkali. ( 

Rzeszów, 27 sierpnia 1896.

na linii Lwów-Złoczów zajętych i orzecze
niem e. k Namiestnictwa we Lwowie z 31 
lipca 1S95 1. 65061 wywłaszczonych o inta- 
bula<ytę prawa własności na rzecz Skarbu 
kolejowego wzywa się każdego, ktoby żą
daniem tem prawa swoje ukrócone uważał, 
by do dma 18 grudnia 1896 roszczenia 
swoje w c. k. miejsko-deleg. Sądzie powiat. 
v/ Złoczowie zgłosił.

0. k. Sąd pow. miej. del.
Złoczów, dnia 25 sierpnia 1896.

L. 12878 (7133 1 -  8)
0. k . ‘Sąd obwodowy w Kołomyi ogła

sza, że pozew Lejby Fruclitera i tąw. de 
praes. 1 września 1892 1. 12878 przeciw 
Franciszkowi Siurmowi i skarbowi pańftwa 
o wykreślenie prawa zastawu dla sumy 1000 
zł. na rzecz Franciszka Sturma i prawa nad- 
znstawu dla sumy 2685 zł. i t. A na sumie 
1000 zł. W. W. na rzecz Wysokiego Skarbu 
w stanie biernym realności, objętych wyk. 
hip. 1. 230 i 62: I dzielnicy miasta Koło
myi zaintabalowanego do wniesienia pijim - 
nej obrony w 90 dniach zadekretował i że 
dla niewiadomego z życia i miejsca pobytu 
pozwanego Franciszka Sturma kuratorem p. 
adw. Unickiego w Kołomyi z substytucya p. 
adwokata Kaweckiego w Kołomyi zamia
nował.

Wzywa się zatem Franciszka Sturma, 
by ustanowionemu kuratorowi informację 
do obrony swych praw udzielił lub innego j  
zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej skutki za- ‘ 
niedbania sam sobie przypisze.

Kołomyj:., 8 października 1892. j

L. 7455 " (7381 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Pilźuie zawia

damia niewiadomych z miejsca pobytu Re
ginę Pytko i Fiaaeiszka Pytkę, iż Józef 
Pytko i wspólnicy wnieśli przeciw nim 
skar-ę de praes, 15 kwietnia 1896 1. 3549 
o uznanie prawa własności do posiadłości
1. 80 ks. gr. gminy Wiewiórka a termin do 
rozprawy ustnej na dzień 29 października 
o 10 ram  naznaczono

Wzywa się tedy Reginę i Franciszka 
Pytków, aby ustanowionemu dla nich kura
torowi adw. dr. Tadeuszowi Fiderkiewiczowi 
potrzebnych do obrony środków dowodo
wych dostarczyli, lub innego sądowi pełno
mocnika wskazali, w przeciwnym bowiem 
razie złe skutki zaniedbania tego sami sobie 
przypiszą.

Pilzno, dnia 6 sierpnia 1896.

, L 35787 ; (7190 1— 3)
1 Zawiadamiamy niniejszem niewiadome
go z miejsca pobyła Ludwika 8 z4antowskie- 

‘ go, ii  w .sprawie Maurycego Lieblinga prze- 
j eiw niemu o wydanie nakazu zapłaty resztu- 
j  jącej sumy wekslowej 150 zł. w. a z pn. 
ustanawiamy dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Ludwika Szwantow'skiego kuratora w 
osobie adw. dr, Izydora Deichesa w Krako
wie ze substytucją adw. dr. Gleitzmanna w 
Krakowie i doręczamy nakaz zapłaty z dzi
siejszej daty i liczby kuratorowi dr. adwek. 
Izydorowi Deichesowi pozostawiając kuran- 
dowi możność udzielenia kuratorowi infor- 
maeyi do obrony swych praw a względnie 
ustanowienie sobie pełnomocnika.

Kraków, 15 września 1896.

L. 7028 (7367 1—3)
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Brzeżanaeh zwawiadamia niewiadomych z 
obecnego miejsca pobytu Berischa Steren- 
hella i Mojżesza Feuersteina, że bank kra
jowy dla Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem wniósł 1 lipca b. 
r. I. 4887 przeciw nim skargę wekslową o 
zapłatę 400 zł. z pn. i że w dniu 4 lipca 
b. r. 1. 4887 wydany został nakaz zapłaty 
tej sumy z p n , który ustanowionemu dla 
nich kurałorowi adw. dr. Pohl w Brzeżanaeh 
doręczony zostaje.

Brzeżany, dnia 26 września 1896.

L 31491 (7195)
0. k. Sąd krajowy jak ) handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm pojedynczych przy istniejącej firmie : 
„Dlisseldorfska fabryka Kraków Jan  Leben
stein", że w skutek śmierci właściciela przed
siębiorstwa Jana Lebenszteina i na podsta
wie upoważnienia c. k. Sądu powiatowego 
miej. d e l w Krakowie z dnia 5 sierpnia 
1896 i. 37897 będzie nadal prowadzić przed
siębiorstwo imieniem nieobjęte;, masy spad- 
kowpj jako jej zarządczym, matka i opie
kunka małoletnich spadkobierców Helena z 
Fedorowiczów Lebenszteinowa podpisując 
firmę pod odciskiem używanej dotychczas 
stampilii słowami „Jan. Lebensztein“.

Kraków, 28 sierpnia 1896.

L. 33759 ...  (7189 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na prośbę Kazimierza Masłowskie
go wzywa każdego posiadacza wekslu z da
ty Kraków, 15 maja 1896 na 60 zł. w. a. 
opiewającego, za, trzy miesiące od daty pła
tnego, na zlecenie Kazimierza Masłowskiego 
przez Zygmunta Sapalskiogo wystawionego 
a przez Fryderykę Engel akceptowanego, 
aby powyższy weksel w ciągu 45 dni od 
dnia trzeciego ogłoszenia niniejszego edyktu 
w „Gazecie Lwowskiej" tem pewnbj w tut. 
sądzie okazał, ile że na powtórna żądanie 
podającego po bezskutecznym upływie zakre
ślonego terminu weksel ten za umorzony 
uznany zostanie.

Kraków, 28 sierpnia 1896.

L. 9236 (7134)
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Eze zowie zarządza niniejszem uwidocznienie 
w rejestrze handlowym dla stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych, źe na walnem 
zgromadz jniu członków spółkowej kasy 
oszczędności i pożyczk w Grębowie w 
dniu 16 sierpnia 1896 odbytem usunięto z 
Zarządu dr. Wincentego Kuźniara 1 ka.rza z 
Grębowa i Jana Motykę gospodarza z Grę
bowa a na ich miejsce wybrani zostali, Wa
lenty Dąbek rolnik w Grębowie iako prze 
łożony Zarządu i Tomasz Gortych rolnik w 
Grębowie jako członek Zarządu.

Rzeszów, 3 września 1896.

L. 8766 (7180 1 - 3 )
Zawiadamia się nieobecną i z miejsca

pobytu niewiadomą Maryę Trojacką, że prze
znaczony dla niej a zapadły w sprawie dro
biazgowej Judy Sehmiedta przeciw niej pto 
24 zł. wa. wyrok z dnia 22 kwietnia 1896
1 1978 doręczono kuratorowi Ludwikowi
Miąsikowi z Rozwadowa.

0. k. Sąd powiatowy.
Rozwadów, dnia 12 września 1896.

;L . 34111 (7188 1 - 3 )
! 0. k. Sąd krajowy w Krakowie na
| prośbę Antoniego Kasprowicza wzywa ka- 
; żdego posiadacza policy Nr. 12601 dnia 5 
| maja 1883 przez Dyrekcyę Towarzystwa 
\ wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie wy- 
j  stawionej, na nazwisko Antoniego Kaspro- 
i wicza wystawionej a zabezpieczającej kapitał 

5000 rubli, płatny po śmierci zabezpieczone 
1 go prawnym tegoż sukcesorom, by takową 
w przeciągu jednego roku, 6 tygodni i 3 
dni od dnia ostatniego ogłoszenia w „Gaze
cie Lwowskiej" licząc, tem pewniej w tut. 
sądzie okazał, ile że po bezskutecznym upły
wie zakreślonego terminu na powtórne żą- 

! danie podającego powołana polica za umo- 
| rzoną uznaną zostanie.

Kraków, 4 września 1896.

L  211 (7466 1 - 3 ) j
Hr. Natan Nebenzahl wpisany został 

na listę Atfpokatów z siedzibą w Sanoku, j 
Z Wydziału Izby Adwokatów 

Przemyśl, 3 października 1896. I

L 43797 (7196)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w ? 

Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla j 
firm pojedynczych firmy: „W. Komorowski" j 
fabryka wody sod aj* ej i wina szampańskiego' 
w Krakowie z powodu zaniechania przed 
siębierstwa.

Kraków, dnia 22 łis!opada 1895.

L. 33639 (7193 1 - 3 )
Niewiadome*)’ z miejsca- pobytu Ga

bryela Muchę uwiadamiamy, że wskutek 
wniesionego p"zcci w niemu przez Towarzystwo 
zaliczkowe krakowskie pozwu wekslowego o 
72 zł. i wyd.mtgo nakzu zapłaty z 17 iipea 
1896 1. 27751 ustanowiliśmy kuratorem adw. 
dr. Kulczyńskiego w Krakowie z zastępstwem 
adw. dr. Kołodziejczyka. Polecamy Gabrye
lowi Musze, aby temu kuratorowi podał środki 
obrony lub ustanowił innego pełnomocnika,, 
inaczej sam przypisze sobie ewentualne skutki.

C. k. Sąd k r :jowy.
Kraków, 11 września 1896

L. 14627 (7192 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy w Krakowie na prośbę 

Benjamina Schotta wzywa każdego posiadacza 
ks;ażeezki wkładkowej Towarzystwa zalicz
kowego w Chrzanowie Nr. 4964 na kwotę 
50 zł. wa opiekającej w- dn. 13 kwieinia 
1895 na imię Benjamina Schotia wystawionej, 
by takową w cjęga roku od dnia ogłoszenia 
edyktu tem pewniej w tut. sądzie okazał, 
ileże po bezskutecznym upływie tego terminu 
książeczka ta na powtórne żądanie podającego 
za umorzoną uznaną bęAzie.

Kraków, dnia 22 maja 1896.

L. 6287 (7375)
W skutek prośby Jana Januszewskiego 

komisarza do wykupna gruntów kolei pań 
stwowej de praes. 1 kwietnia 1896 1. 6287 
o wolne od ciężarów wydzielenie gruntów 
w gm inach: Złoezów miasto, Woroniaki, 
Fi 'warki i Zarzecze pod budowę 2-go toru

L, 3295 (7194)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm pojedynczych przy firm ie:

„krajowy Skład publiczny dla zboża i 
spirytusu w Krakowie, połączony ze składem 
wolnym"

1. że według reskryptu Wydziału kra
jowego Królestwa. Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, jako 
zastępcy gal. Funduszu krajowego właści
ciela powyższego przedsiębiorstwa z dnia 3 
grudnia 1895 1. 75347 Dyrektor tegoż Skła
du Franciszek Granatowski w dniu 20 lipca 
1895 umarł, nadane zaś reskryptem tegoż 
Wydziału z dnia 15 czerwca 1894 1. 24256 
Bazylemu Łnsztyn Zyblikiewiczowi prawo 
wspólnego podpisywania firmy powyższego 
Składu z dniem 31 grudnia 1895 ustaje i 
w skutek _ tego prawo podpisywania firmy 
tak Franciszka Granatowskiego jakoteż Ba
zylego Zy'oh kie wicza z rejestru handlowego 
wykreślonem zostaje, i

2. że według reskryptu powyższego 
Wydziału krajowego z dnia 29 grudnia 
1895 1 8 l984'"-udzielonem zostało magazy
nierowi tegoż Składu Janowi Ortyńskiemu i 
rządcy krajowego szpitala w Krakowie A r
kady nszowi Bieńkowskiemu prawo podpisy
wania firmy krajowego Składu publicznego 
w Krakowie w ten sposób, że podpisywać 
będzie albo: Mieczysław Słarzewski z Janem 
Ortyńskirn a w razie przeszkody ostatniego 
z powodu choroby, lub urlopu: Mieczysław 
Starzewski z Arkadyuszem Bieńkowskim, 
albo tez w razie choroby, lub urlopu Mie 
ezysława Starzewskiego, Jan Ortyński z A r
kadiuszom Bieńkowskim.

Kraków, dnia 31 stycznia 1896.

L. 34110 (7187 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy w Krakowie na prośbę 

Auton ego Kasprowicza wzywa każdego po
siadacza pilicy Nr. 19295 przez Dyrekcyę 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Kra
kowie dnia 15 marca 1881 wystawionej, a 
zabezpieczającej kapitał 5000 rubli, płatny 
po śmierci zabezpieczonego jego żonie lub 
komu innemu według DÓźuiejszej dyspozycji 
by policę tę w przeciągu jednego roku, 6 
tygodni, i 3 dni od dnia ostatniego ogłosze
nia niniejszego edyktu w „Gazecie Lwow
skiej" licząc, tem pewniej w tut. sądzie o- 
kazał, ile że po bezskutecznym upływie za
kreślonego terminu na powtórne żądanie 
podającego, polica ta za umorzoną uznaną 
zostanie.

Kraków, 4 września 1896.

L. 35719 (7191 1 - 3 )
G. k. Sąd krajowy w Krakowie w sku

tek wni~s'onego przez Towarzystwo zali
czkowe Krakowskie przeciw niewiadomemu 
z miyjsca pobytu Władysławowi Nurkowi 
pozwu wekslowego o 60 zł. i wydanego na
kazu zapłaty 7. dnia 1 września 1896 1. 
34181 ustanawia dla tegoż Władysława Nurka 
kuratorem adw. dr. Kulczyńskiego i zawia
damia o tem Władysława Nurka, polecając 
mu, aby temuż kuratorowi podał środki obro
ny, albo obrał sobie innego pełnomocnika, 
inaczej sam sobie przypisze ewentualne 
skutki.

Kraków, dnia 18 września 1896.

L. 3-3414 (7186 1—3)
O k. Sąd krajowy jako Trybunał han

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiado
mego z miejsca pobytu Herscha Kriegera, 
że przeciw niemu wniosła Miejska kasa 
oszczędności w Bochni pozew de praes. 22 
lipca 1896 1. 28669 o wydanie nakazu za
płaty sumy wekslowej 36 zł. w. a. z pn. i 
źe wydany w skutek tego pozwu nakaz za
płaty z dnia 24 lipca 1896 1. 28369 dorę
czony został ustanowionemu dla tegoż kura
torowi adw. dr. Gleitzmannowi ze substy
tucją  adw. dr. Fischlera w Krakowie i po
leca temuż Hersehowi Kriegerowi, aby temuż 
kuratorowi potrzebnych środków obrony do
starczył. lub innego pełnomocnika sobie 
obrał i Sądowi o tem doniósł w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy
niknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, dnia 4 września 1896.

L. 8285 (7178 1 - 3 )
G k. Sąd powiatowy w R hatynie za

wiadamia Michała Bokowego, że tusądową 
uchwalą z dnia 12 lutego 1896 1. 1704 na 
podstawie kontraktu kupna sprzedaży z dnia 
29 stycznia 1896 intabulacya prawa własno
ści do parcel gr. 2195, 2196, 2198 z wyk. 
hip. 1. *17 ks. gr. gm. Łuczynie|J obejmują
cego ciało hipoteczne Michała Bokowego 
własne, na rzecz Stefana Maślija dozwoloną 
została.

Gdy miejsce pobytu Michała Bokowe
go wiadome nie jest, przeto został na jego 
koszt i niebezpieczeństwo kurator ad aetum 
w osobie Hrycia Romacha z Łuczyniec usta
nowiony i temuż powyższa uchwała dorg 
cz ną.

0. k. Sąd powiatowy.
Rohatyn, dnia 22 sierpnia 1896.

L. 13527 (7204 1 - 3 )
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy za

wiadamia z miejsca pobytu i życia niewia
domego pozwanego Kazimierza Tauscha a 
w razie tegoż śmierci, dla z miejsca pobytu 
i życia niewiadomych spadkobierców, że po
zew do postępowania pisemnego Towarzy
stwa Jezusowego, działającego przez swego 
prowineyała ks. Gaspara Szczepkowskiego 
na ręce adw. dr. Erazma Romanowskiego 
we Lwowie przeciw z życia i miejsca, po
bytu niewiadomemu Kazimierzowi Tausch 
a w razie tegoż śmierci przeciw tegoż z 
życia i miejsca pobytu niewiadomym spad
kobiercom i Wysokiemu Skarbowi na ręce 
Prokuratoryi Skarbu we Lwowie o uznanie 
wierzytelności 433 zł. 11 kr. m. k. w sta
nie biernym realności whl. 1287 gm. kat. 
Stanisławów poz.gl. karty C. jako Da karcie 
głównej tudzież w stanie biernym wykazów 
hipotecznych 1. 1492 i 2222 jako na kar
tach ubocznych na rzecz Kazimierza Tausch 
zaintabulowanej wraz z nadciężarem w su
mie 45 zł. 24 kr. m. k. na rzecz Wysokiego 
Skarbu na tejże sumie ubezpieczonym za 
zgasłe i wykreślenie tej wierzytelności wraz 
z nadciężarem, ze stanu biernego tycbŻ9 re
alności de praes. 3 czerwca 1896 1. 13527 
doręczono w dniu dzisiejszym nstanowionemu 
dla z miejsca pobytu i życia niewiadomego 
pozwanego Kazimierza Tauscha a w razie 
tegoż śmierci dla jego z miejsca pobytu i 
życia niewiadomych spadkobierców kurato
rowi tutejszemu adw. dr. Mandyczewskiemu 
i do wniesienia pisemnej obrony, wyznaczo
no termin 90 dniowy, i wzywa się z miej
sca pobytu i życia niewiadomego pozwane
go Kazimierza Tauscha, a w razie tegoż 
śmierci dla jego z miejsca pobytu i życia 
niewiadomych spadkobierców, aby w czasie 
należytym udzielił, względnie udzielili usta
nowionemu kuratorowi potrzebną do obrony 
informacyę lub innego zastępcę sobie obrał 
(obrali) i takowego Sądowi wymienił (wy
mienili), inaczej bowiem skutki prawne z 
jego (ich) zaniedbania wynikłe sam (sami) 
sobie przypisze (przypiszą).

Stanisławów, 11 lipca 1896.

L. 7879 (7213 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Horodence 0- 

głasza, że dla niewiadom, go z miejsca po 
bytu Schlomy Reiss ustanowiono kuratorem 
adw. dr. Markusa i doręczono temuż uchwa
łę tabularną z 20 listopada 1896 1. 17005 
dla Schlomy Reiss przeznaczoną.

Horodenka, 17 czerwca 1896.

L. 8427 (7212 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Horodence 0- 

głasza, że w sporze sumarycznym Zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw spad
kobiercom śp. Danyły Lesiów i tow. pto 
7 rat po 9 zł. z pn. ustanowiono dla nie
wiadomego z miejsca pobytu Petra Lesiów 
kuratorem dr. Hordyńskiego i doręczono 
temuż uchwały dla Petra Lesiów prze
znaczone.

O. k. Sąd powiatowy.
Horodenka, 8 lipca 1896.

K. 20133 (7205)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że równocześnie po
lecamy prowadzącemu rejestr stowarzyszeń 
piosanie przy firm ie: „Bank zaliczkowy, 
waadzieja" w Delatynie", że na walnem 
zgromadzeniu członków, dnia 23 lutego 1896 
odbytem, p. Wacław Hawliczek drogomistrz 
w Delatynie zamieszkały członkiem Dyrekcyi 
mianony został.

Stanisławów, 22 sierpnia 1895.

| L. 16351 _ I
G. k. Sąd obwodowy jako handle 

] Tarnopolu ogłasza, iż wpisaną w rej 
; handlowym firmę Józef Abranowicz 
1 siębiorstwo gorzelniane i wypasanie 

z powodu zwinięcia przedsiębiorstwa v 
ślono.

Tarnopol, 19 września 1896.

L. 9189 (720
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi poda 

do powszechnej wiadomości, że firma Hers< 
Ma rmorosch agentura handlowa w Kołom 
z rejestru handlowego dla firm pojedynczyi 
wykreśloną została.

Kołomyja, dnia 30 maja 1896.



o m a s i e m  a

P o l e c a  s i ę  h a i d e l  i i i  Ludwika Stadtmullera f i  L w o i j e .
Teatr hr, Skarbka.

We czwartek dnia 8 października 1896

SZTYGAR
Operetka w  3  aktach, m uzyka Z e l l c r a .

O S O  r Y :
K siążę R oderyk . . O rzelski.
H rab ianka  . . Radwan.
Z w ack, dyrektor kopalni Myszkowski.
E lfry d a , jego żona . Kasprowiezowa.
M arcin , S /ty g a r  . Bogucki.
N elly , koronezarka  . B ronikow ska.

G órnicy, w ieśniacy, koronczarki, goście.
Jutro po raz pierwszy

G ą sie n ic e
komecfya w 3 aktach, Konara.

D rob n e o g ło s z e n ia
od wyrazu petitem centa, tłustym petitem 

dwa centy.

'T k ^ ie ż o n y  p r a w n ik  zam ierzający  p o ś^ ię -  
c ie  się zawodowi n o tarya lnem u z dłuższą p ra 

k tyką  no tary a ln ą  tak  m an ip u lacy jn ą  jak  i konce
ptową, poszukuje posady w k an ee la ry i no iaryalnej 
n a  prow ineyi. Ł askaw e z g ło sz in ia : poste restan te  
Lwów, głów na poczta, pod adresem  „P osada" ' 1190

Latarnie gospodarskie na naftę i oliwę po 
zł. 1.50, 1 85, 2 00 i 2 50. — Pochodnie- 
naftowe znakomite po zł. 2.50 poleca PIOTR 

CHRZASTOWSKI, handel żelazny we Lwo
wie, pia; Kapitulny 1. 1 (naprzeciw Ka- 
tenry).   J2283

Świece woskowe
poleca n a jta ire j 1115

fabryka świec i blichowania wosku
Fryderyka Schubutłia

Lwów, Rynek 45.

M f i i  t e w  leśnycti
z kultury lasowej, silne i tan ie: sosna po
spolita i czarna, modrzew, świerk, sosna 
amerykańska, akacya, brzoza, jasień, jawor, 
klon, wiąz, olcha czarna i biała, dąb, grab, 
jodła amerykańska, jarząbek, buk, głóg, 
poleca Zarząd obszaru dworskiego Bo

ro wna, poczta Bochnia. 1130 
Na żądanie posyła się cennik franko.

Darlehen l l o 9

von 500 fl. aufwlirts bis zum Mcłi- 
sten Betrage ajs Personalcredit 
eoulant und diseret besorgt Agen

tur Budapest, Pcstfacli 107.

Dwa medale zasługi!
Proszę żądać tutek 

N I E M O J O  W S K I E  GO
wszędzie do nabycia.

NOWOŚĆ: T u tk i egipsk ie  , , Orient1 ‘ 
Uznanie 

Lwowskiego Laboratoryum  
chemicznego.

Obrazy, ramy, fotografie
poleca w najlepszej jakości w olbrzymim 

wyborze po najtańszych cenach

Ludwik Feigl
Lwów, pasaż Hausmana 8. 

Obwieszczenie licytacji.

Na podstawie uchw ały Wydziału 
Rady powiatowej odbędzie się dnia 20 
października b. r. o godzinie 10 rano 
w kaneelaryi W ydziału powiatowego 
w Żółkwi ryczałtowa publiczna sprzedaż 
1050 sztuk dębów z lasu gminnego 
gm iny Zełdec w okręgu sądowym K u
likowskim położonym.

Cena szacunkowa wynosi 4873 zł. 
Żądane wadyum 10% .
W arunki licytacyjne przejrzeć 

można codzienniew kaneelaryi Wydziału. 
Z W ydziału Rady powiatowej 
W Żółkwi, dnia 24 września 1896. 

H79 Prezes.

f i g i t a r n s z k a  80-letnia J . D rab n ick a  prosi o ła- 
skawe w sparcie za pośrednictw em  A d m in is tra 

c j i  Gazety Lwowskiej.

! Sensacyjna nowość ! 
Dr. Bied. Lalimaim

W  jaki spsDli oflzys^ać zHioiie?
(Głos przestrogi do ludzkości) 

Ucna 3 0  ct.
Ważna dla zdrowych i chorych.

Po nabycia w księgarniach lub 
u wydawcy. 

W ydaw nictw o  k s iążek  liy g ien iez - 
n y ch  w K rak o w ie , u l. S to la rsk a  13.
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I B I B A T i
rzeczyw iśc ie  d u ń s k a ,  p recz  Ros-  
syę sp row adza na ,  o w ybornym  
s m a k u ,  4 w y ś m ie n i te  g a tu n k i .  
P a k ie t  125 g r  : N e k ta r  k s iążęcy  
ct. 64), P e r ł a  C h in  ct. 75, Bukie t  
król.  zł. 1, K w ia t  c e s a r sk i  zł .  1 25

KAZIMIERZ LEWICKI
Lwów , ul. T rybunalska.

W ielka Insprucka Loterya 50 centowa
C iągn ien ie  7 . lis to p a d a . 1170

C rł^ w n a  w y g r a n a  TH.I&OO k o r o n
O - o t ó ^ r f e a .  2 0  p i c .  i n n i e j .

Losy po 50 ct. sprzedają: M. Jonasz, Kitz i Stoff, August Schellen- 
berg i Syn, Scbellenberg i K reiser, Sokal i L ilien, M. Klarfeld.

mego magazynu opu
ścił właśnie druk i jest 
do dyspozyeyi Szau. 

P. T, Pub  ii zności.
Z . p o w a ż a n i F - m

A lo jzy  Fiiitiner
Lwów, Rynek 38.

Pierwsza Węgiersko-Galicyjska kolej żelazna.
'L .  1382 ' ( 7 J 5 T F T 3 )

O g ł o s z e n i e .
Przy X losowaniu obligacji pierw szeństwa Pierwszej węgiersko-galicyjskiej 

kolei żelaznej z emisyi 1887, odbytem w obecności c. k. notaryusza na dniu 
1 października 1896 wylosowano przez ciągnienie seryi n u m e ra :

55.001 do 55.215 tj. 215 sztuk.
W ypłata kwoty nominalnej tych wylosowanych obligacji pierw szeństwa 

emisyi 1887, nastąpi począwszy od dnia 1 stycznia 1897 za zwrotem orygi
nalnych obligacyi w raz z wszystkiemi po tym terminie płatnym i kuponami i 
talonem, należącymi do wylosowanej obligacyi.

Z dniem 1 stycznia 1897 ustaje dalsze oprocentowanie tych obligacyi i 
dlatego wartość kuponów brakujących, płatnych po term inie wzmiankowanym 
będzie przy wypłacie kwoty nominalnej potrąconą.

Z dawniejszych losowań nie zgłoszono do wypłaty dotychczas num era : 
10110, 14552, 37090 ,'37091 , 37117, do włącznie 37124. 37150, 37151, 
37152. 37166 do włącznie 37170, 37176 do włącznie 37190, 40501 do
włącznie 40505, 40552 do włącznie 40555, 40639, 45658, 60516 do włącznie 
60518, 60626 do włącznie 60640, 60653, 60654, 60677 do v;łaczn.ie 60679, 
60688.

Wiedeń, dnia 1 października 1896.
Ilada zawiadowcza.

1128

C. k. uprzyw.

Fabryka szkła
taftowego i źwiereiadlowego

KUPFER & ((LASER
Lwów, ul. Kazimierzowska 28.

polecają swe najlepsze 
wyroby krajowe

szkła w  tafiach
we wszystkscb jakościach i rozmiarach 

zwłaszcza
szyby solinowe (belgijskie), 

szk ło  dachowe
kolorowe, matowe i w deseniach, 
szkło zwierciadło we, 

jak i lustra w ramach itp. 
Oszklenia nowych budowli wyko- 
nywuje sie pod gwarancyą najsta 

ranniej. 1149
Kit i dyament do rznięcia szkła.

1094

P r z e p r o w a d z e n i a
koleją, okrętem z zaoszczędzeniem opakowania uskuteczniają pod 

najkorzystniejszymi w arunkam i

C  A R O  i  J E Ł I I I E K *
e p e ć l y  t o n z y

W iedeń L. Bórseg&sse 9. Budapeszt, A rany Janos utcza 34.
Lw ów , ul. .Srykstuska 4©, Telefon 408 .

Krajowy skład publiczny dla zboża i spirytusu we Lwowie
IL 2C IesIą ,c  ■ w r z s s i e 3 3 .  1 8 9 e .  lise;

I . Zapasy i obrót.

O g ł o s z e n i e , 1185

Towarzystwo kredytowe 
dla handlu i przemysłu w Dą
browie zaprasza wszystkich 
członków Towarzystwa na 
walne zgromadzenie, które 
dnia 20 października R 90, o 
godzinie 2 po południu we 
własnym lokalu odbyd się ma, 

Porządek dzienny:
1. Zmiana niektórych pa

ragrafów statutu.
2. Załatwienie innych wnio

sków Ra dy nadzorczej i człon
ków Towarzystwa,
Dąbrowa 4 października 1896.

i 1 k r a j e w y h z a g r a ń i o z  u y e h

i
| P r o d u k t ó w

Z apas Przyjęto W ydano Zapas Zapas Przyjęto W y dnu o Zapas

dn ia od pierw szego dnia dnia od pierw szego dnia

s pierwszego do osta tn iego ostatniego pierwszego do osta tn iego ostatniego
zboża m etrycznych i-entnarów; sp iry tusu  hektolitrów a 100 prc

Pszenicy . . . _ _ _ — _ _ _
Siemię konopne 101-06 _ _ 10106 __ — __
Jęczm ien ia  . . . 62-40 -- -- 52-40 

514 50
-- — —

G a i s a ....................... — 514-50 — _ _ _ _
Grochu . . . . — __ --- — 82 37 -- _ 82 37
Bobu i F aso li . . 1206-13 199-33 _ 1405-46 124-27 _ _ 124-27
R zepaku . . — _ - . _ __ __
C ukru . . 57 76 _ 13-40 44-36 — __ __ _
Siemie lniane. 3-72 _ — 3-22 — --- _ _
L uian k a  . 27-59 _ __ 27-59 — --- _ __

■* Tymotka . . . . 21-74 — — 21.74 — --- — __
Różnych . . . 495’05 576-78 121-14 950-69 — — — —

Ogółem . . 1965-45 1290-61 134 54 3121-52 206-64 -- — 206-64
Ubezp. wartość zł. 24231 9554 3738 30047 2050 — - - 2050
Spiry tusu  . . 3235-90 >27-47 389-98 3079-39 -- — —

| Ubezp. wartość zł. 46423 2957 5737 43348 — — —

II. Stan i obrót poświadczeń składowych i oddzielnie przeniesionych warrantów

Stan
N a  p r o d u k t *  ?-

f d n ia
t płerwsiego

W ydano
względnie
przeniesiono

Ścią
gnięto

od pierw szego 
do ostatn iego

S tan

dnia
ostatniego

Zboże)
Pośw iadczenia skład, 

s z t u k .......................
Ubezp. w artość zł.
Oddzieln. przen. war- 

ran ty  sztuk . . .
Ubezp. w artość zł. .
Kwota zaliczkowa 

Spirytus:
Poświadczenia skład, 
s z t u k .......................

Ubezp. w artość zł. .
Oddzieln. przen. war- 

ra n ty  sztuk  . . .
Ubezp. w artość zł. .
Kwota zaliczkowa

9
13783

9
13783

8060

6
14789

10
21142

9
13783
o->60

5
7430

Stan

dnia
pierwsiego

W ydano
względnie
przeniesiono

Ścią
gnięto Stan

od pierw szego 
do ostatniego

I —

_  i

dnia
ostatniego

Z d-ukariu Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Wł. J. Weber.) Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich.


